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Delegacja partyjno-państwowa 
Bułgarii przybędzie do Polski

WARSZAWA (PAP) 
”■ zaproszenie Komitetu 

Centralnego Polskiej Zje- 
dnoczor ej Partii Robotni
czej, Rady Państwa i Ra
dy Mln'e;r6w Polskiej Rze
czypospolitej Ludowej, w 
pierwsz rch dniach kwiet
nia br. pnybędzjp do Pol
ski ■ oficjalną wfzytą przy

Jaźni delegacja partyjno- 
pai is‘wo-va Ludowej Repu
bliki Bułgarii pod prze
wodnictwem sekretarza ge
neralnego Komitetu Cen
tralnego Bułgarskiej Par
tii Komunistyczne", prze
wodniczącego Rady Pań
stwa Ludowej Republiki 
Bułgarii, Todors Eiwkowju
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Przemówienie tow. Wojciecha Jaruzelskiego 
wygłoszone na zakończenie obrad 

Krajowej Konferencji Delegatów PZPR
- publikujemy na str. 3 i 4

Liban: mimo zawieszenia broni

Wrzenie
w kotle bejruckim

GENEWA (PAP)
Wyznaczona na oaz. 11.00 w poniedziałek sesja plenarna 

Rbańskfoj konferencji pojednania 'czadowego została odro
czona do godz. 16.00 cek"“ umożl Wlenia przedstawicielom 
SyrH I Arabii Saudyjskiej, blorącym udział w konferencji w 
charakterze obserwatorów, przeo--wadzen'a dalszych kon
sultacji z przedstawicielami zwainionvc** ugrupowań libań
skich

tor^spandent _ bańsidego 
dziennik* „At-Nahar” podaje z 
Lozannv. że wśród uczestników 
*e>rezentujących na konferen- 
*1 ugr powania chrzęści lańsitie 
1 muzułmańskie zarysował się 
*yraźny -cnam. Ugrupowań.; 
Chrześcijańskie —zeciwstawiaja 
s e reform.* c<bcwiązując“go od 
« lat w Libanie systemu przy
znającego im przewagę we wła
dz« :h

Wrzenie w kotle bejruckim 
Irzybrało w • oniedzlalek dra
matyczny obrót, bowien tylko 
de południa nadeszły informa ■ 
cje o zabiciu kilku osób cywil
nych t wschodniej, chrześci
jańskiej ezęśc miasta. Liczba 
ofiar od czasu ogłoszenia ..cał
kowitego i ostatecznego zawie
szenia broni” wynosząca 35 za
bitych 1 ponad 50 rannych, po- 
t^.erdza trafność ooinil wvra- 
to.iych nt-aez przywódcę Dru-

rów. Wallda Dżum: atta 1 lego 
sprzymierzeńca, szefa organiza
cji szyickiej „Amal”. Nabiha 
Berriego. i± powierzchowne 
zmiany lub odkładanie nie roz
wiązanych prob.amó'™ nie 
wstrzymaj* wojny.

Po raz pierwszy dziewięciu 
pi lywódcó« politycznych i reli
gijnych zdecydowało przesunąć 
tern in zaplanowanych na go
dzinę 11 czasu miejscowego 
(10 GMT, obrad na godz nę 17 
(16 GMT), po ?zym ponownie 
ustalili odłożenie posiedzenia 
plenarnego. Zak na razie nie 
ustalono kolejnegc terminu 
spotkania.

• • •
W poiiiedziałek w Bejrucie ze 

brał sic wreszcie, reaktywowa
ny 13 marca, czterostronny Ko
mitet Bezpieczeństwa nadzoru
jący porozumienie o przerwaniu 
ognia w Libanie.

Ciąg dalszy militarnych planów Reagana

Rekordowe inwestycje 
w zamorskich silach zbrojnych USA

WASZYMG I DN (PAP) 
Minister obrony USÄ. Caspar 

"’einberge zwrócił się do Kon 
gresu USA o zwiększenie w 
1985 roku c pięćdziesiąt procent 
Wydatków na rozwój zamor
skich inwestycji wojskowych 
Stanów Zjednoczonych, głównie 
®a obss a -ze Morza Śródziem
nego, Zatoki Perskiej. Oceanu 
Indyjskie] oraz w krajach A- 
®eryki Środkowej.

Program zamorskich inwe
stycji militarnych Stanów 
Zjednoczonych na rok 1985 prze
jmuje między innymi:
• Budowę nowych urządzeń 

logistycznych w Omanie, w 
tym magazynów snrzętu woj- 
’kowego dla sił szybkiego re- 
®Rou,ania na obszarze Zatoki 
■P skiei:

* W Egipcie, Stany Zjedno- 
ezone kończą w Ras Banas, bu
dowę bazy z pełnym wyposa-

ter.em dla amerykańskich sił 
szybkiego reagowania:

4 Na wyspie Diego Garc’a. 
na Oceanie Indyjskim, realizu
je się proerai■ budowy baz 
morskich i lotniczych, który 
pochłor ie ponad 500 milionów 
dolarów. W bazach tych zamie
rza się umieścić urządzenia sta- 
now:ąve integralną część przy
szłych systemów artysatelitar- 
nych;
• Planuje się zwiększyć w 

1985 roku o pięćdziesiąt pio- 
cent inwestycje we wszystkich 
dotychczasowych bazach mor
skich 1 lotniczych na obszarze 
Mórz’. Ä’-ödziemnegc.

Niezależnie od opublikowa
nych projektów zamorskich in
westycji wojskowych. Minister
stwo Obrer ■ USÀ zażądało od 
Kongresu dalszych funduszy na 
sześć tajnych programów za
morskich. • 

Z frontu iracko-irańskiego

Zacięte walki o wyspę Madżmin
Nadal zacięte walki tocz | się w południowym sektorze 

frontu irańsko-irackiego. Obie strony poda sprzeczne 
informacje na temat ich przebiegu.

-Komunikat ogłoszony w Bra
ndzie stwierdza, że w”posażo- 
**• w działa śmigłowce irackie 
*takowałv stanowisk* wojsk 
?ańj';ich na wscbW od Basryr 
J* ciągu ostat.uełi 24 godzin zgi
ęło tam 119 Irańczyków. 
Niszczono m. In. f irańslrich 
*Jołg6w ! 4 składy amunicji. 
^°n.’»nikat dodaje, że wszystkie 
"taszyny powróciły bezpiecznie 
•łbazy.
, źródła w Bagdrflzle podała, 
J* Irakijczycy odzyskali pół- 
•ocną część wysp Madżnun. 
"‘•nowiącą porwd IsJna trzecią 
Nlolnej powierzchni wysp. Jak

już podawaliśmy, pod- koniec 
lutego br. Irańczycy zajęli te 
wy^oy położone na roponośnych 
terenach na terytorium Iraku, 
w pobliżu granicy między >bu 
krajami, w odległości ok. 80 km 
na północi y wschód od Basry. 
Odbicie przez siły irackie przy
najmniej ezęści wysp Madżnun 
potwierdził w niedzielę specjal
ny wysłannik AFP, któremu 
władze Iraku zezwoliły na uda
nie się w pobliże -ego rejonu.

Tymczasem źródła w Tehe
ranie utrzymują, te wojska 
irańskie sprawują całkowita 
kort-olę nad wyspami. (PAP'

M ta «■voijpr'ti 

Ósma sesja 
Sejmu PRL

WARSZAWA (PAP' 
Na podstawie art. 30 

ust 1 pkt 2 KęnSijftucji 
Polskiej Rzeczypospolitej 
Ludowej Rada Państwa 
postanawia zwołać ósmą - 
sesję Sejmu VIII kadencji z 
dniem 20 marcs 1984 r.

Kontakty 
paifemeťanysfc.

PRL i Indii
DELHI (PAP'

Na zaprosżenie parlamentu 
indyjskiego przybyła w ponie
działek do Delhi z kilkudniową 
wizytą delegacja Sejmu PRL 
z marszałkiem Sejmu, Stani 
sł iwem Gucwą.

Pierwszego dnia pobytu par
lamentarzyści polscy spotkali 
się z przewodniczącym Izby Lu
dowej. dr. Bałem Ramem Jak 
harem, który w imieniu parla 
mentu indyjskiego powitał dele
gację podkreślając, że jej wizy- 
a przyczyni się do rozszerze

nia wielostronnej współpracy 
międz y Polska a Indiami.

Parlamentarzyści polscy ucze
stniczyli w posiedzeniach Izby 
Ludowej i Izby Stanów Następ
nie odbyło się robocze spotka
nie z grupą deputowanych re
prezentujących wszystkie partie 
polityczne Ińdii W trakcie spot
kania omówiono współpracę 
między parlamentami cbydwu 
krajów, poinformowano jnspo- 
darzy o ^związywanych przez 
Polskę aktualnych problemach 
społecznych i gospodarczych 
oraz wymieniono poglądy n a 
temat -ozszerzenia wymiany i 
kooperacji ekonorn’czrej

We wtorek program pobytu 
przew iduje wlzy> delegacji u 
premiera Indii, Indirv Gandhi

VypvMl r»k«r" a 
(racraln^o KC KPU

Piispektywa poprawy 
stosunków ZSRR - CI SI

PEKIN (PAP) 
Sekretarz generaln^ KC 

KPCh, Hu Taobang (Hu Jao- 
pang) przyjął byłego ministra 
spraw zagranicznych Japonii, 
Mas yoshi Ite, który atol na cze
le baw^cej od kilku dni z wi
zytą w Cni nach delegacji grupy 
parlamentarzystów japońskich. 
W rozmowie przywódca partii 
chińskiej pc.uszył szereg pro
blemów międzyna-odowych.

Zapytany c postępy w rozmo
wach ze Związkiem Radziec
kim, Hu Yaobang odparł, iż 
czwarta runda konsultacji dwu
stronnych toczy się obecnie w 
Moskwie. Nie podał jednak żad
nych «zczegółów. Podkreś' ł na
tomiast, że w maju br. przybę
dzie do Pekinu radziecki wice
premier Iwsi Archipow, 1 za
powiedział, ii Chiny „zgotują 
mu serdeczne przyjęcie". Stwier
dzając, źe obroty handlowe mię
dzy ChRŁ a ZSRR zwiększą się 
w br. o 60 proc. Hu Yaobang dał 
do zrozumienia, ił wizyta wice
premiera Archipowa będzie 
związana właśnie z perspekty
wami dalszego rozwoju kontak
tów gospodarczych 1 handlo
wych między Chinami a Związ
kiem Radzieckim.

Obradowało Prezydium Rządu:
Propozycja utworzenia funduszu ubezpieczeń społecznych 
Symptomy poprawy zaopatrzenia rynku
Zasady i tryb przekazywania majątku byłych związków zawodowych

WARSZAWA (PAP)
Biuro Prasowe Rządu Informuje: 19 bm. Prezydium Rządu rozpatrzyło założenia 

ustawy e organizacji i finansowaniu ubezpieczeń społecznych oraz zmiany w sy
stemie rozstrzygania indywidualnych sporów z zakresu Prawa pracy i ubezpieczeń 
społecznych.

Prace nad nowym uregulowaniem prawnym ubezpieczeń społecznych zapoczątko
wano w ubiegłym roku. Ich celem jest przyjęcie jednolitych rozwiązań organiza
cyjnych I finansów *ch. Pi 
lem zebrania opinii.

W założeniach do ustawy pro
ponuje się m. in. utworzenie 
funduszi ubezpieczeń społecz
nych, na który przekazywane 
będą wpływy ze składek, nato
miast wydatki związane z funk
cjonowaniem ZUS pokrywać bę
dzie budżet państwa Zakłada 
się, że wysokość i pods awę 
wymiaru składek ubezpiecze
niowych, które powinny równo
ważyć wydatki na ten cel. 
określi Rada Ministrów różni 
cując ich wysokość w zależno
ści od zakresu świadczeń.

Rozszerzone zostaną upraw
nienia kontrolne rad nadzor-

założeń podany został do

ozych w skład których wejdą 
przędsf awiciele administracji 
państwowej, związków zawodo
wych, banków, reprezentantów 
zakładów pracy i poszczegól
nych grup ubezpieczonyęb.

Projekt zawiera zasadę, że u 
przypadku opóźnień w wypla 
eaniu świadczeń z ubezpieczeń 
społecznych z winy zakładu 
pracy bądź Zal'adu (jbeznic- 
< ceń Społecznych — doliczaue 
będą do wypłacanych świad
czeń odsetki za zwłokę.

Prezydium Rządu irzyjęło 
proponowane założenia i zobo
wiązało ministra pracy, płac i 

publicznej wiadomości ce- 

spraw socjalnych do przędło 
żenią w przeciągu 6 tygodni 
projektu ustawy Radzie Mini
strów

Następnie Prezydium Rządu 
zapoznało się z informacją mi
nistra sprawiedliwości o stanie 
prac nad projektami ustaw do
tyczących reformy systemu roz
strzygania indywidualnych sno- 
rów s zakresu Prawa pracy i 
ubezpieczeń społecznych.

W kolejnym punkcie Prezy
dium Rządj dokonało okresowej 
oceny stanu zaopatrzenia ryn-

(C1ĄG DALSZY NA STR. 2)

W opinii radnych WRN
Kto udzieli pomocy, 

która nie pó :dzie na marne

»Średnicowa« nie wystarczy 
by odkorkować GGP

Z - komunikacji n *j,owej w 
woj. katowicKim korzysta każ
dego dnia około 3 min pasaż«- 
ró y | Jest to absolutny rekord 
w skali kraju. Nic dziwnego, że 
na drogach jest coraz ciaśniej, 
a dojazdy do prac; coraz dłuż
sze i bardziej uciążliwe. I nie
wiele można »mienić na lepsze 
poprzez zwiększenie liczby au

tobusów Ns i" łoczonych tra
sach brak ais nich miejsca Do- 
tycr.y to zwłaszcza zachodniej 
części Górnośląskiego Okręgu 
Przemysłowego, gdzie praktycz
nie rzecz biorąc układ drogowy 
pochodzi poza nielicznymi retu
szami, jeszcze z ub. wieku. Dro-

(CIĄG DALSZY NA STR. 2)

Dzieło konstruktorów „Elektrobudowy” i „Energoprojekir” 
nagrodzone medalem Targów Lipskich

„Złote” przewody
elektroenergetyczne

Podczas zakończonych w ub. 
sobotę Wiosennych Targów Lip
skich w NRD jeden z czterech 
złotycn meaall przyznanych pol
skim eksponatom, »trzymała ro
dzina elektro1 •"«srgetycznyrh
wielkoprgdowych przewodów 
osłonowych I ekranowych typu 
„Elpe" I „Elpe". Przeznaczone 
sq one do połączeń transforma
torów I rozdzielnic oraz wypro
wadzania mocy z generatorów 
do 500 MW w elektrowniach i. 
dužvch zakładach przemysło
wych. Zastępują wielotorowe, 

równoległe połączenia kablowe 
I nie osłonięte mosty szynowe, 
prowadzone dotychczas w wy
dzielonych obudowanych tune
lach.

Nowe rozwiązania powstały w 
wyniku współpracy zespołu pod 
kierunkiem głównych konstrus- 
torów: inż. Zygmunta Hołogi z 
Przedsiębiorstwa Montażu Elek
trycznego „Elektrobudowa” w 
Katowicach oraz dr. inż. Cyryla 
Walkowiaka z Biura Studiów i 
Projektów Energetycznych 
„Energoprcjekt” w Warszawie.

Nagrodzone przewody zawie
rają w sobie kilkanaście ele
mentów opatentowanych przez 
Urząd Patentowy w PRI., Urzę
dy „Europatent” w Monachium 
— RFN, Kanady 1 USA. W cią
gu ostatnich lat przewody te za
stopowano w wielu elektrow
niach.

„Ursus” ma Mrata
w Seceminie

Państwowy Ośrodek Maszy
nowy w Seceminie w woi czę
stochowskim onrócz nanrawy 
maszyn i sprzętu rolniczego 
zajmułe się również wytwarza
niem orzetrzasaczo-zgrabiarek 
do siana Ostatni« gruoa en
tuzjastów techniki wykorzystu
jąc prototypową dokumentacje 
Biur* Proiektów Technicznej 
Obsługi Rolnictwa z Będzina 
wykonała pierwszy eezemplarz 
małego ciągnika rolniczego, 
który nieźle spisu je sie i na 
drogach i w nolu. Ciągnik wrv- 

osażony fest w 9-konnv lilnik 
dieslowski z Andrychowa, 
skrzwnię biegów ma z ..Syre
ny”.

Prototvn no uróbach w insty
tutach rolnych i technicznych 
sprzedany został rolnikowi in
dywidualnemu. Fachowcy z 
Secemina zaleli sie budowaniem 
drugiego „Sama”, który będzie 
znacznie zmodyfikowany i wy
posażony w fiatowską skrzynię 
biegów. Największym kłopotem 
dla wykonawcy *ą silniki. Do 
małych traktorów najkorzyst
niejsze byłoby Instalowanie sil
ników dwucylindrowych. 18- 
konnych również zbudowanych 
w Andrychowie. lecz jeszcze nie 
produkowanych seryjnie.

Na razie ciągniki w SecemP 
nie montuje sie rzemieślniczym 
sposobem. By rozwinąć montaż 
niezbędne lest doposażenie tech
niczne POM-u oraz zanewr ie- 
nie pieniędz. na badania I pró
by. Samodzielnie zakład z tvm 
problemem uporać się nie mo
że. (bu)

Tysiąc kompletów 
miesięcznie z Łodygowic

îfwa 'hihury ,4ich köpfet

Starcia policji 
z górnikami

LONDYN (PAP) 
. lys.ąee policjantów gotowych 

interwencji przeciwko atraj- 
Jącym górnikom zajęło pozy- 

J,e woicół kopalń węgla w 
k^dkowej Anglii. Akcja straj- 
^'■va, J idjęta została na wez- 
gAan'e kierownictwa związku 

rn ków jako protest przeciw- 
opowiedzianemu przez wła- 
zamknięciu kopalń, uwaza- 

za „nierentowne”. Gómi- 
l'. obawiają się, że w wyniku 

decyzji wielu z nien zosta-
■ ‘e pozbawionych pracy.

° podjecie strajku aie 
O?'1 ' przyjęty jednomyślnie. 
jAenia sję, że około 50 tys. spo- 

iso tyS pratxiwników ko- 
,?lri brytyjskich nie poparło tej 
8cJi.

poniedziałek doszło do 
m.ędzy górnikami a po- 

>Cli przed siedzibą Krajowego 
^■Qz’:u Górników (NUM) w 
«■ °hslev. w Yorkshire W star- 
ę ach uczestniczyło około tysią- 
t? Kórników. Do walk doszło w 
v,.'?11*, kiedy poheja zaatako- 
hra.® strajkujących, którzy ze- 
Mć,a' s,ę dla demonstrowania 
J*®go poparcia dla związku za- 

odowego. Politycy opozycji 1 
^ywćdcy górników oskarżyli 

1 cję o brutalność. 

„W idrewym el«l«f idrowy 
duch" — swykllśmy mawiać. 
Dlatego też opiekunowie I na
uczyciele dzieci I młodzieży co
raz częiciej podnoszą sprawę 
prawidłowego wychowania fi
zycznego młodjgo ork olen>a. 
Niestety, wiele szkół może tyl
ko pomarzyć o tak doskonałym 
zapleczu dla lekcji wf-u. Jakim 
dysponują uczniowie Liceum 
Ogólnokształcące.'gc Im. M. Ko
nopnickiej w Katowicach (zdję
cie po prawe1). Zajęcia gimna
styczne ďa uczniów SzKoły Pod
stawowej nr 62 w katowickim 
osiedlu Koszu’kn prowadzone są 
obecnie na... korytarzach. Jak 
twierdzi pełniąca obowiązki dy- 
rektorr szkoły — mgr Włady
sława Semik, zamknięty we 
wrześniu 1982 roku bosrn 'zdję
cie po lewej), do tej pory nie 
doczekał się ekioy remontowej 
z Kat ywlck lego Przedsiębiorstwa 
Instalaci! Sanitarnych, które zo
bowiązało sie wykonać wszel
kie niezbędne prace do ż >ńca 
1983 roku. Mimo wleloZ'otnych 
monitów sytuacja jes< c*ągle 
niejasna.

Natomiast tempo emontu sa
li gimnasty :znej pozw-la sądzić, 
łe pod Koniec marca zawładną 
nią uczniowie. Będzin to jednak 
zasługa zupełnie Innego wyko
nawcy, prywatnych rzemieślni
ków. (tal)

Jedni pctraff!ięi,lnn!

Zdjęcia: Z. Wieczorek

Pod górkę
po „Magurkę"

Od ponad roku było wiadomo, 
że fabryka mebli w Łodygowi
cach (ongiś jeden z zakładów 
Katowickich Fabryk Mebli) 
znana głównie z produkcji bar
dzo popularnych na rynku seg
mentów meblowych „Albena” 
przymierza się do DOdjęci? nro- 
dukcji nowego tvpu mebli Pla- 
ly nabrały fuż konkretnego 
kształtu W naiolizszvch tygod
niach w sklepach ooiawi się 
nowy komplet segmentowy naz
wany „Magurka”. który ma — 
w nowocześniejszej i bardziej 
funke onalnej wersf — zastą
pić wysłużoną „Albenę”. Na 
początek ma to bvć zestaw 
„Magu.ka 315”. składający się 
z szafy dwudrzwiowej, szafy 
jednod -zwiowei oraz segmentu 
z biblioteczką 1 witrymer Ca- 
łoś* będz!s miała długość 315 
cm Zwiększono głębokość szaf 
i także głębokość dolnvch części 
mebli. Przewidywana jest 
także produkcja zestawów o 
długości 405 cm. z segmentem 
z barkiem.

Jak nas Doinformował dyrek
tor fabryki Franciszek Legoń 
„Magurka” będzie miała dwa 
odzaio oklein — orzechową i 

dębowa, jej cena będ zie nie
znacznie wyższa od „Albeny” a 
wielkość produkcji jeiagnie po
nad tysiąc komp’etôw miesięcz. 
nie. (st)

Afcosferç Konferencji 
przenosimy do POP 

Spotkania debgstów

« macierzystych organizacjach partyjnych
Ob-ady Krajowej Konferencji Delegatów PZPR śledzone 

były z wielkim zainteresowaniem nie tylko przez członków 
partii Z pewnością dokładne zapoznanie się z treściami 

‘'konferencji wymogą uważnego przestudiowania dokumentów. 
Ogromna rola w Ich upowszechnianiu przypada uczestnikom 
obrad Wczoraj odbyły się pierwsze spotkania delegatów 
z członkami macierzystych organizacji, z aktywem zakłado
wym, podczas których odpowiadali oni no pytania dotyczące 
przebiegu obrad, charakteryzowali przyjęte dokumenty, Intor- 
mowall o pracy komisji problemowych.

HMN „SZOPIENICE ’

Będziemy pozyskiwać 
sprzymierzeńców

i sojuszników
Tow. Kazimierz Smuda — 1 

sekretarz KZ PZPR w Hucie 
Metali Nieżelaznych „Szopieni- 

spotkał się z grupą jc.iad 
500 członków swoiej organizacji

zakładowej. Towarzysze wyra-- 
żali opinię, że krytyka przeja
wów zła w życiu społecznym 1 
gospodarczym, troska o ccrar 
lepszą realizację idei sprawiedli
wości społecznej, tak wyraźna 
podczas wystąpień na konferen
cji. współbrzmi z odczuciami za
łogi.

Aby polityka partii była rea
lizowana pełniej, by konkretne 
jej efekty były lepiej widoczne 
potrzeba, obok zwiększenia ak
tywności członków partii, także 
szerszej pracy wśród bezpartyj-

(CtĄG DAISZY NA STR. 4)
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Teatralna potrwać« jesieni
Dor«X!„jy Międzynarodowy 

Dzień Teatru, przypadający 
na 27 marca, zbiegi* e się w 
br. z inauguracją Śląskiej 
Wiosny Teatralnej, która zo
stała tym razem przeorgani
zowana i rozciągnięta w cza
sie. Dotychczasowy zwarty, 
tygodniowy przegląd rozbity 
został u: cykl w /stępów 
które odbywać sie będą w 
odstępach parrdniowych 
przez przeszło dwa m.esiące 
— ód marca do czerwca. W 
40 rocznicę Polski Ludowej 
Śląska Wiosna Teatralna za
prezentuje głównie twórczość 
polską w wykonaniu teatrów 
miejscowych i zapraszonych. 
Korzyść z f ego rozbicia w 
czasie jest taka, że wszystkie 
spektakle będą mogły być 
p«>wtarzane, że obejrzy je 
większa widown &.

Uroczysta inauguracja Ślą
skiej Wiosny Teatralnej, po- 
łą.-zona z rozdaniem Złotych 
Masek „Wieczoru” odbędzie 
się 27 marca w Teatrze No
wym w Zabrzu, który z tej 
okazji wystąpi z „Rewizo
rem” Gogola.

Reszta przedstawień pre
zentowana będzie na Dużej 
Scenie Teatru Śląskiego w 
Katowicach. Zobaczymy tu:

W dniu 3CIII. „Nieproszo
ną ‘ J. Pierzchały w realiza 
cji Teatru Zagłębia; 5 i 6.IV 
— „Fantazego” Słowackiego, 
któr" to spektakl z Teatru 
im. J Osterwy w Lublin e 
przywozi Ignacy Gogolewski:
17 i 18.IV. — „Spokojny 
dom" Giemzy w realizacji 
Teatru Śląskiego w Katowi
cach; 28 i 29 IV. — „Pułap
kę” T. RjOŻew cza w realiźa- 
cj: Teatru Współczesnego z 
Wrocławia; 6.V — „ptaka" 
Szaniawskiego ze Sceny Pol
skiej w Czeskim Cieszynie:
18 i 19.V. — „Krakowiaków i 
górali” Bogusławskiego z Te
atru Narodow-go w Warsza
wie: 29 i 30 V. - „Pana 
Twardowskiego” I. Szczepań
skiej w r« alizacji Teatru 
Śląskiego. W pierwszej deka
dzie czerwca na zakończenie 
przeglądu, pokazany zostanie 
spektakl, nagrodzony na roz
poczynający; n się wkrótce 
festiwalu opolskim.

(is)

— Słońce — świeci, Jabłonie — kwitną, słowiki —+ klą
skają, jaśminy — pachną, koty — miauczą, a WYY?!!! 
Kowalski?!!! Rys. R. Twardoch

Kalendarzowa - najpiękniejsza, 
choć kapryśna

Dziś o podzlnle 11.24 cza
su środkowoeuropejskiego 
Słońce w swej pozornej wę
drówce po sferze niebieskiej 
wchodzi w znak Barana. 
Dzień ten jest początkiem no
wego roku astronomicznego, 
a na półkuli północnej — 
pierwszym dniem kalendarzo
wej wiosny.

Punkt Barar a zwany jest 
przez astronomów dniem 
■ównonocy wiosennej, dzi

siejszy dzień jest bowiem 
równy co do długości nocy. 
Słońce znajduje się na rów
niku niebieskim, ukazało ste 
nad horyzontem- dokładnie w 
punkcie wschoanim, a znik
nie pod horyzontem dokład
nie na '-achodzie, osiągając 
w południe wysokość ok. 40 
st. Równocześnie w krajach 
leżących na południowej pół
kul: rozpoczyna się kalenda
rzowa jesień.

Wiosna na ziemiach pol
skich jest na ogół wietrzna i 
wilgotna. Jest zarazem naj
bardziej kapryśną pod 
względem poaody porą roku 
w której możliwe są najróż- 
ni *jsze niespodzianki.

W ostatnich dniach napły
wa do nas powietrze polar
ne, co przyniosło znaczne o- 

chłodzenie i temperatury po-, 
niżej zera. Na najbliższe dni 
meteorolodzy nie przewidują 
znacznych zmian. Jeszcze 
przez kilka dni będzie praw
dopodobnie dość chłodno, ale 
poaodnie i bez onadów. Po
dobny początek wiosny ob
serwowaliśmy w 1980 r., kie
dy to maksymalna tempera
tura dzienna wynosiła 0,8 
'stopnia C poniżej zera, zaś 
minimalna w nocy przekra
czała minus 10 11. C. Nato
miast w 1974 r. w pierw
szym dniu wiosny termome
try wskazywały prawie 23 
st. ciepła.

Wiosna jest porą roku 
szczególnie niebezpieczną dla 
zdrowia. Wtedy właśnie na
sikają się choroby dróg od- 
dc hnwych i pokarmowych, 
schorzenia reumatyczne, ner
wicę, psychozy, dolegliwości 
serca. Uciążliwości te rekom
pensuje częściowo wspaniały, 
bujny rozkwit przyrody. 
Świeża zieleń cieszy zmęczo
ne szarstcis krajobrazu oczy.

Przypominamy, że w naj
bliższą niedzielę nastąpi w 
Polsci zmiana czasu t zimo
wego na letni. Polega ona 
na przesunięciu wskazówek 
zegara o 1 godzinę do przo
du. (akl)
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tßi’ÄeWaszvngi in
handel Wsched - Zachód

Używano narkotyków i elektrowstrząsówAdministra-

CIA finansowała niebezpieczne
na ludziacheksperymenty

Apel do mieszkańców województwa katowickiego

Libia zaprzecza oskarżeniom Chartumu Akcja „Susza”
Meto sytuacja w Sudanie Pa-

AGENCJE DCNIOSŁY
przeciwko

W Gliwicach

660 min zł
na tede CZM-P (JAK)

Zabójstwo nocnego stróża

Godziny obaw i napięcia ŁUCZAK

Wymagana homolcgacja, lub świadectwo badana technicznego

Jeszcze raz a przyczepach
i hakach holowniczych

ra-
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Jak skuteczniej 
przeć .vdziaïaé 
pi zestepczości

•Ima, w którym miał 
H »okviile, Ol ion wy

ło piętra hotelu now'i- 
22 na CIA potrafił 
w tajemnic- prawdzi-

przrieło 
określaia- 

wvnagradza- 
szkół w.Yż- 
nauczvcieia- 

(PAP)

Pr ïzydent Niir.ejr! >gl > Ił w 
całej armii sudańskiej stan peł
nej gotowości bojowej oraz pod
jął kroki, mające na celu wew
nętrzną mobilizację społeczei - 
stwa w obronie, suwerenności 
Sudanu”, zagrozmej rzekomo 
przez Libię. Do Sudanu przy-

wraz z dowodem 
drogowego 1 ak- 
pędzie stanowić 
zarejestrowania 

(JO

Strzegą prawa 
górniczego

oras prawo wstrzymania lic n 
cü -ksportowyrh do krajów 
■“iuw.dozycb rozwijających 
siosurM handlowe z krajami 
socjalistycznymi.

zwalczenia marnotraw
ni egospodarności, hałaga- 
nadużyć zależą warunki 
egzystencji. Czy dotych-

cja 
treli 
wać 
bals.

w
kle
miejsci poświęciły
waniu placówek służby

Projekty uataw idminUtncji 
1 Kongresu spotkały siu z ostry
mi u-o storni ze strony przed
stawicieli naństw rochodnich w 
Waszyngtonie, Am ba ädorzv 
wszvs^’-.ich kraiów NATO oraz 
Japonii dcmag iją się jgumęci 
tych nositanowiep w projektech 
ustaw o kontroli ekooortu. któ
re stanowią ławrą ingerencję w 
wewnętrzne sprawy suweren 
nych pańs*w.

Prezydium WRN w Kato
wicach z« ołuje w dniu 23 
marca 1984 r o godzinie 
10.00 w sali posiedzeń w Ka- 
1 owicach, ul. Jagiellońska nr 
25 sesję Wojewódzkiej Rady 
Narodowej — ostatnią w bie
żącej kadencji.

Tematem obrad sesji bę
dzie:

* informât ja o wykon miu 
budżetu województwa kato
wickiego oraz o wysokości i 
rodzajach zmian dokonanych 
w budżecie wojewódzkim w 
1983 r.

• ocena dorobku Woj
ódzkiej Rady Narodowi. 1 

jej organów kadencji 1980 
-1984.

Jak poinformował ofic r dy
żurny Komendy Wojewódzkie! 
Straży Pozarnvch ív Katowi
cach kot Zygmunt Ciesielski,

projdi i 
projekty Kongresu 
najdalej dotychczas 
ingerencje rządu

• W PO flEDTIAŁSK W 
ERCKS-ïU roz~iczęły sił obra
dy szefb u państw i rzan iw 
dziesięciu krajów członków? kich 
Wspólnego Rynku. Om»wiane 
są przede wszystkim snrawy do
tyczące reformy bud-etu oraz 
uulitvki rolnej wspólnoty. Zda
niem orp-ydenta Francji. Frań, 
coîsa Mitterrand^. który w 
obecnym „ółroczu przewodni c vy 
EWG. jeżeli problemy te nia 
zostaną .ozwlarane to memozl.- 
we będzie utrzymanie -wspólno
ty w jej obecnej postaci.

Na pedstawie Decvzií Nr Poż 
1-001 27/76 wojewody kał owic- 
kiego z dnia 22 lipca 1976 r. w 
sprawie dalszej pocrawv stanu 
bezpieczeństwa pożarowego w 
rolnictwie i na terenach lesnveh 
woj. katów -kiego nkł. 2 Ko
mendant Wojewódzki Straży 
Pożarnych w Katowicach 
wprowadza z dniem 20 
marca 1984 r. aż do odwołania 
na obszarze całego wojewódz
twa katowickiego „Akcję su- 
s z a".

W związku z powyższym 
zwraca się szczególną uwagę na

rachowanie ostrożności w posłu
giwaniu się ogniem zw’aszcza 
na obszarach leśnych i w po
bliżu lasów, oraz bezwzględnym 
zakazie wvoatenia traw i roz
niecania ognisk.

Rownocznśn.e przypomina się 
terenowym organom i>dmini- 
stracii państwowej stopnia pod
stawowego. dyrekcjom ak’z- 
,ów gospodarki uspołecznionej i 

kierownictwom instytucji prń- 
stwowvch o wprowadzeniu do 
realizacji odpowiednich za
dań wynikających z załącznika 
Nr 2 do w/w Decyzji.

Prezydium Rządu 
także nrojekt zmian 
cuch nowe z: ady 
nia pracowników 
szych nie beilarąfch 
ml akademickimi.

wczoraj nr godzinach rannych 
w Gliwicach, w pawilonie Zes
połu S?KÓł Zawodowych Prze
mysłu Materiałów Ogniotrwa- 
1 rch z nie ustalonych dotr'he-a. 
przyczyn wybuchł pożar. Ogień 
rozyzestrzeniał i i szyb to. 
gdyż jak na ironię, konstrukcja 
nawilnnu wykonana buła 
•eriałów łatwopa.nych. 
przekroczyły 600 tvs. zł. 
two w tel sprawie trwa

• S3 LETNIA KRTSTTNA 
O^'SSIS w uh -dbote v’słąpiła 
w ko!e*ny związek małżeńsł i. 
Tym razem wvbmnkiem córk 
greek ego armatora której ma- 
ląteK oręmono u 1980 r. na 
miliard dolarów, jest p-z”iac.el 
z lat studenckich 31-lnni Thier
ry Roussel, właściciel francu
skiej agencji modelek First” 
PoorzedL.o bogat i Greczynka 
była zamężna z Josenhem Bo)- 
ketem. greckim armator, .n 
Aleksandrem Andrea'liszm i ra- 
dzkckiwi dupiomata Siergiejem 
Ka«zowen..

_łrowis Matki-Polki w Łodzi. 
Zgliszatą się zarówno »-kłady 
pracy, organizacje społeczne, jak 
i osoby indywidualne. Dzięki 
temu star konta bt Iowy wy
nosi obecnie już ok. 66 i min zł.

Warto dodać, że ns placu bu
dowy trwa rytmiczna praca. Bu
dowlani i yprzedzają harmono 
gramy. Obok wznoszonych 
ob.ektów szpitalnych rozpoczęto 
inne pracj; brygady ŁKB „Pół
noc” przystąpiły do wznoszenia 
hotelu.

stkim waloram. funkcjonalnymi 
„średnicowej”, relacjami użyt
kowymi między .rasą drogową 
i kolejową, organizacią procesu 
inwsstycyjnegc i wykonawcze
go. Szczególnie mocno podkre- 
i lano, iż ta inwestycja me >noże 
być realizowana kosztem innych 
nie mniej potrzebnych odcin
ków dfog w woj. katowickim 
To nie wchodzi w rachubę, bo
wiem „średnicowa” będzie fi
nansowana ze środków central
nych.

Warto j.odkreślić, że przyszła 
trasa, której budowa potrwa 
kilkanaście lat, skróć czas prze
jazdu miedzy Ka owicami i Gli
wicami do dwudziestu paiU mi
nut. O tym jak jest potrzebna 
i jak będzie wykorzystana 
świadczyć może zakładany za
ledwie na sześć lał okr“s ar >r- 
tyzacji, mimo że kosztować bę
dzie miliardy złotych. Skoro o 
kosztach mowa to należy za
uważyć, że naimmej złotówek 
pochłoną same jezdnie, a naj
więcej mosty i wiadukty zapew
niające bezkolizyjny ruch po
jazdów. Budowa „średnicowej” 
wpłynie także na przestrzenne 
uporządkowanie terenów do niej 
przyległych. Nastąpi ponadto 
generalna przebudowa - z ko
rzyścią dla inwestycji mieszka
niowych — infrastruktury tech
nicznej W sumie niemałe wy
datki zostaną zrównoważone ko
rzyściami spo'eeznymi. A. Jur.

nętrznege i uaług de podwyż
szeni* w kwietnit br. 
na masło dis wszystkich 
nionych o jede, ki stkę

Przewiduje się dalszą 
wę zaopatrzenia w obuwie oraz 
artyk-1, konfekc’jn« dla dzieci 
i -iłodzieży do lat 15.

Prezydi im Rządu zaaprobo
wał« projekty uchwal: Rady Mi- 
ni«tr'"» > pomocy pens! wa dl- 
spółdzielczej gospodarki w rol
nictwie. Wzrost kosztow pro
dukcji powoduje wzrost cen 
usług roln szych, świadczonych 
przez spółdzielczość wiejske 
Celem zachowania jednakowych 
rozwiązań dla roln etwa indy
widualnej > i uspołecznionego, 
spułdziel ie -rzeszone w Cen
tralnym Związku Spó.d»>elni 
Rol i czych „Samopomoc Chłop
ska”, Spółdzielnio Kole.1'. Robo
czych oraz Rr-auze Spółdziel
ni, P rodukcy^n e będą korzysta
ły z pomocu państwa. Przezna
czona ona zostanie na pokrycie 
części kosztów usług v’j kóny- 
wanych na rzecz indywidual
nych gospodarstw rolnych 
części kosz .ów produkcji pasz 
treściwych, przetwórstwa pro
duktów rolnych a także 
dukcji wapna nawozowego i je
go transpo-tu

Prezydium Rządu przw-Jeło 
projekt rozporządzenia Rady 
Ministr iw e zasadach i trybie 
przekazywani* majatku bylyeh

GDAŃSK (PAP)
W dwie godziny po otrzyma

niu zawis durnienia e dokona
nym w willowej dzielnicy Gdy. 
ni bestialskim morderstwie, 
którego ofiara padła 67-letnia 
Maria P. oraz jej syn 44-letni 
Tadeusz B. — funkcjonariusze 
milicji zatrzymali jednego re 
sprawców. Okazał się nim 
Adam B. lat 33, uprzednio ka
rany. nigdzie nie pracujący, na 
stałe zamier’kal” w Turku woi. 
konińskie. W tr«kcie przesłu
chania przwznał się on do doko
nania zabójstwa wskazu ac 
również swego wspólnika 19- 
letniego Adama 8.

Ten ostatni wvnaim< rał u 
zamordowane! kobietv pokój, -a 
Ucząc na to. iż właścicielka do
mu posiada więks: a ilość go
tówki postanowił z orzvgodnie 
poznanym Adamem B dokonać 
morderstw* f kradzieży Po 
splądrowaniu całego mieszkania 
łupem bandytów padłr <»dvnie 
zegarek obrączka, buty ■ i swe- 
te o łącznej wartości ok 30 
‘>'s zł.

Wobec «bu sprawców proku
rator rejonowy w Gdyni zasto- 
sow*ł areszt tymczasowy.

Libijska agencja prasowa 
JANA opublikowała oświadcze
nie Ludowego Biura Spraw Za
granicznych (będące w libij
skiej strukturze władzy -vdpîw ed 
nikićtn MSZ). Libia kategrr r- 
cznic z ipi zi-pza etk rżeniom 
ze s*r<my Sudanu, i Eęiptu, b> 
tt jakikolwiek sposób buła 
związana z atakiem samolotu, 
który o ubiegły piątek (16 bm.) 
z: zucił bomby na przedr ie- 
sęiacb Chartumu. Uszkodziły 
one m. in suaańską radiosta
cję Omdurman.

Prawo górnicze I wydane .. 
jego >odsławie przepisy wyko
nawcze zawierają szereg naka
zów i zakazów, których naru
szenie pociaga odpowiedzial
ność. -Specyiika spraw o wykro
czenia górnicze s oowodowała. 
że w 1972 roku przy urzędach 
górniczych powołane »ostały 
kolegia d/s wykroczeń. Na te
renie kraju funkcjonuje 14 
kolegiów pierwszej instancji 
przy okręgowych urzędach gór
niczych oraz Kolegium d/s Wy
kroczeń li instancji przy Wvz- 

lyrr Urzędzie Górniczym w 
Katowicach.

C słonkami kolegiów są sre< 
jaliści, pracownicy kopalń i 
zrzeszeń oraz ministerstw nad
zorujących przedsiębiorstwa 
górnicze, a także naukowcy i 
związkowcy.

Wczoraj, w Sali Sejmowej 
Urzędu Wojewódzkiego w Ka
towicach odbyło się uroczyite 
ślubowanie 233 członków kole
giów nowe’ kadencji nrzv wyż
szym Urzędzie Górniczym oraz 
Okręgowym Urzędzie Górni
czym w Katowicach. Członko
wie ci .zostali wvbrai na sesii 
Wojewódzkiej Radv Narodowe! 
23 grudnia ub roku. Funkcje 
te będą pełnić do 198 ’ roku.

W uroczystości wzięli udział, 
wojewoda katowicki gen dvw 
pilot Roman Paszkowski oraz 
prezes V/vzszr >o Urzędu Gór
niczego Władysław Naglik.

(JAK)

W ub. środę, 14 bm poinfor
mowaliśmy o bestialskim za
bójstwie locnego st.óza w za
kładzie „Mepar”, należącymi do 
Polskiego Związku Głuchych w 
Częstochowie Oto szczegóły.

Oiicer dvžurnv Rejonowego 
Urzędu Spraw Wewnętrznych 
w Częstochowie przyjął telefo
niczne zgłoszenie: „dwaj męż
czyźni o podejrzanym mynlą- 
dzie wyprowadzili samochód z 
terer.u. zakładu szkolpniowo- 
produkcyjneqo „Mepar".

Było o północy. „Sprawdzić” 
— padło polecenie dla jednego 
z radiowozów przemierzających 
ulice.

Przy ul Śniadeckich stał Fiat. 
Otwmrte drzwi, w stacyjce klu
czyki, na fotelu dowód re lu
stracyjny. To był wóz z „Me- 
paru”.

Gdy do zakładu przybyli 
wezwani przez rad.n milicjan
ci, bez trudu dos*ali się do 
wnętrza. Brama nie była zam
knięta

W pomieszczeniach baraków 
nieład. Wyrwane szufk.dy, po
rozrzucane papiery. W gabine
cie dyrektora zahaczono sie
dzącego na krześle człowieka z 
głową pochyloną na piersi. 
Mężczyzna nie żył.

O znalezionych zwłokach po
wiadomiono oficera dyżurnego. 
Rozdzwoniły się te’etony. Do 
mikrofonu radio tacji posynały 
się rozkazy: zablokować m’osto, 
leritymowc^ wszystkich męż
czyzn przebywających w nocy 
na ulicach.

Dokładne oględziny miejsca 
przestępstwa pozwoliły przyjąć 
założenie, ż« sprawcami byli 
nietrzeźwi albo nieletni. W: ka- 
zywał na to bałagan i ślady 
picia kawy w biurach „Mepa- 
ru”. Doświadczeń, włamywacze 
nie zachowywaliby się w taki 
sposób.

W następną noc no zabójstwie 
około ti eciei czteroosobj.. v pa
trol ZOMO pod dowództwem 
plut. Andrzej Stanka przecho
dził w pobliżu restauracji ..Ju- 
r ita”. Szeregowi Dariusz 
Grzerkowicz, Janusz Jękot i 
Janusz Rybka obsi rwowab bra
my i inne zaciemnione miejsci.

Na ulicy pojawia się m^ż- 
czizna. Jak wielu dotąd spot
kań «h odpowiada tkanemu ry
sopisowi. Próba zatrzymań a go 
i wylegitymowania nie daje re
zultatu. Przechodzień zaczyna 
uciekać Po krótkim pościgu zO- 
staje ujęty Milicjanci pamięta
ła o osłrzeżeniach dowoćztwc 
Sprawdzała najpierw kieszenie 
zatrzymanego mężczyzny V'v- 
doh-’waja ukryte w odzieży 
twarde, długie przedmioty — 
prymitywne egzemplarze broni 
nalnei własne! konstrukcji. Za
trzymany miał ich przy sobie 
qjęć

Nie miał natomiast żadnych 
dokumentów Twierdził, ż na
zywa się Mirosław M

Po kilku godzinach idzie sie 
ustalić personalia drugiego po
dejrzanego o dokonanie v ła
mania i ian ordo.varie stróża 
Jest nim Jerzy C. Ma zraniona

• AMFitVF 4NSKA SIEC TE- 
LFm'A.TNA NBC nadała re- 
po: ż F. Franc -sa. który 
s ■■rdził. że rozmtarji amerv- 
ki ^skie, obecności wv,skowej w

Niewiadowa. Nie oznacza to 
bvnajmniej, że biak homologa
cji uniemożliwia korzystanie z 
tego wvoosaženi*. Praw® t> ru
chu drogowvm przew duje bo
wiem. ze w przyoadkj braku 
świadectwa homologacji, nie
zbędne jest baaanie techniczne 
zarówno przyczepy, jak i haka 
w wytypowanej stacji diagno
stycznej. Diagnosta nierze wów- 
cza* jennak wyłącznie odpowie
dzialność za konstrukcję i za
mocowanie, natomiast nie wy
powiada sW na temat materiału, 
z któreto wvrób jest wvko.ia- 
nv.

Jak juz informowaliśmy 
przyczenv si.mo hodow p e żlł- 
k wtej masie nie rzekraczają- 
cej 750 Ł.g nodlegają rejestracji 
Dot fcz-c to zarówno towaro
wych jak i turystycznych. Ba
daniom technicznym przed 
pierwszą? reies’racja noldane 
bęc i również haki hnloi mteąe 
Wydział Komunikacji Urzędu

gi są wąskie, a most7 i wiaduk
ty mocno dotknięte zębem cza
su, nie nadają się nav -it do mo
dernizacji. Jedymr inwestycje 
sa w stanie zmien.ć istniejącą 
sytuację.

Podjęta dwa lata temu uchwa
ła rząuu dotycząca warunków 
prawidłowego funkcjonowania 
i dalszego ro~woju woj. kato
wickiego zakłada realizację 
dwócl takich inwestycji: dro
gowej trasy średnicowej łączą
cej Katowice z Gliwicami no- 
przez wysoce »urbanizowi ne te
reny zachodniej części GOP i 
Ko'ejowego Ruchu Regionalnego 
(nowych torów wzdłuż istnieją
cy dnu: wschód — zachód). 
Stanowić one będą podstawę 
przyszłych rozwiązań zintegro
wanego systemu komu likacyj- 
nego w woj. Katowickim. Od 
wielu, miesięcy prowadzone są 
prace projektowe i przygoto
wawcze do rea izacji obu inwe
stycji.

Zespół przygotowujący drog h 
wą trasę średnicowe, opracował 
już generalne zało eni* tech
niczno-ekonomiczne, które zor a- 
ły poddane społecznej konsulta
cji. Wczoraj zaopiniowała je 
Komisja Rozwoju Gospodarcze
go i Zagospodarowania . rze- 
strzennego Wojewódzkiej Rady 
Narodowej w Katowicach Rad
ni interesowali się przede wszy-.

LÔD2 (PAP) 
Informacje o wielu cennych 

inicjatywach społecznych wpły
wają codziennie do Sekretariatu 
Rady Obywatelskiej Pudowy 
Ponrika-Szpitala Centrum

ku. Stw'erdzono, że w I kwa r- 
taie br. zLupa'rzeme w artyku
ły zywnoscioii e było zróżnico
wań ;. WprLwdz-o dosti.wy pod 
względem uosciowym k. -ałt">- 
wały.aię nr pozornie zadowala
jącymi, to jednak ich «truktum 
by1« nleki rzyaśna. Niskie są 
dostawy mięsa wieprzowego, 
•występuje niedostatek artyku
łów irajortowanych: ki wy 1 
herbaty. W grupia artykułów 
przeir słuwych pomimo zwięk
szonych dostaw popyt nadal nie 
jest zaspokojony. Zawarto umo
wy na produkcję imęKszości 
wyrobów objętych zarr iw ienia- 
m rządowymi, co zapewnia do
stawy tych wyrobów na pozio
mie Uitalonym w Centralnym 
Plan^ Rocznym. Postanowior» 
przyspieszyć zawieranie umów 
ui re »1 zację pc lostałych umi- 
w.eń rząci.nwych z ^rcodsiębior- 
stwi mi, które dotychczas n.e 
podpisały tych jmów.

Prognozy ni kwiecień
w .kazują pewną poprawę zao
patrzeni* w podstawowe arty
kuły żywnościowe Struktura 
dostaw mięsa będzie zbliżona 
do zaopatrzenia w gr"dniu ub. 
roku. Zgodnie z przewidywan.a- 
mi przebiega skup mleka oraz 
produkcja artykułów nlecrar- 
sk.ch. Presidium Rządu upo
ważniło ministra handlu wew

Ha: Teatr Wal Polakjaj, Jot” 
riałslnofci ztp<x ątkował wy ■ 

•tęp teatn poezji „Kalina” x 
Krzycka Wielkiego w woi. 
leszczyńskim, który na seem« 
Teatru Studio w Warszawie 
przedstawi; apektakl pt. „P’e ■ 
zer..e chleba”. Na inaugura :yj- 

nv spektakl Teatru W»i Fol- 
skiei przybili sekretarz KC

ZPR — Waldemar Swirgoń, 
przewodniczący Narodowej R=- 
dy Kultur’ — prof. Bogda“ 
Suchodolski, ludzie teatru i dzir- 
łacze kul.ury-
Pogrzeb J. Kuncewicza
'N Kazimierzu Dolnym nad 

Wisłą, z którvm od lat związa
na jest rodzina znanej pisar':’ 
Marii Kuncewiczów ej, odbrł się 
nogrzeb ie! zmarłego małżonka 
Jerzego Kuncewicza. Jerzi 
Kuncewicz — pisarz, prawnik, 
prrvrodmk. filozof, współtwór
ca ruchu ludowego w Polsce — 
urodził się w 1893 r w nodlu- 
belskiei wsi Jakubówka.

WASZYNGTON (P P) 
Na forum Kongresu USA 

zna’dują się projekty ustaw 
kontroli eksportu 
r-zez administracje 
Ręąic ma 

Za~ówn 
eji. J?k i 
przewidują 
-osuniętą 
Stanów Zjednoczonych w « w- 
nełtkMe sprawy suwerennych 
państw. Projekt ustawy o kon
troli ekjportu. przv^ety pzz« 
Senat nadal zapew rtia rządowi 
USA pr iw< k mtroli n id dzia
łalnością filii zagranicznych 
przedsiębiorstw smerykańakioh

były również dodatkowe woj- 
s>:a egipskie.

Amer-kańika sgencj* pra ■- 
wa Associated PreSJ podała, iż 
w W iszyngtonie postanowiono 
wys>_ić do Egiptu sar loi y wy- 
pos lżone w urząózcnia do ob
serwowania prze^t rząni powie
trznej odległość 360 *:m 
(AWACS), dzięki któryn. mouic 
kierovac uczestniczącymi w ’joju 
sam tami. Zidaniern „AWc.CS- 
6w ” l ędzie „wspt rcie lotnictw- 
egipskiego”.

T,iż fxi zapow.edzl amerykaf. 
•kich dostaw broni i w -słani u 
przez Egipt dodatkowych si. 
wojskowych, Sudan zwrócił się 
z wnioskiem e zwołanie Rady 
Bćrpieczeńst w d.a rozpatrze
ni* jego ska -gi przeciwko Li
bii o zrzucenie bomb w ’ *m- 
durmawe. Podobni skargi* zł-' 
żył Sudan w Lidze Arabskiej.

Od 
stwa, 
nu i 
naszej ____ _____ .
czasowe działania są rawze sku 
teczne1 Z pewnością nie W tym 
zar.resie jest jeszcze wiele do 
zrobienia. Chociaż ważnym kro
kiem było pt wołanie w 197 I ro
ku przy WRN w Katowicach 
Wojewódzkiego Komitetu Kon • 
troi* Społecznej, a w ślad za 
nur jego terenowych adpowieo 
ników w całym województwie 
Dziś, gdy dobiega końca Kaden* 

terenowych organów kon- 
społecznej, warto podsutnn 
ich dotychczasowy doro-

Ilość przestępstw popełnianych 
w Katowickiem umieszcza to 
województwo na 32 miejscu w 
kraju. Nie oznacza to jednak, 
że sytuacja jest w tym zakre
sie dobr«. Wzrosła bowiem, po
dobni» ja w całym kraju, licz 
ba rozbojów, kradzieży, wła
mań, a taká zabójstw. czyli 
przestępstw cechujących si» bru 
talnością. Niepokojąc jest tak
że «'zrost przestępczości nielet
nich. W toku ubiegłym na nie
co ponad 130 tys. spraw, jakie 
wpłynęły do wszystkich sądów 
okręgu katowickiego Sadu Wo
jewódzkiego,, 11 proc, stanowiły 
przestępstwa popełnione przez 
nieletn.ch. Zmalała natomiast 
ilość spraw spekulacyjnych, ale 
zarówno organa ścigania jak i 
wymiaru spr.-wiedlii 'Ości zdają 
sonie sprawę z tego, że zjawis
ko to nie przr-tało istnieć, a 
jedynie zmieniło pole działania 
przechodząc niejako ze sklepów 
do magazvnów, z artykułów 
spożywczych na towary prze
mysłowe a nierzadko nawet lu
ksusowe. To wiąże się z więk
szymi trudnościami w wykry
waniu tych bardzo społecznie 
niebezpiecznych przestępstw.

Prawie połowa spraw, jakie 
wpłynęły w ub. roku > są
dów w naszym województwie 
dotyczyła spraw rodziny, w tym 
prąwie 11 tyj. spraw rozwodo
wych. Świadczy to j tym, iż 
większą uwagę należy poświę
cać ochronie rodziny i jej trwa
łości.
. Te 1 inne problemy związane 
z funkcjonowaniem wymiaru 
sprawiedliwości były przedmio
tem odbytego igązoraj spotka
nia kierownictwa Sądu Woje
wódzkiego w Katowicach z

nakazem 
'ódzkiego, zo- 

aresztowani.

Ponieważ wiele prób uznano 
„za zbyt niebezpieczne, zeb 
przeprowadzać je nt w .asnych 
ludziach” (jak się wyazil szef 
projektu „Blueb.rd”, Allen) z* 
częto je stosować na więźniach, 
ludziach nieuleczalnie chorych, 
na prostytutkach, chorych psy
chicznie albo na studentach 
ochotnikach.

Ncjbardzlej znaną ofiarą tej 
serii prób był Frank Oison, któ
ry w laboratorium tru«*>zn w 
armii USA praccw ił nad me
todami biologiczni go prowadze
nia wojny. K.«d; ■ — dla ekspe
rymentu — do kieliszka Coin- 
treau w ypano mu ,bez jego 
v ledzy, narkotyk LSD, jego za
chowanie zmieniło się w sposób 
tak drastyczny, że postanowiono 
poddać 1 p>*cjalnym badania.., 
psychiatry« nym w ośrodku CIA 
r Rock ville, w «erru.- Mary
land. W - ’ 
lecieć do 
skoczył x 
jorskiego. 
utrzj mać 
wą przyczynę jego śmierci (wer- 
»>a oficjalna — załamanie ner
wowe). Dopiero w 1975 r. rodzi
na Olsona dowiedziała się o 
prawdziwych powodach, a ów
czesny prezydent Ford przepro
sił ją oficjalna za postępek CIA

W momencie, kiedy poniósł 
Oison, projekt „Blue- 

nosK już kryptonim „Ar- 
tichocke”, a wkrótce został prze
mianowany ni program „MK 
Ultra". Kazuy now; kod ozna
czał rozszerzenie zasięgu i celów 
eksperymentów. W ramach pro
jektu „Aśticnocke” z amierzano 
na przykład opracować metody 
„uzyskiwania od Osób informacji 
wbrew ich woli i bez ich wie
dzy”.

Psychiatra kanadyjski Came
ron był odpowiednim partnerem 
dla CIA. Opracowano przes nie- 
ro metody doświadczeń — za
twierdzane przez CIA — grani
czyły z torturami. W dodatku 
jego doświadczenia nie dały żad- 
lyol efektów — poza trwałymi 

'■"kodami dla zdrowia pacjen- 
tói '.

ubiegłym roku wojewódz- 
organi kontrolne wide

funkcjono- 
_____  _______ ____r_,' zdro
wie. Stwierdzono w nich wiele 
uchybień i nieprawidłowości.
W kręg*i zainteresoi, _n 

znajdowała się także działalność 
placówek handlowo-usługowych- 
Przeprowadzono szereg kontroli 
antysoekulacyjnych, które wy* 
kazały ukrywanie towarów, z*' 
wylanie cen. nleoznakowanie 
towarów zgodnie z obowiązują* 
cyml wymogami, jak równie* 
niedociągnięcia w obsludzi M*' 
entów.

Kolejnym tematem podjętym 
przez Komitet były problemy 
infrastruktury społecznej i stan 
sanitarno-porz.ądkowy osied 
mieszkaniowych.

Szczególną uwagę Woj< wódz* 
ki Komitet Kontroli Społecznej 
zwracał na prawidłowość zala* 
twiania skarg i wniosków oby* 
wateii. Przekazywane w

rękę. Wraz z upiv wem czas'- i 
zmniejszeniem się .. zawartości 
alkoholu we krwi podejrza
nych, wyłania si? obraz tamtej 
no- y.

Spotkali sie w „Słupskiej” nr 
piwie. Postanowili zrobić 
„skok” MiriMaw M. zapropo
nował użycie jednego z wielu 
k’uezv. które miał v swoich 
„zbiorach”. Próba iednak nie 
udała sie. gospodarze brli w 
’omu. Zmienili z»tem plan. Ce • 
lem stał się -.Mepar”.

P-zedostali się p -zez ogrodze
nie. Próbującego i: srwenmwać 
stróża sterror rzowali, strzelając 
na postrach. Później wepchnęli 
starca do łazienki, dali mu za- 
p“lona świeczkę, żebr odszu
kał wvstrz“lor” na postrach 
pocisk. Ż pomieszczenia zrabo
wali kilkanaście tvsiçcv zło
tych, Kawę i herbatę, radiood
biornik, magurlŁfon. Większoś* 
rzeczy wcisnęli do znalezic nej 
aktówki. Gdv obaezvh dowćd 
rejestracyjny Fiatr i kluczvkí 
dn mego, postanowili skorzystać 
ze średka lokomccii. Później 
przyszła ochota na kawę. Stróża 
wypuścili z łazienki 1 przywią
zali do krzesła w dyrektorskim 
gabinecie...

Kto naprawdę strzelał do 
skrępowanego dozorcy, któ-v 
przecież nie utrudniał przestęp
czej działalności — nie wyjaśni
li, Skradziony samochód 
rzucili na jednej z ulic, bo 
mów ił posłuszeństwa. R. na 
rtce Jerzego C iesł równie»

w "niesz- 
gdzie fe-

• W RAMACH OBCHODÖW 
40-LEÇIA POISKI L DOWEJ 
w Uni wegsvtec’e Mczk rwsk.m 
(MGĆJ) rozpoczął się w «mie

dz alek „Tydzień polski” Ty
dzień ’alnaugurowano a™’ ła
dem ’Vs»vstko o Po sce wsnól- 
czesnei’’ Otwarło też wrvstawe 
ob-azuiącą dorobek 40-’ecia 
PRL oraz »o-gan < wano nokjz 
f’bnu ..Pa*- orale H««roca” Od- 
bedz e sie wie’e innych. mter< 
su aeveh imorez

dziennikarzami W asaafa jUJ 
trwania 1 ipozrano również 
dziennikarzy z kierunkami dzia 
łania wymiaru sprawiedliwości 
w roku bieżącym i przyszłym 
zmierzającymi do jeszcze st'i_ 
tec’-uiejszegn przeciwdziałał • 
przestępczości. 3°

Posiedzenie
Wojewódzkiej Komisji 

Współdziałania 
w Bielsku Białe j

Honduras.« porównać moi n a 
tyiko z W.etna.T.em, kieży USA 
nrowa Iziły wojnę 
‘emu kraiowi.

• PONAD 80« 
MAREK roezrie 
RFN na działalność 
służb wyw>oowczycn. 
waną głównie 
jom socjalistycznym. Jak Pisze 
w cwoim na 1 nowszym numerze 
hambureki tygodnik . ner Spie 
gel” centra.3 tyc służb w Pu’- 
lach koło Monachium, rozrosła 
się do prawdz.wego n_oloch». 
zatrudnia c niema’ żyle eamo 
pracown ków ile liczy obecnie 
cała aiużba zagraniczne RFN.

a oga h pojswia się co- 
eej lekkie 1 rzyczep tu- 

cznvcn i towarowych. wv- 
« rwanych przez orywat-nveh 

producentów' Również haki flo 
K-i holowania, dostęp 1 nrze- 
ważn.e w prvwatnvcb sklepach, 
m ’a przeróżne konstrukcje, nie 
zaw ze gwarantu jące bezpie- 
cz'-ustwo iazdv. ,

Nowe praw > o ruchu dro*i - 
urin reguluje jednozniczn.e 
dc-iuszczctiie do eksploatacji 
przvczcp i haków. O‘< i gene
ralnie pvwinnv one mieć świa
dectwo honiologaiji, czyli do
puszczenia do ruchu. Mmisti r- 
s w’o Komunikacji wytypowało 
I- *v*ut Trajp(peiiŁu Samocł *lo- 

ego w Warszawie íako iedvna 
ir ylucją uprawę,iona do prze
prowadzania næzbçjnvch '-a- 
dań. r o wvd n a takiego św a- 
d---- va. Jak sie jednak okazuje
żaden producent dc-kurncptu ta- 
k.=po do vehezas nie ołrzvmał 
Dc vczv to również przyczep z

Przedstawiciel 
handlowy ZSRR 

w woj. katowickim
19 marca br. przybył z ro1'>- 

czą wizytą do województwa ka- 
toi.icl.iebo przedstawiciel han
dlowy ZSRR w PRL tow. Geor- 
5i Libiążjew. Radziecki geść 
zwiedził kop. „Lenin” w Mysło
wicach, gdzie --»tkał się na po
ziomach wydobywczych z zało
gą, a nastannie przeprowadził 
rozmowy z k’ero-vnictwem poli
tycznym i administracyjnym ko
palni.

Następnie zostrł przyjęty 
przez I sekretarza kW PZPR w 
Katowicach tow. Bogumiłi Fe- 
renszlajna oraz sojewuue kato
wickiego gen dyw. pilota Ro
mana Paszkowskiego.

W trakcie spotkania 
no stan 1 perspektywy 
współpracy handlowe’ 
darczej reg.onu katowickiego ze 
Związkiem Radzieckim.

W spotkaniu wzięli również 
ud dał, dyrektor przedstawiciel
stwa haiidlowepu ZSRR w Kato
wicach tow Nikołaj Murawlow 
oraz sekretarze KW PZPR w 
Katowicach tow. tow.: Jan Ra- 
chwalik i Jan Zieliński .

Dzisiaj tow, Georgi Lebiażjew 
przeprowadź, robocze rozmowy 
z przedstawicielami Central Han 
dlu Zrgranic-nego „Węglokoks” 
i „Centrozap”.

19 marca, Bielsku-Białej 
odbyło Sie posiedzenii Woje
wódzkiej Komisji Współdziała
nia Partii i Stronnictw Polity
cznych.

W posiedzeniu komisji -dział 
wzięli: — Andrzej Gdula — i 
sekretarz KW PZPR. Ferdy
nand Łukaszek — prez»s WK 
ZSL, Zbigniew G bu rek — pi ’.e 
wodniczacy V, K SD oraz prof. 
dr Józed chlebowczyk — prze
wodniczący RW PRON.

Głównym punktem obrad byl 
stan przygotowań d® przepro
wadzenia wyborów d" rad na
rodowych.

Ponadto I sekretarz KW 
PZPR — Andrzej Gdula zapo
znał zebranych z przebiegiem, 
dorobkiem i atmosferą Krajo
wej Konferencji Delegatów 
PZPR.

Wojewódzkie ’ w _ Katowicach 
wytypował stacje diagnostyczne, 
które będą te badania prze
prowadzać- Oto ich wykaz: 
Transportowc-Soedvcvina Spół
dzielń ia Prac’ „T i.nsmo'” — 
Katowice, ul. Westerplatte. 
Automobilklub Śląski — Kat« 
wice, ul. Pawła 14. Zespół 
Szkół Mechamczno-SamochcJo- 
wvcii — Bytom, ul. Żere..isl.ie- 
go 41, Zespól Szkół Mechanicz- 
no-Samocl <>dov vch — Gliwice, 
ul. Strzelców Bytomskich 28, 
Usługowa Spółdzielnia Prscy — 
Jesti zębie Zdrój, ul. Waryń
skiego 26, Przedsiębiorstwo 
Spedycyjne Przemysłu Węglo
wego „Transeór” — Jaworzno 
ul. Rzemieślnicza 16, Usługowo- 
Wv‘wórcza Soółozielżiia Pracy 
— Olkusz, ul. Sławkowska a7. 
Spółdzielnia Pracy .Sprawnoś:- 
Elektromet” — Racibórz, ul. 
Mikołaja 9. A jtomobilklub Ślą
ski — Rybnik, ul- St iwowa. 
Przedsiębiorstwo Usług M *ton- 
zai ’in’cl „Motntechmka” — 
Tarnowskie Góry, ul. Często
chowska 2~ Spółdzielnia Pracy 
..Motoryzacji" — Tychy, ul. 
Budowlanych 184, Zespół Szkół 
Samochodowych — Zawiercie, ul. 
Parkowa 7.

Stacje te od 2 kwietnia br 
beda przeprowadzać baóania 
v—vezen i haków Wydane za
świadczenie 
opłaty podaiku 
tern własności 
todsta wę do

przyczepy.

__ J.._„_ z nis* 
mach i listach informacje stw* 
rżały możliwość szerszego i do* 
głębnego poznawania dokuczl** 
wych i nurtujących spoleczd1* 
stwo bolączek.

Komitety kontroli społecznej 
zgodnie z postanowieniami no
wej ustawy o radach 1 larołw^ 
v'ych koi.czą swoją działalność. 
Ich funkcję przejmą z; powie* 
dziane przez tow. Wojciecha ■' 
ruzi Iskiugo na Krajowej Koni'“ 
rencji Delegatów PZPR inspc*' 
cje robotniczo-chłopskie, skupia' 
łące rcurezentanów różny® _ 
środowisk społeczno-zawOL 
wych.

Oceny 1 podsumowania c.zte2 
roletniego dorobku Wojewódz' 
kiego Komitetu Kontroli SP° _ 
cznej dokonane wczoraj w K®' 
towicach na posiedzeniu, które* 
mu przewodniczył Ma-ian Ka 
rasek. „Komitety kontroli - 
łecznej kończą swoją działa*' 
ność, jednak nie kończy te^ 
działalności sze roki aktyw sp®' 
łeczny” — powiedział Drzew®“' 
nicząc’ Wojewódzkiej Radí 
Narodowej w Katowicach 
prof. Adam Szczurowski.

Wyróżniający się aktywności# 
I zaangażowaniem członkowi« 
Wojewódzkiego Komitetu K°° 
troli Społecznej uhonorowan 
zostali Złotymi i Srebrnymi 
znakami „Zasłużonemu w’ 
woiU woj. katowickiego” i 4Y 
plomami. *I’V‘

Rynek ■ reforma
Rod rynku w warunkach re

formy gospodarczej i oroble- 
mor modelu organizacyjnego w 
handlu wiwnęti mvm poświęco
ne było spotkanie przedstawi
ciel) rad naozorczych: zarzs ów 
spółdzielczych związków han
dlowych i kie z iwnictwa zrz s- 
szenia przedsiębic -stw hsndli) 
wewnętrznego z kierownictwem 
resortu handlu wewaetrznegu i 
usług oraz człc-kami zespołu 
IV Komisji d/s Reformy Gospo
darczej. rodsumowu.ąc dysku
sję wicepremier Zenon Komen- 
oer stwierdził, ze reforrrth rv.n"; 
ku powiązana jest sc.śle z jej 
efektami w całej go=no'larce, 
zwłaszcza w produkcji.

Teatr Wsi Polskiej 
rozpoczął działalność

Zycie teatralne w naszym 
kraju wzbogaciła nowa instvtu-

rodzinie, przv.ia- iołom, k” 
żankom i znajomym, 
deczre podziękowania s 13 -

y 47 
11«

Zwiąskowe* mmi będą 
Âzielié «kierowania 

do Mnatoriów
W Warszaw!” podpisano ror'- 

zumlonio lomiędr’ ministrem 
budownictwa i przemysłu ma
teriałów budowlanych a prze- 
1 iónicząc’m Rady I ederacji 
NSZZ Pracowników Budownic
twa: dotyczy ono przekazania 
związKowcom uprawnień do 
rozdzielnictwa « derowa \ sana
toryjnych dlu osob zatrudnionych 
w resorcie. W podpisaniu poro 
z imienia uczestniczył z ’onrk 
Biura Puli! reznepo KC PZPR. 
Al hin Siwak.

Kontrola 
woj. białostockiego

Główna Inspekcja Terenowa 
Ministerstwa Administracji 1 
Gospodarki Przestrzenne* roz
poczęła konfrolę kompleksową 
woj. biatostcckiego Praca zes
pół 1 kontrolnego kieruje szef

strzalen Doznał je' 
kaniu Mirosława M., 
towall skok.

Obaj podejrzani, 
prokura’ora woie 
s*ali tvm-zasowo 
Śledztwo trwa

JAN SZWARC

BONN (PA’’)
Wywiod amerykański finanso

wał przez 25 lat niebezpieczne 
eksperymenty na ludziach, pro
wadzone przy użyciu narkotyków 
I elektrowstrząsów, żebj zbadać 
czy można zmienić I kontrolo 
wać zachowanie ludzi. Ofiary 
tych eksperymentów nic o nich 
nie wiedziały, natomiast odnio
sły trwałe szkody na zdrowiu.

Kilku Kanadyjczyków wystą
piło obecnie z powództwem cy
wilnym a odszkodować e w wy
sokości łącznie dziewięciu milio
nów dolarów. Oskarżają oni nie 
tylko — znnrłego tymczisrm — 
lekarza, którj prowadził na 
nich swe e-cspe.yr.ienf y, cz 
także rząd USA. Pacjenci Allan 
Memorlil Institute przy uniwer
sytecie McG’11 w Montrealu byli 
— 3ez swej wiedzy 1 zgcJy — 
ob’ektami nibdopa.- 'czalnych 
»ksner’mer 5w. Dośu idczenia 
w’ymyi’il kierownik instytutu, 
lekarz-psychiatra dr Ewen Ca
meron, a przeprowadzał je za 
Wirdzą wywiadu ameryka tskie- 
go CIA i z jego pomocą finan
sową.

Minister »praw sagranicznych 
Kanady Allan Maceacher. obie
cał zająć się osobiście spraw 
skarżących, bądź zwrócić się do 
Trybunału Międ»ynarodowego w 
Hadze, bądź też wystąpić jako 
oskarżyciel pos.łkowy w pr oce
sie, który ma slą rozpocząć Do 
grupy wstx>mr„anych pacjentów 
należeli V’elma O- *iko-y 1 Robert 
Logie Pierwsz* była przez sie
dem lat pacjentką dr Camerona, 
d”Ugi — przez dwa i pół roku. 
Od tego czasu skarżą się na 
utrzymujący się brak pamięci, 
pow iżne zaburzenia w koncen
tracji, naprdy jęku i koszmarne 
sny.

CIA 1 Iniojowała badania nad 
metod» nu mai Ipu’owania po- 
stęi owaniem ludzkim na po
czątku lat pi-ździesirtych. vT ra
mach projektu „BI jebird” pro
wadzono na przykład próby z 
„maszyną do snu”, z superwy- 
kryweczi m kłamstw, doskonalo
no techniki hipnozy, itp.

zw_ązków saerodcrryrk Notrpo 
rządzenie to będzie akte« 1 wy 
znawczym do ustawy z r paź
dziernika 1982 r. o związkach 
twoüOT ych.

Obecnie są zarejestrowane 93 
mnadzakładowe or-ani lacie 
związkowe, x których 62 odbyły 
już swoie zjazdy. Wybrane wła
dze statutowe ogólnokrajowych 
organizacji związkowych ptutu- 
luja przekazanie im maiątku 
po byłych związkach zawodo
wych, k‘6rym administruje 
obecnie Komisja ds. Zarządu 
Majątkiem Związków Zawcdo- 
wvch.

Przyjęt’ proiekt rozporządze
nia przewiduje przekazywanie 
ma’atku bjłych związków z.» 
wodowych zrzeszających pra
cowników- zatrudnionych^ w da
nej gałęzi pracy, w danym ro
dzaju zatrudnienia lub zawo
dzie — ogo..iokraiov'ym ora&ni- 
zac.om związkowym dz: »łają- 
cvm na tym samym loziomie 
orggnizacvln-i *m Majątek bvlveh 
central związkowych -ostanie 
przekazany fWiązkom zawodo
wym no zakończy iu jrocesu 
tworzenia się 01 .ilnokrajowych 
organizacii związkowych.

Następni-* P-ezyrlium Rządu 
nodjeło r ustanowienie e kon 
tynuowaniu budowy elekt rowu5 
szcz’towo pompowej „Młoiy” 
koło Bystrzycy Kłodzkiej. Bu
dowę elekłrowni -ozipoizi*® w 
1979 roku i nasiennie ogran czo- 
no z u*vagi na trudności finan
sowe PotrzeD’ Krajowego sy
stemu elektroenergetycznego 
wyma’aja ialszego prowadzeni» 
budowy. Postanowiono, że bu
dowa elekt rowm za tanie ujęta 
vtr pro’ekcie NPSG na lata 
1986—199G sako inwestycja v-en- 
traîna. Przewiduje s>e urucho
mienie elektrowni w 19Í1' cku 
natomiast całkowite zakończe
nie robot w 1995 reku.

Pożar w pawilonie 
szkoły zawodowej

Jawna ingerencja w wewnętrzne 
sprawy suwerennych pa.istw

były sekretarz KM PZPR 
Siemianowicach Si., I sekro' 
tarz KZ PZPR huty 
nośc”, wieloletni radfl. 
MRN, prezes ZM PCK.

Za za’slugi w działalno^ 
społeczno-politycznej Znâ«r 
odznaczony był m. in.: 
žem Kawalerskim ®r<,tirr^ 
Odrodzenia Polski i Sreb 
nym Krzyżem Zasługi.

Komitet Miejski^ pzyp 
w Siemianowicach
Kondukt pogrzebowy 

ruszy z domu przedp*<r 
bowero Szpitala nr 1 Pr* 
ulicy Kradnskieg» w s,er?„. 
nowinach Sl. w dniu 21 h 
o 12.

Prowadzone nagm’nnle wypytanie traw, przy obecnie 
nującej suszy, jest bezpośrednią przyczsną powstawania 
około 60 pożarOw dziennie. Stanów ą oni* zagrożenie obsza
rów leśnych, zakładów prżfcy i zabudowań gospodarczych. 
Sytuacja je^t tym groźniejsza, że istniejąca susza utrudnia 
prowadzenie akcji gaśniczych.

W społeczeństwie tkwi przekonanie, że wypalanie trawy 
uzyzn’a glebę. W warunkach istniejącej suszy praktyki te 
jedynie pogarszają dodatkowo trudne warunki glebowe. 
Przeprowadzone przez placówki naukowe badania wykaza
ły, że na terenach gdzie wypalano trawę, zbiory siana są o 
25 proc, niższe, zaś kilkuletnie wypalanie traw mue dopro
wadzić do ośmiokrotnego obnizema tych zbiorów.

W związku z tim alarmu ja-ym stanem apeluję do wszyst
kich mieszkańców województwa, do kierownictw jednostek 
gospodarki uspołecznione! instytucji a szczególnie do rolni
ków indywidualnych o bezzwłoczne zaniechanie dotychcza
sowej praktyki wypalania spchych traw, zachowanie szcze
gólnej ostrożności 1 rygorystyczne przestrzeganie zasad bez
pieczeństwa pożarowego.

Chrońmy nasze mienie przed klęsKą pożarów.
Wojewoda katowicki

gen. dyw. p.lot Roman Paszkowski

Działalność kontrolna 
będą kontynuować 

inspekcje robotniczo- 
-chłopskie

W dniu 17 marca 1984 
zmarł nagle w wieku 54 

tow. STANISŁAW

Za złożnne wieńce i ^wir0. 
oraz udział w pogrzebie ń* 
jej drogiej Zony

HALINY WÓJCIK

Szybkie ujecie 
sprawców 

bestialskiego mordu
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9 SIŁY PARTII ZALEZY
PRZYSZŁOŚĆ KRAJU

Wystąpienie tow. WOJCIECHA JARUZELSKIEGO wygłoszone na zakończenie obrad Krajowej Konferencji Delegatów PZPR
„ SZANOWNE TOWARZYSZKI 
i towarzysze delegaci:

Krajowa Konferencja • Delegatów 
łbliża się do końca. Przebiegała ona 
w wysokiej temperaturze ideowej, w 

kim poczuciu partyjnej odpowie
dzialności Bardzo wielu towarzyszy 
^niosło >azpo* i * * *redr.l wkład do dorob
ku konferencji. Należy podkreślić spo- 
łeczi ą reprezentatywność dyskutantów, 
’zerok. udział robotników i chłopów, 
towarzvszv z pierwszej linii partyjnej 
•łużby

1 _________________

W najbliższych miesiącach pójdziemy 
do społeczeństwa z prawdą o ludowym, 
socjalistycznym 40-leciu. Z całą praw
dą, bo to ona najlepiej wyraża wielkość
i znaczenie tego przełomowego dzieła. 
Mimo błędów, załamań, porażek, w 
sumie jest to okres nie mający równe
go sobie w narodowych, dziejach. Nie 
potrzeba go sztucznie upiększać. To 
prawdziwy obraz awansu Ojczyzny, 
mas pracujących, ludzi i rodzin, regio
nów, poszczególnych zakładów pracy i 
miejscowości.

Czterdziestolecie to także wielka księ
ga ludzkich czynów, jakże często nie
znanych, zapomnianych, czasem spost
ponowanych. Otworzyć tę księgę, udo
stępnić ją społeczeństwu, szczególnie 
młodym pokoleniom, to wielkie czeka
jące nas ideowo-wychowawcze zadanie.

Będzie to kolejna bitwa z klasowym 
przeciwnikiem. Patrzy on w ten sam 
kalendarz, ale „do góry nogami”. Już 
dziś w pełnym toku są próby ekshu
macji reakcyjnych nurtów przeszłości, 
rehabilitacji winowajców narodowych 
tragedii, zakłamywania polskiej histo
rii. Ma to zresztą i dobrą dla nas stro
nę. Nie pozwoli w obchodach tej rocz
nicy ograniczyć się do uroczystych 
akademii, okolicznościowych publikacji 
czy wypowiedzi. Musi to być jubileusz 
walki o prawdę historyczną, o lepsze 
uświadomienie całej złożoności, ale 
jednocześnie całej wielkości tego okre
su.

Przypomnienie, zwłaszcza młodym 
wielkiego dorobku w wyniku którego 
Pobka znalazła się w nowych, spra
wiedliwych granicach. W granicach, w 
których dzięki sojuszowi i przyjaźni ze 
Związkiem Radzieckim, dzięki interna- 
cjonalistycznej jedności państw wspól
noty socjalistycznej stała się bezpiecz
na.

(CIĄG DALSZA NA STR 4)

Konferencja spotkała się z wielkim 
»•interesowaniem w całej naszej par- 
“i> w społeczeństwie. Liczne są ter;o 
jTrazy. Uznanie należy się wszystkim, 
»tórzy z uwagę 1 życzliwością odnieśli 

do naszych obrad. Czego by nie 
diówił, ja.lt by nie spekulował wróg 
Dowsz.ihne zainteresowanie kcnferen- 

potwierdziło, że partia nasza jest 
autentycznie przewodnią kierowniczą

Wzięliśmy 
odpowiedzialność za to, 
aby już nigdy nie było 
powrotu do zagrożenia 

socjalizmu

Społeczeństwo rozumie, że od umoc
zenia naszej partii, od jej siły i łę- 
7zny zależy przyszłość' kraju, że obok 
*?nferencji nie można przejść obojęt
ne, nie można jej przemilczeć, bo
brem , to co dzieje się w partii ma 
promne znaczenie dla narodu, dla 
L°*ski. Stanowi to dla nas wielkie zo- 
°wiązanie.

, Konferencję cechowała obfitość par- 
. - tej myśli. Zbyt bogata to i świeża 
teterJa. *?y móc ją na gorąco uogól- 

*C- Byłoby sprzeczne z duchem de- 
j!°kratycznego centralizmu, odniesie- 

*e się w pośpiechu do tego, co wy-. 
głębokiej, starannej analizy.

proszę więc traktować moją wypo- 
•edź nie jak podsumowanie, lecz sło- 

końcowe, akcentujące niektóreÍk° problemy.
j towarzysze dzielili się wieloma do- 
^•ądczeniami. Będziemy je upowsze-

I Jteiać, przenosić na szerszy grunt Za 
t "'in iość Komitetu Centralnego, Biu- 

Politycznego, Sekretariatu uważa- 
w możliwie krótkim czasie ogrom

ie materiał konferencji ocenić i prze- 
L°rzyć w realizacyjne wnioski. Tak, 
J. niczego nie uronić, z kolektywnej, 
„terowej mądrości. W pełni wykorzy- 

...konferencyjny dorobek jako oręż 
tjrni na obecnym etapie walki i pra- 

p° umocnienie socjalizmu w Polsce, 
przebieg obrad, przyjęte uchwały 
l/rzą wielki ładunek merytoryczno- 
SK?wy- Trzeba go przenieść do wszy- 
•<lch instancji, a zwłaszcza do pod
íl?"' °Wych organizacji partyjnych. Dy- 
B$a potwierdziła, że to one są de
kującym w partii najbliższym lu- 

,‘uhi pracy ogniwem. Dlatego też na
i w organizacjach podstawowych 
k Podstawowymi organizacjami musi- 

skoncentrować obecnie nasze wy-

łCJ* Kżaadu dxi«H n*i S,S rok i, ale 
przebytą drogę innymi kate- 
fot to cały historyczny etap.

T,jWARZYSZKI i TOWARZYSZE!

tý ’’ślę, te wszyscy zgodnie uznaje- 
że konferencja była udana. Ale co 

ly*hie ona przyniesie zadecyduje 
k? jutrzejszy zaś ocenę ostateczną 
i^awi X Zjazd. A więc najważniej- 

hy ." wytężona praca przed nami. Już 
z ca^ energią, z najgłębszym 

i^k°naniem, że nasza droga jest słu- 

Ij^^ferencja była kontynuacją idei 
k ujazdu, ■ zarazem mocnym, jedno
tí fn'v tn potwierdzeniem ich słusznoś- 
b. celowości.

»by l?l’smy odpowiedzialność za to.

tbjT^cji, ani do przedgrudniowej anar- 
zagrożenia socjalizmu. Za 

tego warunek uznaliśmy zocja- 
Sm^ną odnowę, Unię porozumienia, 
bją? I socjalistycznych reform. Gwa- 
S urzeczywistnienia tej linii mo- 
JL/* tylko partia — ta za nk, ale nie 
■ *ma. Taką się sfa.emj. Z tej 
” ■ajćd nam nie wolno.

Nał krału- Głosów wytyki nie bra- 
’bjj *°. To szczególnie cenne. To do- 
pUj.^rostu Ideowej i moralnej siły 
"iej u Możemy powiedzieć, partia le
ku Poznała rzeczywistość. Pełniej 
kaz n’-a E°bie trudne dylematy i 
Äjswego czasu. Uczy się dialek- 
L * porozumienia wyrażonej
pity0VVach Lenina: ..Otwarta walka 

11 iVi°Zna zmusza partię do ściślejsze- 
K*«fcania się z masami”.

? pj.lyką jest najlepszą metodą obro- 
niebezpieczeństwem nawrotu

« !C11 Przed zapomnieniem leninow- 
íi W°rrn’ Tego obawia się wielu lu- 
^»wątpliwości najlepiej rozpraszać

Wasza krytyka towarzyszki i 

przeceniać. To znaczy, zacho- 
ostrość spojrzeria na wiele 

5 JJiwlązanych jeszcze problemów, 
.(£*• toczącej się walki.

°m naszym towarzyszyło po- 
k XI .^konania ogromnej pracy, jak-, 

pozytywnych zmian. Ale to- 
y^^yła też świadomość negatyw- 
Pn}. *tron występujących w życiu i

towarzysze delegaci jest takim właś
nie faktem.

Istotne jest z jakich pozycji doko
nuje się oceny, krytykuje się słabości 
i niedostatki. W przypadku naszej kon
ferencji sprawai jest jasna: z pozycji 
głęboko przemyślanej aprobaty linii IX 
Zjazdu oraz środków ' jej urzeczywist
niania określanych przez kolejne po
siedzenia plenarne Komitetu Central
nego.

Nikt nie może mieć wątpliwości 
Partia konsoliduje się wokół progra
mu IX Zjazdu, wokół polityki socjali
stycznej- odnowy.

Na czym polega jej marksistowsko- 
-leninowska istota? Usuwać to co złe, 
reformować to co przestarzałe, chronić, 
utrwalać to co się sprawdziło-

Pada nieraz pytanie, kiedy wreszcie 
proces odnowy zostanie zakończony? 
Socjalistyczna odnowa to nie jednora
zowy akt, to nie kryzysowy przejścio
wy etap. Jest ona i być powinna dia
lektycznym, niekończącym się proce
sem. To co dziś wydaje się nam górną 
granicą politycznych możliwości, jutru 
może się okazać niewystarczające. To 
co dziś w skali kraju czy wojewódz
twa uznajemy za powód do dumy, ju
tro czy pojutrze może stać rię hamul
cem i zawadą. Takie właśnie podejście 
wyraża przyjęta przez konferencję de- 
kiarac; a „O co walczymy, dokąd zmie
rzamy”. Jej projekt wniósł do partii 
ożywienie w najtrudniejszym dla niej 
okresie. Teraz będzie drogowsKa :i:m w 
naszej codziennej pracy.

Wypełniając wolę IX Zjazdu opra
cowaliśmy i przyjęliśmy materiały do 
dyskusji nać perspektywicznym pro
gramem naszej partii. Poddamy go pod 
szeroką dyskusję, m. in. środowisk 
nauk społecznych na Ogólnopolskiej 
konferencji ideologiczno-teoretycznej, a 
przede wszystkim zasięgniemy opinii 
klasy robotniczej, której interesy i 
aspiracje powinien'wyrażać jak najpeł
niej. Zwrócimy się także do młodzie
ży, która rozstrzygać będzie o polskich 
losach w XXI wieku.

Przewodnia rola partii wyrażać się 
musi w zdolności myślenia o sprawach 
perspektywicznych. I zdolność tę w ten 
właśnie sposób potwierdzamy. Pod no
gi, mówiąc obrazowo, trzeba patrzeć 
nieustannie, bowiem, mając wzrok 
utkwiony tylko w dali łatwo się potk
nąć. Ale stać nas już na wydłużenie 
perspektywy. Dziś możemu i musimy 
wybiegać poza horyzont doraźnych za
dań, skierować myśl ku przyszłości.

Nikt nie może mieć 
wątpliwości -

PZPR konsoliduje sie 
wokół polityki 

socjalistycznej odnowy

Oczekujemy, te w dyskusji nad ma
teriałami do programu partii wyłoni 
się dojrzały, pełny kształt tego histo
rycznego dokumentu, że stanie się on 
dobrą szkołą twórczego, marksisiow- 
sko-len nowskiego myślenia, że zaowo
cuje ruchem inicjatyw, które uogólni 
i podsumuje X Zjazd naszej partii.

Obrady konferencji przebiegały w 
atmosferze partyjnej 1 patriotycznej 
woski. Zrodzna ją świadomość że dzie
ło socjalistycznej odnowy wyposażyć 
trzeba w nową dynamikę, w nowe im
pulsy. Zrodz.io ją prag .eme, any ist
niejącej rzeczywistości nadawać coraz 
skuteczniej pożądany przez nas kształt. 
Znalazło to swój wyiaz w wielu wysu
niętych w toku obrad ideach i koncep
cjach, w sformułowanych ocenach i 
wnioskach. Stanowią one nasz wielki 
dorobek, którego znaczenia dla aktual
nej i przyszłej działalności partii nie 
sposób przecenić.

Będziemy czerpać z tych zasobów, 
przetwarzać je w prakt yczne działa
nie.

Konferencja delegatów wezwała do 
wzmożenia inicjatywy partu, jej in
stancji, aktywu, wszystkich organiza-, 
cji podstawowych. Przejawiać inicjaty
wę, to także znaczy bronić pryncypial
ni« naszych racji, uczestniczyć aktyw
nie w walce idei. W;nuaga to podnie
sienia poziomu pracy ideologicznej, 
lepszego uzbrojenia naszego aktywu w 
przebogaty zasób wciąż żywych leni
nowskich myśli i nauk. Służyć temu 
powinna nowa polska edycja .Dzieł 
wszystkich” Wï'»dzimieiza Lenina.

Krajowa Konferencja Delegatów 
wskaza a również na konieczność po
prawy wykony wania decyzji i uchwał. 
Nie możemy i nie będziemy godzić się 
i powstawaniem realizacyjnych opóź
nień, spły-eń i zaniedbań. Musony 
uwolnić się od przesądnych hamują
cych merytoryczną działalność partii 
formalizmów a także od zbyt drobiaz
gowej regulacji, która krępuje samo- 
dzielnośi* i odpowiedzialność organiza
cji podstawowych ‘ w rozwiazywamu 
stawianych przez życie problemów.

SZANOWNE TOWARZYSZKI 
I TOWARZYSZE!

Na nasze’ konferencji ci sami, ale 
przecież nie tacy sami delegaci podda
li ocenie stopień zmian w życiu i funk
cjonowaniu parti.. „Dobre chwali się 
samo”. Pozwólcie więc towarzysze za
trzymać się krótko na niedostatkach.

Słusznie mówiono w dyskusji o 
wzmożonej czujności wobec pojawiania 
się niektórych złych praktyk biurokra
tyzmu, wygodnictwa, zadufania. To, źle 
że fakty te limo tak gorzkich nauk 
wciąż s.ę zdarzają. Ale to dobrze, że 
jesteśmy na nie tak uwrażliwieni, że 
nie ustaniemy w ich piętnowaniu i 
zwalczaniu. To co przeżyte, skompro

mitowane, w naszej partii nie ma per
spektywy. Nie przeidzie!

Aby tak sie stało musimy ze szcze
gólną uwagą przyjąć te wypowiedzi 
towarzyszy delegatów., którzy sygnali
zowali występującą jeszcze w niektó
rych naszych organizacjach niechęć do 
pryncypialnego, klasowego działania. 
A więc nazywając rzecz po imieniu — 
oportuiuzm, postępowanie w myśl 
przysłowia „aby wilk był syty i owca 
cała". Aby nikomu się nie narazić. 
Aby żyć sobie w spokoju. To proszę 
towarzyszy poważna sprawa.

To co przeżyte, 
skompromitowane 

w naszej partii 
nie przejdzie !

Nasze zaniedbania, potknięcia 1 bra
ki, prze;'awy ideologicznego rozchełsta
nia powinniśmy traktować jako swego 
rodzaju przeciwnnca. Stajemy się nim 
częstokroć sami dla siebie- Logika wal
ki jest bowiem prosta: przeciwnik ży
wi się naszymi błędami, nasze słabości 
stają się jego siłą.

Najskuteczniejsza walka z wrogiem 
to zdecydowany ruch do przodu, to 
przeciwdziałanie recydywie komende
rowania i swoistego „zawrotu głowy od 
rządzenia”, braku partyjnej, skromnoś
ci i kultury w stosunkach międzyludz
kich, osłabiania moralnych wymagań 
wobec siebie i partyjnego kolektywu. 
Jednym słowem to konsekwencja i 
zdecydowanie w • realizacji linii IX 
Zjazdu.

Leninowski styl prac- jest odwrot
nością łatwizny. Jest w naszej partii 
tylu wspaniałych ludzi, ofiarnych, 
skromnych, ideowych. Czasem są trud
ni, .kłopotliwi, zadziorni. Jeśli kierują 
się dobrem naszej wspólne^ sprawy, 
działają zgodnie z ideałami socjalizmu, 
mają na celu dobro Polski, powinniś
my wnikliwie przysłuchiwać się ich 
głosowi. Ugrzecznieni, liczący na ukła
dy i źle podjętą karierę me są nam w 
partii potrzebni.

Najcenniejsi są ci, u których czyny 
idą w parze ze słowami. Tacy najpeł
niej przyczyniają się do realizacji naj
ważniejszego, kluczowego zadania — 
pełnej odbudowy więzi partii z masa
mi, z klasą robotniczą. To czynnik roz
strzygający o powodzeniu, o głębi i 
nieodwracalności przemian, o możli
wości zrealizowania programu zjazdo
wego.

Rzeczą podstawową jest uwzględnia
nie we wszystkich naszych działaniach 
wiedzy, doświadczania i aspiracji kla
sy robotniczej. Stąd nakaz wnikliwe
go stosunku do robotniczych opinii i 
ocen. Zwiększania wpływti klasy ro
botniczej na kierunkowe decyzje społe- 
czno-gospoda-cze i sposób ich realiza
cji. Przywództwo robotniczej partii 
wymaga by właśnie ona najpełniej i 
najbardziej koriaekw :ntnit walczyła o 
materializowanie się w codziennym ży
ciu zasad socjalistycznej sprawiedli
wości społecznej. By najpełniej wyra
żała robotnicze interesy, robotniczy 
punkt widzenia.

Na rozmowę z ludźmi 
działacz partyjny musi 

mieć zawsze czas

Partia Jest robutniaom potrzebna «v« 
wszystkich sprawach dotyczących wa
runków ich pracy i życia w zakładzie 
i poza zakładem. Powinna występować 
z inicjatywą wszędzie gdzie powstają 
konflikty, stawać w obronie słusznych 
racji, ma obowiązek ■walczyć ze wszy
stkim co robotników oburza, z w°zelką 
niesprawiedliwością, z marnotraw
stwem społecznego mienia, z rozrzut
nością, ze złą organizacją pracy. Partia 
w tym nikomu nie może dać się wy
przedzić. Drzwi komitetów partyjnych 
muszą być otwarte dla kazJego robot
nika, dla każdego człowieka pracy. Na 
rozmowę x ludźmi działacz partyjny 
musi mieć zawsze czas, nawet gdyby 
doua była za krótka.

Najbliżej ludzkich spraw są oddzia
łowe i podstawowe organizacje partyj
ne. Tam ma.Analizuje się program 
partii, podkreślił to z całą mocą Zjazd 
Poro ierdziia nasza Konferencja. Mano 
niewątpliwego postęou są tu nadal 
największe rezerwy, zwłaszcza w nie
dużych organizacjach a przecież one 
stanowią blisko połowę ogólnej liczby 
podstawowych ogniw partii.

TOWARZYSZE!

Ideow iść to pos ;awa oparta na rzetel
nej wiedzy marksistowsko-leninowskiej, 
ale to przede wszystkim znajomość 
stano viska pardi, jego przesłanek, we 
wszystkich ważnych dla ludzi kwe
stiach. Wymaga to systematyczności i 
jakościowej poprawy szkolenia. Było 
ono i jest jeszcze słabą stroną partyj
nej pracy. Musi stać się naszym atu
tem.

Rośnie odpowiedzialność dziennikar
skich zespołów prasy, radia, telewizji. 
Nie chcemy. zastoju, mentorstwa, cią
głego powtarzaniz prawd objawionych. 
Doświadczenie uczy, że w propagan
dzie nie ma lepszej metody, niż dialog, 
dyskusja. Aby „nasze było na wierz
chu” trzeba pryncypialnej przekony

wające: prezentacji partyjnego stano- 
wiskà, nolemicznej gotowości i bojo- 
wości w stosunku do tego, co bałamut
ne, czasem wręcz szkodliwe.

Dążąc do bezwzględnego poszanowa
nia naszego statutu, musimy w szcze
gólności przestrzegać norm składają
cych się na zasadę central zmu demo
kratycznego Kolegialności i kolektyw
ności, swobody dyskusji i krytyki. Ale 
równocześnie jednakowo obowiązującej 
dyscypliny ideowej, politycznej i orga
nizacyjnej jedności.

Jak pamiętamy również i tu gdzie 
obradujemy zdarzały się w przeszłości 
.dwa bardzo różniące się nurty dysku
sji. Jeden na sali, drugi w kuluarach. 
Myślę, że nasza Konferencja przypie
czętowała rozwód z tym niedobrym 
zwyczajem. Prawda jest jedna — ma
my dziś wspólną płaszczyznę, drogow
skaz — strategię IX Zjazdu. Jeśli na
wet są zrozumiałe różnice, odrębności 
w patrzeniu na taki czy inny konkret
ny problem, wszystko to co mieści się 
w jej ramach w jej nadrzędnych ce
lach ma walor scalający. Jedność w 
różnorodności prowadzących do tego 
samego celu inicjatyw i propozycji, 
jedność w poczuciu odpowiedzialności, 
to istota demokratycznego centralizmu. 
Trzeba go bronić, nie wolno go stra
cić. To też dorobek naszej partii.

Partia nie jest sama dla siebie. Nie 
ma sprawy ważniejszej, niż skupiać wo
kół nas ludzi do partii nie należących. 
Wytwarzać naturalną, codzienną szcze
rą i uczciwą więź z bezpartyjnymi w 
rozwiązywaniu wspólnych problemów. 
Pamiętać, że nie główne jest to aby 
szli oni za nami, ale najważniejsze aby 
szli z nami, uznając za słuszne — in
tencje i linię naszego działania.

Kierowanie, 
gospodarka, reforma

- to ludzie.
Od ich współpracy 
zależy najwięcej

Toczy się ostra walka polityczna, 
partia ma wrogów niemało, ale zna
cznie więcej jest ludzi pp prostu nie 
przekonanych, wątpiących. Deklaracje, 
siow a — uczciwe i jasne są w proce
sach porozumienia niezbędne, ale nie 
zawsze wystarczą. Konieczne są realne 
fakty. Konieczne są konkretne argu
menty. Fakty tworzymy, argumenty 
posiadamy. Tworzyć więcej faktów, le
piej posługiwać się argumentami to 
wiebcie zadanie frontu ideologicznego.

Jegó pojęcie zawęża się często do 
środków masowego przekazu, do nauk 
polityczno-społecznych. A przecież 
front ideologiczny to także nasz ak
tyw, to towarzysze działający wśród 
ludzi, to my, wszyscy członkowie par
tii.

Jeśli front to i walka: ze złem, ze 
wszystkim co stanowi zaprzeczenie so
cjalizmu. Dobrze więc, że towarzysze 
delegaci z taką ostrością wypowiadali 
się na temat tego, co sprawie socjaliz
mu, jego idei szkodzi. To dowód, że 
partia jest nieustannie świadoma swej 
rewolucyjnej w istocie roli. Ma poczu
cie odpowiedzialności za to, aby życie 
w naszym kraju było coraz bardziej 
godne, czyste, sprawiedliwe, aby nie 
miała w nim miejsca k zywda ludzka, 
bezduszność i bezkarność, trapiące lu
dzi draństwo, klik’, prosperowanie pa
sożytów i cwaniaków.

Jesteśmy w -okr szczególnym. Przed 
nami piętrzą- się ' liczne zadania i pro
blemy zwłaszcza w gospodarczej sfe
rze. Doorze, że towarzysze tyle uwagi 
poświęcili tematom gospodarczym, w 
tym reformie gospodarczej. Na pod
kreślenie zasługuje, że przy ' krytycz
nym stosunki/ do niektórych jej ele
mentów, do słabości w jej realiza
cji — zdecydowanie się za nią opo
wiadali, uznawali za własną, naszą 
partyjną sprawę. Minione dwa lata by
ły okresem rozruchu reformy, uczenia 
«‘i jej, „nabijania sobie guzów”. Rok 
obecny — to modyfikacje na gruncie 
uzyskanych doświadczeń, to wdrażanie 
reformy w ramach wzrostowego tren
du w gospodarce. Może być to więc 
rok realnej szansy, jeśli będziemy w 
tym działai iu zdecydowani i konse
kwentni.

W g< spodau.- wciąż długa jest lista 
spraw, których nie zdołaliśmy rozwią
zać, w których się nie powiodło. Ale 
najważniejsze jest, że stopniowo wy
dłuża się lista spraw, w których się 
powiodło, w których zaczęliśmy iść do 
przodu. Potwierdzają to również wy
niki ostatnich miesięcy. Musimy uczy
nić wszystko, aby pustęp w gospodar
ce był w możliwie największym stop
niu odczuwalny przez społeczeństwo. 
Stąd waga jaką przywiązujemy do 
zwiększania produkcji rynkowej. Uwa
żamy, że w bieżącym roku może i po
winno być więcej zwłaszcza nrtykułów 
przemysłowych, że rok bieżący powi
nien przynieść ograniczenie tempa in
flacji, że powinien przynieść dals?y go- 
■poda -czy postęp.

Wiemy doskonale — przy wszystkich 
istniejących trudnościach i brakach, 
istnieją też znaczne rezerwy. Powtórzę 
— jakby to paradoksalnie nie brzmia- 
ło, że nasza słabość w różnych dziedzi
nach gospodarowania’jest jednocześmę 
naszą siłą, jest naszą rezerwą. Więk
sza oszczędność surowców i materia
łów a przede wszystkun ludzkiej ener
gii. lepsza organizacja, dyscyplina 
i jakość pracy, skuteczniejsze pobu
dzanie i szersze wykorzystanie dużego 
i małego postępu technicznego, a więc 

potężnej armii uczonych, inżynierów, 
techników — to nasza wielka rezerwa. 
Partia o jej uruchomienie apeluje.

Mamy więc ogromne możhwości, 
któře są w znacznej części zamrożone. 
Ich wyzwolenie na przekór wszeiaim 
obiektywnym przeszkodom, a przede 
wszystaim sub.ektywnym zanamowa- 
niom dałoby odczuwalny pod každým 
względem postęn. I na to musimy sta
wiać i o to musimy walczyć!

Aby to osiągnąć trzeba również bar
dziej energicznie zabrać się do spiawy 
podstawowej, polepszenia dyscypliny 
pracy i jej organizacji.

Kierowanie — to ludzie, gospodarka
— to ludzie, reforma — to ludzie. Od 
ludzi więc, od zgodnej współpracy dy
rekcji. związków zawodowych, samo- 
.zadów zależy najwięcej. Z tych sa
mych powodów zależy tak wiele od 
partii, od partyjnych organizacji, któ
re powinny nadawać impulsy, być pro
motorem pozytywnych procesów i 
zmian.

Przedsiębiorstwa muszą sięgać nie 
tylko po boażce ekonomiczne, ale rów
nież moralne. Przez długie lata niesłu
sznie nie doceniano znaczenia tych dru
gich. A przecież prawidłowe stosunki 
międzyludzkie, praca zgodna z kwali
fikacjami i zainteresowaniami, możli
wość dokształcania się. uznanie przeło
żonych i kolegów, dobra atmosfera 
p-acy, to jedne z najwyższych wartoś
ci socjalizmu.

Od ludzi też zależą efekty polityki 
rolnej, którą opracowaliśmy i realizu
jemy wspólnie z sojuszniczym ludo
wym stronnictwem. Doceniamy wielką 
rolę rolniczej pracy, jej decydujące dla 
zapewnienia żywnościowego bezpie
czeństwa Polski znaczenie, złożoność 
problemów, o których tak często to
warzysze mówili z tej trybuny.

Za kilka dni zbierze się Kongres 
Zjednoczonego Stronnictwa Ludowego. 
Wspólnie przeszliśmy najtrudniejszy 
okres, w którym sprawdziły się i za
hartowały, jak w ogniu zasady naszej 
sojuszniczej współpracy, treści sojuszu 
robotniczo-chłopskiego. Na ręce obec
nego tu prezesa Naczelnego Komitetu 
Zjednoczonego Stronnictwa Ludowego 
naszego przyjaciela Romana Malinow
skiego przekazujemy naszym braciom
— ludowcom życzenia owocnych obrad.

TOWARZYSZKI I TOWARZYSZE!

Komitet Centralny, kierownictwo 
partii, rząd działają dziś na widoku 
publicznym, udzielają o swej pracy sze
rokiej informacji. Zapowiadają swe za
mierzenia i harmonogramy. Rozliczają 
się z ich wykonania. Kontaktują się z 
załogami zakładów pracy. Dzielą ze 
społeczeństwem troskami 1 problema
mi.

Charakterystyczna cechą tego stylu 
jest korzystanie z doradztwa i eksper
tyz, ale nie po to, jak bywało, by no
bilitować praktykę, która w istocie 
uchylała się od poważnego traktowa
nia naukowych racjonalnych ocen. 
Przeciwnie, opinie takie są w pełni 
doceniane, traktujemy je.jako jeden z
i.ajważniejszych  warunków przeciw
działających nawrotowi subiektywizmu 
i woluntaryzmu.

Wsłuchujemy się w głosy opinii spo
łecznej. Funkcjonuje zbiorcze informo
wanie o sprawach krytycznie podno
szonych przez prasę, jak również sto
sowany mechanizm reagowania

Dialog ze społeczeństwem Jest jedną 
i podstawowych form funkcjonowania 
socjalistycznego państwa. W sytuacji 
zróżnicowania opinii 1 poglądów oby
wateli jest to jeden z zasadniczych wa
runków należytego sprawowania wła
dzy. Decyzje przestają być arbitralne 
jeżeli poprzedzone są konsultacjami, 
których wynik waży r.a sposobie roz
wiązania. Tę metodę będziemy konse
kwentnie stosować nadal. W bieżącym 
roku zamierzamy przeprowadzić ogól
nospołeczne lub środowiskowe konsul
tacje dotyczące m. in.:
• perspektywicznych planów I progra

mów gospodarczych,
• kryteriów przyjęć na wyższe uczel

nie,
• ostatecznej wersji projektu ustawy 

o młodzieży,
• powoływania inspekcji robotniczo- 

-chłopskiej,
• zwiększenia skuteczności walki o 

przestrzeganie prawa i dyscypliny 
społecznej, o ład i porządek publi
czny.

Z tymi Iziałamaml centralnymi ko
respondują prace usprawniające funk
cjonowanie terenowych instancji par
tyjnych oraz ojganów administre cji,

Oczywiście dalecy Jesteśmy od samo
zadowolenia. Liczymy, że dalszy zasad
niczy postęp przynieść powinno wdro
żenie „Założeń polityki kadrowej 
T3ZDR” przyjętych na XIII Plenum 
KC.

Wkrótce zostanie również rozpatrzo
ny sysfem pracy z kadrami w urzę- 
óach, łącznie z wprowadzeniem zasady 
rocznych, odbywanych na różnych, 
zwłaszcza terenowych, szczeblach prak
tyk — uzależniających od tego pracę i 

, awans na określonych funkcjach w 
administracji. Należałoby rozważyć 
wprowadzenie podobnych rozwiązań w 
aparacie partyjnym.

Pamiętamy, i nie zapomnimy, że jed
nym z rodzących kryzysy czynniKÓw 
były przerosty centralizmu, niedostatek 
warunków do twórczego, samodzielne
go działania. W przekonaniu, że nowe 
możliwości staną się siłą napędową, 
partia zainicjo vała kompleks reform 
otwierających szeroko pole' do samo
dzielności i inicjatywy. W sumie zdają 
one egzamin. Ale nie zawsze i nie wszę
dzie. Jest faktem, że częstokroć łatwiej 
było o samodzielność wołać, samodziel
ności żądać, niż z niej korzystać. Trzeba 
s-ć jej pilnie uczyć. Trzeba odwagę na 
tym polu zdobywać.

Wiele zagadnień, o których krytycz
nie mó vili towarzysze delegaci lezy 
dziś w gestii pełnych praw terenowe
go czy zakładowego szczebla. W tjm 
często podnoszona sprawa pracowniczej 
i społecznej dyscypliny. Kto ma o nią 
walczyć? Przede wszystkim ci, kłórzy 
dysponują dziś daleko idącą samodziel
nością w rozwiązywaniu spraw zakła
dowych. Tego na żadnym innym szcze
blu się nie zrobi.

Prawo życia’ politycznego i społecz
nego głosi: więcej praw — więcej obo- 
wiązk >v>, więcej możliwości — więcej 
odpowiedzialności.

Demokracja socjalistyczna sama do 
drzwi nie zapuka. Jej istotą -jest uczest
nictwo, aktywność, działanie. Partia in
spiruje, tworzy warunki, zachęca. Ale 
ludowładztwo musi być dziełem szero
kich mas, obywateli, narodu. Ten punkt 
atakuje przeciwnik, nawołuje do odmo
wy, bojkotu, aby powiedzieć patrzcie, 
im reformy nie wyszły. Wyjdą, muszą 
•ię udać. To proces. Zbudowany został 
fundament w postaci wielu aktów le
gislacyjnych, teraz rozstrzygać będzie 
praktyka.

Przed nam] wybory do rad naród h 
wych, a w przyszłości do Sejmu PRL. 
Wielki sprawdzian obywatelskiej doj
rzałości. Istotnv krok na drodze roz
woju i doskonalenia lud o władztwa. Ma 
temu służyć nowa ordynacja wyborcza. 
W tej sprawie zgłaszane były liczne 
propozycje. Nie ma rozwiązań doskona
łych raz na zawsze. Istotna jest tenden
cja. Znajduje ona wyraz w przyjętych 
rozwiązaniach, oznaczających rozwojo
wy charakter socjalistycznej demokra
cji. To nie taktyka, czy przemijająca 
moda, ło jeden z kluczowych elemer • 
tów całej konstrukcji programu IX 
Zjazdu.

Wybory otwierają nowy ważny etpp 
i wielką szansę: przed terenem, przed 
prężnymi ludźmi, ludźmi czynu, w tym 
młodymi, bezpartyjnymi.

Demokratyczny tryb wysuwania kan
dydatów na radnych pozwala by zna
leźli się wśród nich n ’czywiśc._ na, ■ 
lepsi, gospodarni. Tę szansę dla nicn 
samych, dla miejscowego społeczeń
stwa trzeba w pełni wykorzystać. Usta
wa wyposaża nowe rady w nowe pra
wa, w znacznie szersze możliwości dzia
łania. Powinno to znaleźć odbicie za
równo w treści przedwyborczych spot
kań, w realistycznie opracowanych 
programach jak i w doborze i wyła
nianiu odpowiednich kandydatów.

Wj oory będą sprawdzianem działa
nia licznych gremiów odpowiedzial
nych za swobodę rzeczowych, gospodar
skich dyskusji. Liczymy tu na szcze
gólny wkład pracy wszystkich ogniw 
Patriotycznego Ruchu Odrodzenia Na
rodowego. Kampania wyborcza będzie 
pierwszym o wielkiej randze państwo
wej weryfikatorem ich roli i wiarygod
ności.

Kampania ta nakłada na wszystkie 
ogniwa partii, na każdego ż jej człon
ków, obowiązek najszerzej rozumianej 
aktywności społeczno-politycznej. Za
dania te konkretyzuje przyjęta przez 
~ias „Rezolucja zadaniach partii w 

.wyborach do rad narodowych”.

Polska znów staje sig 
krajem, w którym 

można żyć w poczuciu 
. pewności jutra
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OD SELY PAR ni ZALEŻY 
PRZYSZŁOŚĆ KRAJU

(DOKOŃCZENIE ZE STR. »)

W polskich dziejach występowało 
wielokrotnie pulsowanie nastrojów 
społecznych. Po okresach entuzjazmu, 
zapału twórczego zrywu przychodz!łj 
okresy zniechęcenia a nawet rezygna
cji. Powodowały one regres w życiu 
apołeczno-gospod;rczym twórczości 
kulturalnej, w nauce, technice.

Dlatego wrogowie Polski dokładali 
zawsze ręKę do naszego rozbicia, wpa
jali pesymizm i niewiarę we własne 
■iły.

Aby osiągnąć zamierzone rubiaże no- 
trzrnny jest czas, nieuniknione są ko- 
■zty. Od na« zależy, aby czas ten był 
jak najkrótszy, a koszty jak najmniej- 
«ze. <

Kryzys społeczno-ekonomiczny w 
Poljca ulega stopniowemu przesileniu. 
Mimo to przed nami wiele przeszkód, 
wiele trudności. Niemniej po raz 
pierwszy od kilku lat partia może 
wraz z całym narodem pozwolić sobie 
na umiarkowany, ale jednoznaczny op
tymizm. Polska znów staje się krajem, 
w którvm można żyć w poczuciu pew
ności jutra, o którym można myśleć z 
dotrą nadzieją.

Procesy zachodzące nnecnie w Pol
sce dają się porównać jedynie z powo
jennymi, kiedy i okraczaliśmy na re
wolucyjną drogę budowy nowego us
troju. Wymagają napięcia wszystkich 
sił, umacniania całej społecznej, pa
triotycznej energii. Ale zuycięstwo bę
dzie nasze. Wywalczymy je idąc nie
złomnie drogą wytyczoną na tej sali w 
historycznych dniach IX Zjazdu. Na
ród nasz pod przewodem swej partii 
jeśli zechce wszystkiego może dokonać.

TOWARZYSZKI I TOWARZYSZE!

Wkrótce się rozejdziemy,. Jutro bę
dziecie wśród najbliższych, wśród ro
dzin, v spółtowao-zyszy pracy i partyj
nego działania. Żegnamy się, by sta
nąć na powierzonych nam przez par
tię posterunkach.

Przekonania wiary we własne siły 
doaaje narr przede wszystkim świado
mość, że członkowie partii mają pra- 
wo iść z podniesionym czołem do kla
sy robotniczej, do chłopów, inteligen
cji, do wszystkich ludzi pracy, albo
wiem każdym dniem ciężkiego trudu 
dowodzimy, iż naszym jedynym celem 
i najwyższym prawem jest dobro na
rodu, jest dobro Ojczyzny.

Jak by ciężko nie było — czas pra
cuje na naszą korzyść. Historia wyda
ła wyrok, jesteśmy jego egzekutorami. 
Przyznaje on socjalizmowi historyczne 
zwycięstwo. Trudności zdołamy przeła
mać, jeśli każdy z nas uczyni wszystko, 
co w jego mocy, by z poczuciem rze
telnie spełnionego obowiązku przyjść 
na X Zjazd

Prowadzi nas po tej drodze Komitet 
Centralny, który potwierdził się w 
działaniu, czynami zaświadczył, że 
sprawie partii i socjalistycznej odno
wy jest niezłomnie wierny. Przebieg 
konferencji utwierdza to przekonanie.

Dziękuję wam orogie towarzyszki, 
droazy towarzysze za twórczy i pełen 
wysiłku udział w naszych obradach.

Składam podziękowanie zaproszonym 
gościom.

Dziękuję pracownikom prasy, radia i 
telewizji za to, co wykonali informu
jąc społeczeństwo o naszych ooradach. 
Pozwólcie również, że w waszym imie
niu podz ękuję wszystkim służbom, 
które przyczyniły się do zapewnienia 
niezbędnych warunków i 01 ganizacii 
konferencji.

Krajową Konferencję Delegatów Pol
skiej Zjednoczonej Partii Robotniczej 
ogłaszam za zamkniętą.

Atmosferę Konferencji
przenosimy do POP

(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1) 

nych Ma pozyskania sp.zymie- 
rzeńców i sojuszników. Dlatego 
— twierdzi tow. Kazimierz Smu
dę — najlepszy m spopularyzo
waniem obrad konferencji be- 
dzie realizowanie wynikających 
z niej zadań. Program działania 
zakładom ej organizacji partyj
nej odpowiada akcentowanym 
w trakcie konferencji kierun
kom pracy.

Towarzysze z hutniczej orga
nizacji interesowali się szczegó
łowo pracami Komisji ">chrony 
Zdrowia i Środowiska. Dyskusja 
w zespole problemowym po
twierdziła opinię szopienick.ego 
srodowisita, że aby uzyskać wi- 
doczn î efekty w tej dziedzinie, 
kon.eczna jes modermzacj i sta
rego hutnictwa. Takie zdanie 
prezentował, również vowarzy- 
rze z hut: „Lenin” i „Bierut”.

KOP.
„SIEMIANOWICE”

Nie tylko Górnictwo
Na szereg pytań cd powiadał 

uczestniczący wczoraj w zebra
niu OOP wydziału wydobyw
czego G-II kop. „Siemianowice” 
tow. Joash m Swierczek. Pyta
nia dotyczył; • m. In. trybu pra
cy nad dokumentami konferen
cji, za iań członków partii w 
wyborach do rad narodowych. 
Oceniając pozytywnie fakt 
uchwalenia deklaracji ideowo- 
nrogramowej towarzysze intere
sował się, w jakim stopniu na 
osia eczną jej wersję wpłynęła 
dysl.usja prowadzona nad tym 
dokumentem w organ, zacjach 
partyjnych.

W trakcie spoi kań delegatów 
prz^d konferencją członkowie 
partii w kop „Siemianowice” 
przekazali wiele uwag dotyczą
cych górnictwa, a także cp.nii 
na mat nolityki rolnej w kon
tekście dążenia do «amowys'ar- 
c salnosci żywnościowej kraju. 
Stąd też uważn e wysłuchano 
sprawozdania swegc de>.egata z 
pracy Komisji Górnictwa, zwła
szcza w tej części, gdzie mówił 
o poliryce rozwoju górnictwa.

rozwiązywaniu spraw socjalne- 
bytowych załóg oraz organizacji 
pracy. Interesowano się również 
pracami zespołu polityki rolnej.

HUTA 
„KATOWICE”

Co mówiono 
o systemie płac

Podobne spotkania z delega
tami zapoczątkow ane zostały 
również w innych organizacjach 
zakładcwych, m. in. tow. An
drzej Tomczewski uczestniczył w 
zebraniu POP Wacowni Dużej 
huty „Katowice”. Pomewa : śro
dowisko hutnicze ma sporo kry
tycznych uwag na temat wdra
żania reformy gospodarczej, to
warzysze pytali czy podobne 
spostrzeżenia znalazły odzwier
ciedlenie w dyskusji odpowied
niego zespołu problème „ ego. 
Sze.eg pytań z zakresu polityki 
»potocznej, w którym to zespo
le tow. Tomczewski pracował, 
wymacało z sytuacji kadrowej w 
hu metwie. Interesowano się 
zwłaszcza efektami pracy nad 
doskonaleniem systemu płac, 
wyrażając opinię, że ciągle nie 
odzwierciedla ou wkładu pracy. 
Jest*to m. in. istotnym powo
dem odpływu wykwalifikowa
nych kadr z hutnictwa.

CZĘSTOCHOWA

Jak pobudzić ' 
aktywność młodych

Z 300-ccobowa g upą aktywu 
partymego zakładów Brfcy 
Częstochowy, merwszj mi sekre
tarzami komitetów zakładowych 
PZPR i członkami Komitetu 
Miejskiego, MKKP, MKH w Czę
stochowie spotkali się wczoraj 
uczestnicy Krajowej Konferen
cji Delegatów PZí R. Podz clili 
sie oni spostrzeżeniami j wraże
niami z konferencji, przedstawi
li swój udział w pracach zespo
łów problemowych. M. in. tow. 
Krzyszłef Kondracki — I sekre
tarz KM PZPR mówił o atmos
ferze obrad, o konieczności prze

niesienia jej do podstawowych 
organizacji partyjnych, by sku
teczniej można było decyzje 
konferencji wcielać w życie. 
Tow. Kazimierz Borowik z Kom
binatu Budowlanego pracował 
w zespole polityki społecznej, 
gdzie omawiano m in. proble
matykę sprawiedliwości społecz
nej, tak aktualną i żywo intere
suj! cą całe społeczeństwo. Pod
kreślił, ze na partyjnym forum 
starano się wypracować skutecz
ne środki przeciwdziałanie zja
wiskom patologu społecznej. Bę
dą one przed: tawione społeczeń
stwu i szeroko konsultowane, 
.ow. Adam Szymczyk stwier
dził, iż zespół d/s młodzieży, w 
którym przyszło mu pracować, 
przygotował 160 wniosków, wy
słuchał 24 dyskutantów, a 16 
członków zespołu przekazało swe 
wystąpienia uo protokoiu. Jed
nym z podstawowych zagadnień 
omawianym w tym zespole było 
szukanie sposobów pobudzenia 
aktywności młodzieży, uodpor
nienia jej na trudności i wyz
wolenia chęci pokonywania kło
potów.

FSM 
BIELSKO-BIAŁA

Skupić się na 
wytyczonych kierunkach

Z aktywem part] jnym wy- 
dzi siu utrzymania ruchu w Za
kładzie nr 1 Fabryki Samocho
dów Małolitrażowych w Biel
sku-Białej i potkał się 19 bm. de
legat na Krajową Konferencję 
PZPR I sekretarz KF PZPR w 
FSM — tow. Julian Kraus.

W czas e' spotkania mówił on 
o najważniejszych dokumentach 
uchwalonych na Krtjowei Kon
ferencji oraz o potrzebie skon- 
sclidowänia codziennej działal
ności partyjne1 w fabryce na 
ośmiu punktach sformułowa
nych przez I sekretarza KC 
PZPR tow. Wojciecha Jaruzel
skiego.

W przypadku naszej fabryki — 
mówił tow. Kraus — to działa
nie na rzecz sprawiedliwości 
STołeczne; i dyscypliny, a także 
otwarty dialog partii ze społe
czeństwem. a zwłaszcza z mło
dzieżą. Partia w FSM musi dzia
łać bardziej 'feiisywnie. zabie
gać wraz z kierownictwem ad

ministracji o dalszy rozwój 
przedsiębiorstwa, ,ego moderni
zacje i unowocześnienie produk
cji.

Czyny społeczne 
i produkcyjne

Obradom konferencji to' a- 
rzyszyia wytężona praca załóg. 
W niektórych zakładach na 
apel organizacji partyjnych pod
jęto pracę w wolne soboty, ini
cjowano czyny społeczne.

W hucie „Zawiercie”, która w 
tym roku rozpoczęła produkcję 
stali na lemiesze, załoga zobo
wiązała sie ‘ większyć jej d< sta
wy, by można było dodatkowo 
wytworzyć milion sztuk lemie
szy.

Cenną inicjatywę społeczną 
podjęto w gminie Babice. Ponie
waż teren ten cierpi na niedo
bór wody, postanowiono rozpo
cząć budowę wiejskiej siec wo
dociągowej. Planowany zakres 
prac kosztować będzie ok. 6 min 
zł, lec’ udział własny mieszkań
ców gminy w postaci czynu spo
łecznego sięgnie połowy tej kwo
ty. W najbliższych dniach roz- 
poczną się oierwsze prace ziem
ne. Inicjatorem tego czynu są 
człc.ikowie partii z tej gminy.

Organizacja partyjna w Za
kładach Elektro-Metalurgicznych 
Blachownia wystosowała apel do 
całej załogi i innych zakładów 
pracy regionu o uczczeni* czy
nem produkcyjnym obrad kon
ferencji. Na ten apel odnpw le- 
działo wiele zakładów. Hutnicy 
wysłali do odbiorców ponadpla
nowe 400 ton blach, wyproduko
wali dodatkowe 200 t<Jł koksu, 
90 łon stali i 300 3D blach wal
cowanych. W „Stradomiu” sto 
siedemdziesiąt osób w sobotę wy
produkowało wyroby rynkowe 
wartości dvóch milionów zło
tych. Włókniarze z lublinieckie- 
go „Lentexu”/w dniach trwania 
obrad konferencji wyproduko
wali za 2,97 min zł włóknin i 
podkładów do wykładzin pod
łogowych Ta dodatkowa pro
dukcja zasili rynek wewnętrzny 
o»-aa zakłady kooperujące z 
„Lentexem”.

W sobotę pracowali też za
trudnieni w Kombinacie Budo
wy Maszyn „Częstochowa”, w 
GS w Strzelcach Wielkich, czyn 
społeczny podjęli członkowie 
partii mieszkający w Cism, de
klarując prace w wolne sooot/ 
przy budowie drogi łączącej Ci
sie z Herbami. W czynie .spo
łecznym pracowali też poczto- ■ 
cy z Wojewódzkiego Urzędu 
Poczty, a obradujące w tym 
dniu jremium przedstawicieli 
Związku Zawodowego Pracowni- 
1 w Wojewódzkiego Urzędu 
Poczty uchwaliło rezolucję wy
rażającą poparcie dla linii par
tii.

Wystąpi skrzypek Vadim Brodski

Inauguracja 
koncertów kameralnych 

«muzyka
Tym razem (tylko)

w Centrum Kultury
Nie w słynnej już wielkiej 

sali koncerto-eej. gdzie odby
wają się wy.:’ęov W0SPR1TV. 
lecz w małej sali kameralnej 
iegoż katowickiego gmachu, 
która «"-a šrodv. 21 rosrea. ma 
sll'ZVc jako przybytek sztuki — 
tel bard’iei ( kameralnej, prze
znaczonej ďa a idvlonum liczą- 
c Et> oko,o 150 osöb — odbędzie 
sie pierwszy koncert.

W orę-nizacji koncertu wsnól- 
dzia.a kierownictwo Centrum 
Kultury oraz katowicki Oddział 
K-ajowego Biura Koncertowe
go. Znawców sztuki skrzy ico- 
wej nie trzeba chvi.a zapew
niać. iż picri /szy recital w no
wej i iii będzii akcentem god
nym uwagi. Wystani bowiem 
radziecki skr’vpe'r. zamieszkały 
od ki.ku lat w Polsce. Vadim 
Brodski z pianistą Maciejem 
Paderewskim.

W programie ich recitalu 
znajdzie się mieszanka reper
tuarowa: od Vitalego przez 
Wieniawskiego i Brahmsa po 
Debussv’ego i Szostakowicza.

Recital odbędzie się ą naj- 
b i >za środę o godz. .8 00, bile- 
tj do nabycia w kasie Centrum 
Kultury. (ewk) 

w jednej roli
Łączenie dwóch specjalności 

jest w świecie muzycznym 
rzadkością. Wp~awdzie zdarza 
się, iż kompozytorzy czy 
skrzypkowie zabierają s’ę w 
pewnym okresie swego życia do 
dyrygowania, ale nie poświęca
jąc zapewne wiele epasu na 
ćwiczenie tej drugiej specjal
ności, rzadko dorównują wy
kształconym warsztatowo dyry
gentom.

jednego z najbardziej Uczących 
się konkursów pianistycznych 
w 3rukseli, zasiada więc raz 
do fortepianu, innym razem 
przedstawia się słuchaczom ja
ko wokalistka. Na ostatnim 
piątkiwym koncercie (1S bm.) 
w Filharmonii Śląskiej zapro
ponowała cykl pięciu pieśni 
Gustavia Mahlera, które — jak 
należy przypuszczać — należą 
do jej ulub onego repertuaru.

Urszulh Mitręga, z urodzenia 
katowiczanka, od kilku dobrych 
już lat równolegle uprawia 
dwie specjalności: pianistykę i 
śpiew. Odnosi sukcesy w jed
nej i drugiej, być może dlatego 
nie rezygnuje z żadnej, nie 
koncentruje się na jednej. A 
być może bierze pod uwagę sło
wa Chopina, który powiedział, 
iż rie może dobrze grać na for
tepianie ten, kto nie umie śpie
wać? Medalistka konkursu wo
kalnego w Genewie, laureatka 

W śpiewie Urszuli Mitręgi 
podziwialiśmy to, co wyraża 
również poprzez grę na forte
pianie: wybitną muzykalność. 
A ponadto głęboką ekspresyj
ność, bardzo temu kompozyto
rowi służącą. Rodzaj głosu 
śpiewaczki, alt o bardzo ciem
nym zabarwieniu, znakomicie 
wyraża Mahlerowski świat bó
lu, przemieszczania się w co
raz ciemniejsze rejony ludzkie] 
psychiki. Pieśni te wydobywają 
posępną ekspresję, bowiem do
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tyczą posępnego tematu — osa
motnienia. Napisał je Mahler 
do słów Fryderyka Rueckerta

i należą do najwspanialszych 
osiągnięć XX-wecznej wokali
styki symfonicznej. I chociaż 
daleko tu do potrzeby ekspono
wania głosu jako pierwszopla
nowego bohatera, raczej jest to 
rodzaj opowieści symfonicznej, 
w której śpiewaczka jesz jedną 
* partnerek wielu w tym u- 
tworze solistów orkiestrowych, 
iednak brakowało trochę w ka
towickim wydaniu Pieśni Mah
lera blasku jej głosu, dostatecz
nego jego brzmienia. No, ale ja
ko się rzekło, ekspresja, której 
artystka dostarcza jaKby w 
„120 ' procentach" rekompenso
wała odczucia niedosytu.

Piękny i zapewiający wiele 
muzycznych przeżyć był też u- 
dział orkiestry śląskich filhar
moników przygotowanycl tym 
rczem przez Jerzego Salwarow- 
skiego. Po udanyn. wykonaniu 
Symfonii g-moP KV 650 Mc- 
zrrta oraz czujnyn towarzysze
niu Urszuli Mitrędze w Pieś
niach — z wielką żarliwością, 
która potęgowała się w miarę 
upływu fitworU wykonali oni 
poemat symfoniczny „Don 
Juan" op. 20 Richarda Straussa. 
Oprócz żarliwości było w tej 
interpretacji mnóstwo mądrej 
dramaturgii i logicznej koncep
cji, którą prowokował suge
stywny gest dyrygenta. Było 
wiele pi^crych solówek filhar
moników. Przeżyliśmy więc 
wspólnie dobry koncert, które
go bohaterami byli tym razem 
nasi, miejscowi artyści: dyry
gent i solistka.

EUGENIA 
WYBRANIEC-KUSZ

Krajowa Konferencja Delegatów PZFR

Dyskusja plenarna
w niedzielą

JERZY MAPKIFWICZ — 
adwokat w Zespole Adwokacki-n 
nr 1 w Biłgoraju, woj. zamoj- 
skie-

Okres powojennego 40-lecia 
był czasem odbudowy i rojwo- 
ju. Woj. zamojskie z regionu 
rolniczego przekształciło się w 
rolniczo-przemysłowy. W świa
domości „połecznej funkcjom ia 
do dziś pojęcia wyrosie z trady
cji myśli radykalnej. W naszej 
pracy partyjnej ukazujemy 
społeczną nobilitację robotników 
i chłopów, przejawiającą się w 
ich awansie społecznym i zawo
dowym. Nawiązujemy też do 
historii Zamoiszczvznv. do walk 
prowadzonych o niepodległość 
na-odową j wyzwolenie klaso
we.

Domagamy się, aby w szkol
nych programach lau'-zaria 
szerzej uwzględniano dz.ieje Za- 
mojsjczyzny oraz sylwetki jej 
najwybitniejszych synów. Or
ganizujemy obchody rocznicowe 
ważnych wydarzeń. Z partyj
nego pola widzenia nie schodzi 
również sprawa ukazywania 
dorobku materialnego naszego 
regionu.

—.sZIlfflE * KREFTA -— I 
sekretarz OOP, monter silników 
okrętowych w Stoczni Remon
towej „Nauta” w Gdyni:

W gospodarce morskiej wiele 
probb nów stwarza realizacja 
założeń -efoi-my gospodarczej 
Jtj rozwiązania rie uwzglęa- 
niaja w dostatecznym stopniu 
specyfiki branży. Nie bierze się 
pod uwagę na faktu, że cykl 
budowy statków trwa ok. 1—3 
lat. W efekcie zdarza się. iż w 
stoczniach morskich brakuje 
środków na bieżące potrzeby, 
dochodzi do zagrożenia wypła
calności.

Gospodarka morska nara-ona 
jest sizczegolnie na wahania 
koniunkturalne na ynkach 
światowych. Ich skutki odczuwa 
m. In. polska żegluga liniowa. 
W efekcifc brakuje środków na 
odnowienie floty. Podoi nie jest 
z rybołówstwem morskim. W 
tym kontekście rzeczą dziwna 
jest, że polski armator w Dol
skich stoczniach bywa trakto
wany znacznie gorzej niż za
graniczny. Czę: to, bardziej o- 
płaca mu się kupować statki 
za granicą niż w kraju. Stan 
ten musi się zmienić.

TADEUSZ TRZM1 El — czło
nek Komitetu Krakowskiego 
PZPR, dyrektor Miejskiegc 
Przedsiębiorstwa Komunikacyj
nego w Krakowie:

Reforma przyniosła efekty, 
choć ma jeszcze ona wielu 
świadomych i nieświadomych 
przeciwników. TO celu dalszego 
zwiększenia płynących z_ niej 
korzyści kluczowe znaczę"!„ ma 
zacieśnienie współdziałania 
przemysłu z nauką. Pr rtia wv- 
si pu je z inicjatywami w tej 
dziedzinie, które mają m. in. 
zaktywizować kadrę inżynieryj
no-techniczną w placówkach 
badawczych i przedsiębior
stwach.

We Wdrażaniu reformy nie
zbędna jest stabilizacja i kon
sekwencja. W tym kontekście 
mówca krytycznie ocenił fakt, 
że i ija już pierwsza kwartał, 
a wiele przedsiębiorstw nie mo
że zbudować tegorocznego pla
nu, gdyż ilie zna jeszcze wszy
stkich zmian w instrumentach 
reformy. Potrzebne jost też jed- 
noznaczne określenie roli 1 
mlełłc handlu zagranicznego w 
gospodarce.

MIKOSŁAJF TOSIK — czło
nek Egzekutywy Komitetu 
Łódzkiego PZPR, inżynier włó
kiennictwa w Zakł. Przemysłu 
Bawełnianego „Pamotex" w Pa
bianicach:

warunkach funkcjonowa
nia zasady trzecn „S” daje się 
zauważyć sos iek zainteresowa
nia w przedsiębiorstwach nie

Poniżej zamieszczamy tezy v ystąpień dysku
tantów w trzecim — ostatnim dniu obrad Krajo
wej Konferencji Delegatów PZPR. Obszerną wer
sję wystąpień delegatów z województw: katowic
kiego, bielskieg i częstochowskiego zamieścimy 
w jednym z najbliższych wydań „TR

menty stosunków między admi
nistracją państwową i »ospo- 
darczą a związkami zawodowy
mi — czyli dziś już najszersza 
reprezentacją świata pracy w 
Polsce.

Musimy pogrzebać ostatecznie 
zwątpienia w lasze siłr i moż
liwości — kont rnuowa,' mówca. 
Na tei sali wiele mówiono o 
tym, że dość iuż mamy wszyscy 
ciągłego powoływania się na 
kryzys, które obezwładnia i 
stępia odwagę. Niejednokrotnie 
bowem słowo ..kryzys” używa
ne jest lako parasol dla osłony 
asekuranctwa, nieróbstwa, ba- 
łaganiarstwa. Filozofia kryzy
sowa nie 'est filoz o*ią wrlki. 
Jest filozofią rezygnacji.

Podkreślając konieczność stałe
go dążenie do rozszerzania spc 
łec.nej bizy poparcia dla poli
tyki pi rtii i władzy ludowej, 
wicepremier stwierdził, że ma
my już w tej dziedzinie osiąg
nięcia nie do podważenia Ale 
jesteśmy także świadomi istnie
nia poważnych odłamów spo
łeczeństwa, które w wielu 
istrtnych dl* kraju sprawach 
zajmują postawę obojętną 
neutralną Jest to, jak zwykli! 
my mówić „milczący środek”. 
Jest to określanie mylące. 
Obywat< ie ci wcale nie milczą 
w kolejkach, ani w swoim naj
bliższym otoczeniu Milczeniem 
natomiast odpowiadają na nasz» 
zapewnienia o t’ m, że kon- 
sea wentnie noaażamy drogą 
niezbędnych reform; milcze
niem przyjmują nasze toele o 
aktywne zaznaczanie swej obec
ności w żvciu społeczno-gospo
darczym. Staramy się tych lu
dzi pozyskać dla wielkiej socja
listycznej i narodowej aprawy.

Nie tvlkc my się o ich um-r- 
sły i -idruchy staramy, czyni to 
również przeciwnik krajowy i 
zagraniczny. W całym okresie 
po grudmu 1981 r. g) Dwnym 
celem przeciwników politvci - 
pych, wszystkich sił antysocjali
stycznych, bvł< zachowanie 
kontroli nad umysłami i działa
niem milionów naszych roda
ków. Kazdv dzień bvł wezwa
niem, każda data — pretekstem.

Wapto przypomnieć te zabie
gi. Pi miętacie, Towarzysze, za
wołanie „Zima wasze, wiosna 
nasza”? Okazał» się, że żadna 
pora roku nie była ich. Więc 
postawiono na uliczne demon
stracje. „chodźcie z rami” — 
wołano. Kto poszedł, to wiado
mo. Nie poszła klas robotnicza, 
nie poszła młodzież, na którą 
tak liczono. Nie poszedł na ród. 
Poszło w sumie ponad 100 tys. 
ludzi na 36 min obywateli, na 
12 min zatrudnianych w gospo
darce narodowej, na ok. 5 min 
robotników przemysłowych! Po
tem nowe związki ■ okrzyczano 
„wronimi” w radziei, że w ten 
sposób poniosą plajtę. Nie por’o- 
sły. No więc, już o „wronich” 
związkach się nie mówi. Poja
wiło się inne określenie: pro- 
rządowe związki. Kiedy okazało 
się, że i to nie chwyta, coraz 
częściej słychać w obozie prze
ciwnika nowe, wydaje się inte
resujące zagranie: mówi się, że 
związki są „antyrządowe”. A na 
kogo to nie liczono? Na rolni
ka iw, że — jak dowodził pewien 
prezes, któiy mógłby być pre
zesem smp, czyli stowarzysze
nia mitomanów polsluch — obo
wiązkowo mieli zaniżyć produk
cję. Liczono na sipaoek wydaj
ności pracy, na nie uwodzenie 
reformy gospodarczej, a nav eit 

na to, że naród nasz nie potr^1 
Zachować się godnie i odpowi*" 
dzialnie w cz.»sie wizyty paP**" 
ża.

Wszystkie wrogie hasła, we*' 
wania. rachuby zmierzały 
tego, aby wśród wahających s« 
i wątpiących umocnić 
nie, że warto trwać w opor*e' 
gdyż „czerwoni” pewnego dn» 
„pękną" 1 pokłonią się iP°zV” 
cji. Nie pękli, ani się nie P®* 
kłonili.

Walka o serca i umysły wi** 
lu jeszcze Polanów — trwa. Al 
ięst faktem — podkreślił 1 - f 
czysław Rakowski — że sil’ 
antysocjalistyczne nie zdoła*’ 
powstrzymać procesu norrnaui 
zacjj stosunków snołecznrch 
politycznych. W świetle dotrę*1' 
czasowych doświadczeń m°*T| 
sformułować wniosek, że kï"" 
wytyczony prze», KC i 
Polityczne przynosi koriY5® 
efekty. I to jest naiważnieis* •

Oczekują nas nowe 
zmagania:, wybory do rad 
rodowych. Od nas — członk® 
partii w dużym stopniu «»>**. 
ich wyniki, od zeci ywi*™* 
nieformalnej naszej aktywno*®' 
Atutów mamy wiele. N1® ® 
Ich przeciwnik, który j< “y 
raz chee popróbować swych ‘ 
Już od kilku tygc ,ni 
głośniej wzywa do bojkotu W” 
borów. Mówiąc szczerze, h10 “L 
się było ^odziewać takiej a 
moTutracli moralnej degren* 
lacy sił antysocjalistyczny«®; 
Wezwanie do bojkotu v 'rt'01 _, 
jest v ^zwaniem do zajęcia 
stawy nienatriotycznei; ’’’ 
chęcią wydłużenia 'okresu 
chodzenia kraju z kiyzys1’: 
maganiem się od spt ' 
abv na wiele lat zaakce- 
trudne i uciążliwe warunki D 
towania. Jest to żądanie. 
Polacy zgodrill się na ^oStiy. 
czanie żeru wszystkim 
polskim i antykomumstyczn 
siłom, które iak sępy na 
nę rzucają się na każdy 
na każde zdarzenie mogące W 
kazać, że Polska jest 
niespokojnym, nieustab' *z 
nym; że nadal jest chorvnj 
ganizmem w Euronie. Taki 
Jest rziczywistv sens w ' *wS |ji» 
do bojkotu wyborów. I t0 
być program pozytywny?

Jest to koleiny program 
„nie”. Jest to kontynuacja j 
nej z 1981 r. postawy 0 .„te- 
negacjj i działania wbrew 1“^ 
resom Polski Ludowe*. Ci. f 
rzy wzywają do bojkotu — K, 
wiedział M. . akowski — 
Polski słabej, cherlawej. 
Polski pokornie proszącej ? 
kieś tam miejsce w Euron1*-^, 
miejsce absolutnie nie 
dające ambicjom narodu, 
nie bez racji szczyci się 
prziszłoicią I to ma by® p 
triotyzm!

Wierze, że pod takim 
mem nie podpisze się *atl^?nisjt. 
triotycznie myślący ■.a- 
Także nikt z tych, których { 
eze dziś zalicza się do o1111 
oego środka”. , <

Nie ma i nie powinno ®y 
naszych szeregach poczuc** [jj- 
mozadowolenia, choć osia^1"-*- 
my już wiele. W naszych u po
słach nie może zagościć br.z g/j- 
nanie. że teraz można iui-rze* 
począć. Partia przeszła '’-je. 
próbę, której moje 

• pokolenie PPR-owców i 
owców się nie spodzi® & 
Nie byliśmy psychicznie ;r7neg0 
towani na zdawanie kol«1 
egzaminu z dojrzałości j, 
czwartej dekadzie istnienia 
ski Ludowej. A jednak. trLiC' 
ter egzamin zdawać. Co "y.ę. 
cej, trzeba go zdać n 
dziś i jutro. Jestem prze» -je 
— powiedział na zak0.ngfjflif 
wicepremier — że °otr „r*e'
*en egzamin zdać I że nasi .„g 
ciwnicy, zarówno krajowi jj, 
i zagraniczni, będą rę 
do wniosku, że próba z 
biegu historii skazana Jes 
niepowodzenie.

Zagraniczne echa 

h&iošč odpuiNiedzialnošci 
za dalsze losy Polski

Obradom Krajowej Konferencji .Delegatów PZPR towarrysxylc ozywio.it» zalnterespwanle 
zagranicznych środków masowego przekazu. Agencje informacyjne, radlo I telewizja oraz 
prasa codzienna wielu krajów obszernie relacjonowały przebieg obrad, zwracają : szcze- 
,ól.ią uwagę na referat Biuro Politycznego KC PZPR wypłoszony przez Wojciecha Ja

ruzelskiego. W wielu komentarzach podkreślano rzeczowość dyskusji oraz otwartość, 
z jaką wskazywnno na istniejące jeszcze trudności I niedociągnięcia, tak w partii jak
I w kraju.

Agencja TASS wiele uwagi 
poświęcili tej części referatu. 
Biura Polityczn >go KC PZPR, 
która dotyczyła międzynarcdo 
wych uwarunkowań wydarzeń 
w Polsce, miejsca naszego kra
ju we wspólnocie socjalistycz
ni oraz roli i znaczenia soju

szu obronnego krajów socjalis
tycznych.

Od stałego korespondenta 
„TR” w Pradze

Przez trzy dni trwa .la Kra
jowej Konferencji Delegatów 
PZPR informacje o jej przeble.- 
gu podawane były w ozecbnsło 
wackich środkach masowego 
przekazu, na pierwszym miejscu 
doniesień z zagranicy.

W sobotnim komentarzu „Ru
dého Prava” podkreślono histo
ryczna rolę IX Zjazdu PZPR 
i jego znaczenie w jakościowych 
zmianach, które dokonały rię w 
naszej partii od tamtego czasu. 
Nawiązując do głosów w dys
kusji na Krajowej Konferencji 
„Rude Právo” uwypukliło postę
py w popraw e sytuacji gospo
da ‘czej Polski, wprowadzaniu 
reformy gospodarczej, ideolo- 
fijezjta pracę partii i jej roię w 
umarnianiu demokracji i wij 
dą.-pj roli klasy rcbotn czej.

dalsze lory kraju spo-zywa na 
partii polskich komunistów.

Belgradzka .Politika” zwit :a 
uwagę, że delegaci wyrazili 
wielkie uznanie Wtjciechowi 
Jaruzelskiemu za wkii d w rea
lizację uchwał IX Zja: lu. W 
ten symbolczny sposób — 
stwierdza dziennik — potwiei 
dzono wierność politycznej li
nii odnowy i odbudowy autory
tetu partii. „Politika” obszer
nie omówiła końcowe wystąpie- 
ni; N.ijciechp Jaruzelskiego, a 
także wystąp.enie wicepre
miera M. Rakowski ?go i prze
bieg trzydniowej debaty.

Korespondencje t Rzymu 
specjalnie dla „TR”

Prasa włoska “»święciła wie
le miejsca Kra jęwej Konferer - 
cji Delegatów PZPR Dzienniki 
zamieściły omówienie i stresz
czenia referatu B.ura Politycz-

KC. koncentrując uwagę, 
co jert zrozumiałe w tutejszych 
war_akach, na stosunkach 
Kościół — państwo Dziennik 
„Corriere deHa Sera” cytował 
m. |r, nrzvtoczonç orzéz gen. 
Tr-unelskiepo ludowe nrzvslo- 
wie o tych co modla sie ood fi
gurą a ďabla maja za skórą 
i o tych którym ambona nomy- 

«roll’*1 
lila się z mikrofonem 
Europy. Szereg gazet 
ło, że nigdy, nawet w 
najtrudniejszych dialo- •'i' i<r 
państwem a Kościołem n* 
stał zerwany.

Analizując nrzebieg ' lízy** 
„Unita” stwierdziła, że 'mcii0 
się ona w realistycznym 
i cytowała wypowiedzi j iF 
tów nrzestrzegriacych r,rZmRÍc“ 
sprawiedliwianiem 
zjawisk negatywnych 
ni m kryzysem.

Poniedziałkowe dzienni^J.ai<r 
formując o zakończeniu • 
wej Konferencji DeleE8' oDd- 
uchwalonych dokumentach 
Areślały, že Konferenci 
aprobowała działalność », P 
nictwa nartii w tei “kAiL 
Nadzwyczajnego Ziazdu

PAWEŁ W »SlEŁr 
ni**’

Agencja France Press® v 
relacji z zakończenia °*’r®,îels'< 
ferencji, że Wojciech • 
zaapelował o wydanie IzK0*1 
nowej walki wielu bolą® « 
występującym w kraju, gf 
wzmożenie czujności 
nawiania się złych prakty

Poniedziałkowi „Le Î’ni«’'^ 
stwierdza, że bez no"'* 
konferencja rozpoczęła , P*r 
etap w rozwoju P*> .-że 
wszechnie ocenia się — P15 
tor korespondencji — 
zys jest t trakcie us*'gPGjaz«1’ 
ale pozostaje do rozw 
wiele trudnych upraw.

Organ prasowy zadupi1 
lińskiej Socjalisty« *neJ, „ 
Jedności „Die Wahrheit 
mentarzu z obrad Kraje” Ńel-,, 
ferencji Delegatów PZPł*1tUteŁ'!, 
dził m. in., że ^art.a ielK*c., 
nie kieruje realizacją " t 
zadań w procesie Pok°."i:stycfa 
kryzysu I dalszego s0CjAnai,«1’rf 
nego rozwoju kraju- Djgją „ 
i kontrrewolucja nie 
Polsce żadnych szans ~~ ™ 
śla dz.ennik. „

Amerykański •,'FaS1l<PÍrt
Post” wyraził pogląd, pZ- , 
wa Konferencja Delegat® 
jest ważnym wydarzeni 
równo dla partii, jak i 
ju.

tylko -rozwijaniem, ale i pod
trzymywaniem działalności so
cjalnej i kulturalnej. Obligato
ryjne odpisy na zakładowy 
fundusz socjalny w żadnej mie
rze nie zaspokajają potrzeb 
socjalnych załóg. Zakłady prze
znaczają te pieniądze głównie 
na dotowanie wypoczynku pra
cowników kosztem innych dzie
dzin. Mówca poddał pod roz
wagę propozycję znfany zasad 
obliczania tvch odpisów, które 
powinny być , tworzone od 
średniej płacy w przedsiębic •- 
stwie, a nie jak obecnie, od pła
cy minimalnej w kraju. Nale
żałoby też rozważyć możliwość 
finansowania całei tej działal
ności z budżetu państwa.

Wiele ostatnio zrobiono w 
dziedzinie osłony socjalnej róż
nych grup ludność5. Robotnicy 
wyrażają jednak często wątpli
wości, czy nas na to stać, czy 
nie za bardzo rozpinamy ten 
parasol, czy nie należałoby 
wreszcie zacząć chronić tycn, 
którzy pracują, a stanowią 
mniejszość w społeczeństwie.

JÖZEF DROŽDZIEL — człc 
nek CKKP, l sekretarz KU 
PZPR w Politechnice Warszaw
skiej:

Kuźniami kadr sa uczeli.ie. 
Wiele zależy od tego, kto 
kształci i będzie kształcić mło
dzież w szkołach wyższych. 
Państwo nadało uczelniom sa
morządny charakter. Organiza
cje partyjne uczelni jstoia na 
stanowisku, że w aiodowisku 
akademickim nie mogą bvć to
lerowane działania niezgodne z 
socjalizmem, których dokony
wano w ostatnich latach za pa
rawanem samorządności. W 
związku z tym mówca wyraził 
pogląd, że władze ceptralne po
winny wnikliwie przeanalizo
wać wnioski i propozycje w 
tym względzie uczelnianych or
ganizacji partyjnych, wyjść na
przeciw inicjatywom członków 
partii środowiski- akademickie- 
EO.

Nawiązując ao roli nauki we 
wdrażaniu reformy gospodar
cze i mówca wyraził pogląd, że 
słabe wykorzystanie możliwości 
nauki wynika z braku systemu 
zachęcającego do podejmowania 
innowacji i szerokiego ich 
wdrażania do praktyki.

MIECZYSŁAW RAKOWSKI 
— członek KC PZPR, wicepre
zes Rady Ministrów:

Nie ulega wątpliwości, że w 
minionych trzech latach nastą
piło znaczne upolitycznienie 
pracy rządu i całei administra
cji. To. oczywiście, n.e znaczy, 
że zawsze i w każdym przj- 
iiadku każdy z nas myśli poli
tycznie, że nie popełnia błę
dów. Niemniej jednak, jednym 
z przejawów socialist czi.e i od
nowy jest to że następuje co
raz skuteczniejsze kojarzenie 
zadań administracyjnych z 
pracą polityczną. Miarą tego 
stylu działania są spotkania 
członków rządu z załogarri. 
których w ciągu roku jest ok. 
tvsiaca.

Mówiąc o działalności Komi
tetu d/s Związków Zawodo
wych, W Rakowski stwierdził: 
Jakkolwiek związkowcy zawsze 
mają jakąś pretensję do nas. to 
nie ma w tym nic złego. 
Wspólnie, bez wzajemnego o- 
brażania się. tworzymy rzeczy
wiście trwałe, partnerskie, po 
leninowsku rozumiane funda

W telewizyjnym przeglądzie 
tygodnia nadawanym w nie
dzielę, obszerny komentarz po
święcono Krajowej Konferencji. 
Natomfest-w głównym wydaniu 
dziennika telewizy’negr poin
formowano o zakoiiczeiuu kon
ferencji i uchwalonych przez 
nią dokumentach

JERZY GOŁĘBIEWSKI

B dio i telewizja NRD wiole 
uwagi zwróciły na dokumenty 
przyjęte przez konferencję, 
eksponując zwłaszcza apel w 
sprawie obrony pokoju, którego 
obszerne fragmenty przytoczo
no w doniesieniach z * Farsza- 
wy. Odnotowano także, iż Kra
jowa Konferencja Delegatów 
PZPR wyraziła uznanie Wojcie
chowi Jaruzelskiemu kiero
wanie pracą Komitetu , Central
nego PZPR i rządu PRL w tik 
tr dnym i pełnym konfliktów 
czasie.

Organ KC BPK „Rabotniczes- 
ko Dęło” podkreśla u komenta
rzu „Rzeczowość i realizm”, że 
dla całych obrad Konferencj 
charakterystyczne było anali
tyczne podejście do wszystkich 
omawianych problemów Poszu
kiwano rozwiązań skompuko- 
wanych zagadnień, zdając sobie 
sprawę, iż odpov sdzialność za



Samorząd terytorialny

Przeciw osiedlowej
■ r ■

NATALIA PASŁAWSKA

Samorząd mieszkańców osie
dla lub innej jednostki teryto
rialnej nie należy do tych or
ganizacji, gdzie obywatele gro
madnie garnęliby się do pra
cy. Mole nieco lepiej było i 
lest z tego rodzaju społeczną 
aktywnością na wsiach, gdzie 
wspólnym wysiłkiem, często czy 
nami społecznymi mieszkańcy 
»ami z trudem i mozołem bu
dowali urządzenia komunalne, 
kluby, remizy mające służyć 
zbiorowości. Wspólne życie w 
osiedlach najczęściej zamierało 
I dziś w efeKcie żyjemy w 
».mrówkowcach", w których nie 
znamy nawę* najbliższych są
siadów. Ilustracją tej smutnej 
prawidłowości — toką z przy
mrużeniem oka — był jeden z 
odcinków popularnego serialu 
»Czterdziestolatek”, w którym in 
tynier Karwowski usiłował roz
ruszać współmieszkańców orga
nizując, nie bez awantur zresz
tą, klub. Klub, który ginie 
imlerr-ią naturalną już w dniu 
otwarcia! Trudno się zresztą 
dziwić skoro inauguruje jego 
Prarę nudna pogadanka „w te
macie".

Bogata lista 
możliwości

Jak sobie radzić?

Md 
po- 
«.e 

mó-

- Pstatnią okazją do takiej wy 
ral5ny poglądów były spotkania 
g/mych z działaczami samorzą- 

osiedlowych podczas któ- 
dyskutowano projekt wzór 

saJ,eSo statutu samorządu mie- 
ąj?B6cóv Z tych rozmów wy- 

m. In zagubienie ludzi, 
■^zy nie gą przecież profesjo-

MOÍNA by priajść 
tym zjawiskiem do 
rządku dziennego, 
przecie’ prawd, 
wiąc taka wszechobec
na anonimowość nieje

dnemu z nas ciąży i to 
h,, dzo. To co napiszą dla nie- 
»tór^ch zabrzmi jak puste ga
dania ale sądzą, że szansą, cią 
Sie dotąd nie wykorzystywaną, 
*nogą być właśnie samorządy 
r’iiesckańców. Zwykle mówimy 
® nich jako o elemencie demo
kratyzacji życia społecznego o- 
Pai tej na współudziale szarych 
badaczy chleba we władaniu 

terenie . W Istocie, w świe
tle np. nowych przepisów usta
ny o radach narodowych pra
lne rozwiązania zmierzają do 
‘tworzenia warunków dla tak 
Ukierunkowanej aktywności, 
Przydając samorządom różno
rakie kompetencje. To właśnie 
**morząd ma podejmować wią- 

Uchwały dotyczące bardzo 
Ważnych dla ludzi spraw jak 
Utrzymywanie, konserwacje i 
remonty budynków mieszkal
nych, urządzeń socjalnych, kul
turalnych, sportowych. Mało te- 

rada narodowa stopnia pod- 
'U owego może przekazać im 
również inne sprawy do bezpo- 
°r< inich decyzji. Samorządy bą 
u? także opiniować sprawy 
J^iązai <r z funkcjonowanie!

' “sndlu, usług, komunikacji 1 
Placów_ mających ważne zna 
^cnie dla mieszkańców. Bez o- 
Pmil samorządu lokalnego nie 
’^dzii można obejść się w pla- 
jJ?’.» iniu — tak przy budowa- 
n*U planu społeczno-gospodar- 
jtCĘo, jak 1 przestrzennego. W 
Plyši ustawy, rada narodowa 
j®°że poddać projekty przygo- 
“wywanych uchwał konsulta- 
1* społecznej — chodzi o u- 
«Wały o podstawowym dla 
ycij mieszkańców znaczeniu.
Lista możliwości samorządów 

PPeszkańców nie została tu wy 
terpana Nie o wyliczanie jed- 

?ak chodzi. Pisząc o nie wyko
rzystywanej przez obywateli 
'Zansie leżącej w pracy samo- 
-t^dowej chodzi o coś więcej.

0 ..coś” przewija się w rozmo- 
Bch z tymi nielicznymi, któ- 

/y pracują w samorządach te- 
_eUowych istniejących niestety 
*Bsami w form.t szczątkowej.

nai śtami — zagubienie w prze
pisach i wynikających z nich 
zasadach rządzących naszym ży 
ciem społecznym i gospodar
czym. Nie brakuje przy ty m o- 
baw czy garstka zapaleńców 
podoła wielu obowiązkom wy
nikającym z nowych ureg ulo- 
wań, czy podoła tym bardziej, 
że w tak dużych miastach jal 
np. Katowice — jeden samorząd 
osiedlowy obejmuie swoją dzia
łalnością część miasta zamiesz
kaną przez nawet i kilkanaście 
tysięcy ludzi. Samorządni mie
szkańcy pytają więc — jak so
bie radzić z przyznaną im sa
modzielnością?

Nie brakuje 

obaw, czy garstka 

zapaleńców 

podoła wielu 

obowiązkom 

wynikającym 

z nowych uregu
lowań prawnych, 

przyznających 

samorządom 

różnorakie 

kompetencje.

nistęacyinych nakazów miało 
by wątpliwy skutek, kończący 
się często na życzeniach i wo
bec trudnej sytuacji gospodar
czej na działaniach obliczanych 
„na efekt” — żeby nie dostać 
po głowie, że nakaz pominięto.

Dodajmy również, że jeżeli 
ktoś spodziewa się, że samorzą
dy będą lekarstwem na wszyst
kie bolączk, mieszkańców, na 
brak sklepów, szkół, przychod
ni — oczywiście jest utopistą Re
alia są twarde i zdawać sobie 
z nich sprawę musiniy. Ale 
przecież są sprawy, które moż
na zacząc rozwiązywać od zaraz 
Czy np. zorganizowanie jakiejś 
imprezy sportowej dla miesz
kańców osiedla, która da im 
trochę wytchnienia, pozwoli po
znać się wzajemnie — jest nie
możliwe? Czy zazielenianie w 
myśl jakiejś koncepcji miesz
kańców terenów wokół domów 
musi być wykluczone? To tyl
ko przykłady drobnych spraw, 
którymi można zająć się na> do
bry początek.

Tu permie przypomną się a ■ 
morządni mieszkańcy z osiedla 
1000-lecia w Katowicach, którzy 
nie raz i nie dwa sadzili dr’ew 
ka, które potem ekipy remonto
we równały z ziemią oozosta- 
wiając po sobie księżycowy 
krajobraz. Czy inni społecznicy, 
którzy przyniosą plik krzyw
dzących w ich odczuciu decyzji 
administracyjnych. Twierdzenie 
te zapanuje powszechna idyl
la byłoby naiwne nad wyraz, 
ale samorząd mieszkańców ii 
będzie bezradny wobec admini
stracji.

Wyposażeni
w ustawowe

Jak np. wyglądać będą w rze 
czywistości finanse samorządów 
— które w myśl ustawy skła
dać się mają ze środkow wy
dzielonych przez radę, z dobro
wolnych wpłat zakładów pra
cy, organizacji i mieszkańców 
oraz środków uzyskiwanych z 
przedsięwzięć podjętych przez 
samorządy? To pytanie jest wy
razem obaw, że dziś samofinan
sujące się przedsiębiorstwa li
czą złotówki i' rzadko lub wca
le nie zechcą przekazać ich sa
morządowi. Czy można też li
czyć na wpłaty mieszkańców, 
tym bardziej, żt budżety lomo- 
we są częsl tak napięte? Wre
szcie jeśli już będą te środki — 
to czy znajdzie się społecznik, 
który podejmie ryzyko prowa
dzenia działalności finansowo- 
księgowej społecznymi pieniędz 
ni. W tym miejscu najczęściej 
mówi się o potrzebie zorganizo
wanej pomocy ze strony wyspę- 
cjalizowanych komórek urzę
dów administracji terenowej.

Wszystkie te wątpliwości aą 
Istotne — i dobrze byłoby, gdy
by w przyszłych radach pomo
cą w ich rozwiązywaniu służy
ły komisje ds. samorządów. 
Warto wspomnieć w tym miej
scu, że artykuł 6 ustawy o ra
dach przewiduje korzystania 
przez nie z pomocy różnych or
ganizacji społecznych i samo
sądów np. pracowniczych w 

wypełnianiu ich zadań.

Wspólnie z innymi
Samorządy mieszkańców są 

ściśle związane z radami. M>- 
żna więc sobie np. wyobrazić że 
w osiedlu, w którym mieszka 
wielu pracowników konkretne
go zakładu — lokalny samorząd 
mieszkańców będzie prowadził 
rozmowy, z samorządem praco
wniczym przedsiębiorstwa po 
to żeby połączyć siły dla popra
wienia warunków mieszkanio
wych w danej dzielnicy. Nie 
wszędzie te sprawy będą pro
ste — ale podejmować je 'trze
ba.

Przyznajmy, że wielu działa
czy samorządowych powątpiewa 
w nawiązanie owocnych kon
taktów z samodzielnymi przed
siębiorstwami. Niektórzy v tym 
włamie upatrują zalążki niemo
cy przyszłych samorządów osie
dlowych Dodajmy jednak, że 
załatwienie przez zak’ady spraw 
środowiskowych w drodze admi

uprawnienia
Ustawa o radach narodowych 

nakłada np. na organy admi
nistracji ooowiązek uwzględnia
nia i realizacji uchwał i omnii 
samorządu miesz cai >ców. Obo
wiązkowe jest udzielanie na nie 
w ciągu 14 dni odpowiedzi, a w 
wypadku odmiennego s anowis- 
ka organu konieczne jest jeg< 
uzasadnienie i przedstawienie 
samorządowi.

Samorządy mają także prawo 
wniesieniu sprzeciwu do prezy
dium rady wobec postępowania 
organu administracji sprzecznego 
z wspomnianymi wyżej zasadami 
Istotne jest również i to, że sa
morządowi mieszkańców nowa 
ustawa przyznaje prawo ucze
stniczenia w postępowaniu ad
ministrée” jnym w charakterze 
strony takiego postępowania. 
Oznacza to w praktyce bardzo 
ważną rzecz.

Oto np. samorzą* może 
wnieść zgodnie z art. 28 Kodek
su postępowania administracyj
nego o przydział lokalu na 
klub, o zgodę na zorganizowa
nie imprezy artystycznej itd. Z 
innej beczki — w świetle powo
łanej zasady uczestnictwa w 
postępowaniu administracyjnym 
— samorząd może żądać wszczę 
cia postępowania, lub dopusz
czenia do udziału w postępowa
niu w sprawach lokalowych po 
to, żeby pomóc rodzinie znaj
dującej dę w trudnych warun
kach mieszkaniowych, <ry cho
ciażby w usunięciu lokatora, 
który notorycznie dewastuje 
mieszkanie. Spraw w których 
będzie mógł występować samo
rząd mieszkańców jest znacznie 
więcej.

Jsk wynika a tych wybra
nych przykładów — trudności 
przed samorządami niemało, ale 
i kompetencje nie są bynaj
mniej błahe. Trzeba je pozna
wać, dobrze że będzie pomoc w 
radzie, warto jej ' także szukać 
wśród mieszkańców określonych 
profesji, którzy mogliby służyć 
swoją wiedzą — chociażby pra
wników. Niewątpliwie to, że 
mieszkańcy się nie znają nie u- 
łatwi wyborów do ich samo
rządów. Nie ułatwi ich także 
zamykanie się w ścianach swo
ich „M”. Chcąc żeby decyzje 
zapadały ,.dla nas”, a nie „za 
nas” — wypada pamiętać, że 
nieobecni nie mają racji. Może 
więc zacząć szukaj w sobie żył
ki społecznika?

Już i przegląd 
usterek kosztuje

T»deusz G. (nazwisko 1 
tj]?5 znane redakcji) z koń- 
qj; grudnia ub. roku j>nje- 
»jj su ym maluchem do Sti ■ 
t^.Dbstugi Samochodów „Mo- 

*>em” w Sosnowcu przy ul. 
%,Pca’ w celu dokonania 
íj-^igzkowego przeglądu tech- 
S|f, eK° pojazdu. Za przegląd 
hej,’łv'ran** 470 zł, a stwierdzo- 
»Dj usterki — w postaci nie- 
"■». 'yujch ■ aińuiców — nic 
iq nięte, rzekomo z braku czę- 

iamtennych w magazynie 
kf^’udzionv kierowca tlwu- 

usiłował naprawić zde- 
ty. °'vane hamulce w pryWat- 

warsztacje samochodowym, 
ty'® . iednak mechanicy sosno- 
1|, j lei SOS nie zaakceptowa
ły utkasując kolejno po Î00 zł 

”sPrayidzenie usterek”. Nie 
_ innego wyjścia z kło- 

tflljjjyuj sytuacji, nasz Czy- 
udał się w tym samym 

*h0a.do Stacü Obsługi Samo- 
’ w Cs!elaflzl Przy ul. 

tjiríPPpRoůskiej. gdzie w ciągu 
4m. 'yie 3 godzin nie tylko 
^."Ujino rutynowego nrzeeladu 
ti^J/Ucznego samochodu, ale i 
^5 tJ"to usterki. Zapłacił za to

y* ■■ c ów ..pechowy” prze- 
techniczny malucha ko- 

•t.r'Vał ob. Tadeusza G. w su- 
1.245 zł i sporo zdrowia.

oficjalnym wyjaśnieniu. 
ltsfl/n}any™ w tej sprawie od 
Uj^ickiego Przedsiębiorstwa 
ttyk* Motoryzacyjnych ,.Moto- 

zastępca dyrektora 
'»^.technicznych Kazimierz Ta- 
f»>in n*e znajduje nie na- 

ř”“!o w załatwianiu klien- 
« ®rzez sosnowiecką płaców- 

15?”ignwą „Mototechniki”. Pi

sze nawet, ze (...) „przedmioto
wą “prawę uważamy za nie- 
porozumier ie” oraz że (...) 
„rozmowa z mistrzem zmiano
wym na pewno wyjaśniłaby 
zaistniały problem".

Nieporozumieniem w tej spra
wie jest bezduszne załatwianie 
klientów , rzez kierownictwo 
sosnowieckiej 1 katowickiej

„Mototechniki” i żadne rozmo
wy klientów z mistrzami zmia
nowymi nie odniosą pożądanego 
skutku.

Dlatefu »pisaną sprawę trak
tujemy jako nadal nie zała
twioną.

Obiecują sprawdzić 
od pięciu lat

Mieszkam w bloku spółdziel
czym przy ulicy Miczurina w 
Janowie. Jut chj/bfi z 6 razy 
zgłaszałem, że dach przecieka, 
a administracja za każdym ra
zem mówi: — „przyjdziemy 
sprawdzić" t ca pięciu lot do 
tej pory nie byli. Tymczasem 
niedługo w pokoju będą gnić 
tapety i mehie, a już mam za
toną łazienkf. Kiedy woda la
ła się przez okno do pokoju, 
to naprawy dokonałem sam,

ale dachu ja robić nie będę, 
bo płacę dość wysoki czynsz 
Spółdzielni. Pytam Redakcje, 
ile można prosić? Za rok w 
tym mieszkaniu, tym bardziej 
jak przyjaą deszcze, będzie 
grzyb. Nie brałem mieszkania 
ze Spółdzielni, żeby hodować 
w nirr grzyby, tylko żeby 
mieszkać. Ćhcę przypomnieć

Spółdzielni, że jestem górni
kiem i criybc z powołania, a 
nie plantatorem grzybów, gdyż 
na grzybach sie nie znam. Mo
że któryi pracownik admini
stracji ma skłonności do nich, 
chętnie się z nim zamieni, z 
moim mieszkaniem. Droga Re
dakcjo, bardzo Cie proszę, mo- 
że Wasza interwencja w mo
jej sprawie pomoże, bo już 
jestem bezradny i mdłości mnie 
biorą jak mam iść znów żeby 
rgłaszać konieczność remonfu 
i żadnego skutku to nie przy
niesie. Mamy dziecko, wszyscy 
rodzice chcą, abj ich dzieci 
były zdrowe. Przecież w ad
ministracji też pracują matki i 
ojcowie (chyba, że bezdzietni). 
Chciałby,n wiedzieć za eo ‘m 
piacą? Czy tylko za to, że jest 
obsadzony etat! Bo mnie gór
nikowi za to p’neo, co robię. 
Bardzo proszę o interwencję.

Krzysztof Sturczula
— Katowice 18

Pewni« kllenel »uwaiyM rzecz Mtatnle rzadką na na- 
azym rynku — staniały jaja i to dożyć wyraźnie, prawie 
o połowę, jako B e tej porze roku ubiegłego kosztowały 
około 25 zł, a obecnie 8,50—11,50 zł, oczywiście w placów
kach uspołecznionych. Zaczynają dawać e sobie znać 
prawa popytu 1 podały. Są to oczywiście pierwsze jas
kółki, ale jakże mile widziane.

D
laczego jaja stania 
ły? Powszechnie uwa
ża się, iż przyczyną 
jest złamanie monopo 
lu „Poldrobu”, stwo

rzenie warunków do rozwo
ju konkurencji. Od 1983 roku 
wkroczyły samodzielnie na 
rynek również spółdzielnie 
produkcyjne, państwowe go
spodarstwa rolne oraz Zwią
zek Hodowców i Producen
tów Drobiu tworząc swoją 
jednostkę handlowo-gospodar- 
czą „Drobiarz”. .Cała ta trójka 
mogła się w pewnym sensie 
usamodzie’nir dzięki przydzia 
łom pasz z puli centralnej. 
Dotychczasowy monopolista 
na rynku „Poldrob” musiał w 
tej sytuacji zareagować szyb
ko, tym bardziej iż ma już 
nadwyżki jaj w wysokości 100 
min sztuk. Nie jest to zbyt 
wiele, ale... jeżeli dotychcza
sowy poziom skupu utrzyma 
się, a zanasy potroją, to mogą 
powstać kłopoty. Przeznacze
nie jaj na proszek i masę ja
jeczną jest niemożliwe, gdyż 
przemysł także dysponuje wy 
sokimi zapasami. Co więc za
mierza przedsięwziąć główny 
dos'awca jaj?

Wilhelm Kuś, z-ca dyr. cho 
rzowskiego „Poldi obu”. — 
Schodzimy z ceną, bo innego

wyjScia nie ma, ale nie obra
żamy się na konkurencję, u- 
znając, iż to zdrowa rzecz. 
Choć ta nadprodukcja jaj bu
dzi pewne opory. Bo po pier
wsze — czy stać nas na nad
produkcję? A po drugie — 
czy stać nas na nie kontrolo
wany przepływ pasz i to wy
jątkowo deficytowych?

Wyjaśnijmy jak to jest z 
tymi paszami. Otóż decyzją 
Ministerstwa Rolnictwa 10 
proc, ogólnej ilości pasz dla 
kur otrzymuje „Drobiarz”, 10 
proc. RSP i PGR, a 80 proc. 
„Poldrob”. Dzięki temu nie
które PGR i spółdzielnie pro
dukcyjne mogą sobie pozwo
lić na swobodny handel — 
mogą swój towar wozić na 
giełdy, urządzać kiermasze, 
stragany, zaopatrywać zakła
dy pracy. Restrykcji żadnych

nie muszą «tę obawiać — ma
ją wszak swoją pulę paszową. 
1 jpakowjnlami też sobie ja
koś poradzą.

S
PÓŁDZIELCY bardzo 
chętnie skorzystali z 
tej szansy — mówi 
Anna Gałka, gł. spe
cjalista d/s produk

cji drobiarskiej WZ RSP
w Katowicach. Już bo
wiem w zeszłym roki robiliś
my opracowania, z których 
wynikało iż „Poldrob" zarabia 
sporo na jajkach, handel mi
nimalnie, a my czyli produ
cenci nic, ba, czasem wręcz

dopłacamy do tej p~odukcji. 
Obecnie kilka spółdzielni za
wiązało współpracę z PSS, z 
różnymi zakładami pracy, sto
łówkami i bardzo sobie to 
chwalą.

Przyznam się też, że ja wo
lę kupować jaja od „Drobia- 
rza” czy naszych spółdziel
ców. Są po prostu świeższe, 
mają krótszą drogę na rynek. 
Zawsze więc pytam w sklepie 
kto jest dostawcą.

Jajko
przełamało monopol

Skąd się wziął „Drobiarz”?

— Byliśmy naszym produ
centom bardzo potrzebni — 
twierdzi mgr inż. Ryszard 
Swieboda, dyr. Wojewódzkie
go Oddziału „Drobią za”. Mieli 
zbyt dużo zastrzeżeń do „Pol
drobu", twierdzili iż czasami 
traktowani bywali jak przed
miot, nie mieli siły przebicia. 
W każdej chwili groziło im 
zerwanie umowy. Dlatego 
nasz związek, korzystając z 
sejmowej uchwały o społecz
no - zawodowych organiza
cjach rolniczych, postanowił 
prowadzić własną działalność 
gospodarczą, czyli powołał 
nas, „Drobiarza”. Zapewnia
my hodowcom środki produk
cji, chronimy cenę zbytu, — 
konkretnie płacimy więcej niż 
„Poldrob", możemy sobie na 
to pozwolić, bo nie obciążają 
nas koszty utrzymania wiel
kiej bazy. W tej chwili np. 
„Poldrob” płaci 16S zł za 1 
kg jaj, a my — 180 zł. Wiem, 
że w tych dniach „Poldrob" 
chce obniżyć cenę skupu do 
130, my wówczas zay oponu
jemy konkurencyjną, wyższą 
cenę skupu — 145 zł.

M
AMY więc prawdziwą 
grę rynkową. Aż przy 
jemnie się to pisze. A 
jeszcze przyjemniej 
kupuje — jajecznica z 

dwóch jaj przestaje być da
niem sfrustrowanego szaleń
ca. Oby tak dalej l

(H.S.)

O
TWIERAM naszą ga
zetę w dniu 14 bm. — 
— równie dobrze mo
głoby to być tydzień 
wcześniej czy później 

— i szukam w repertuarze 
katowickich kin pozycji, któ
re stojąc na wysokim pozio
mie artystycznym i warszta
towym przekazywałyby wi
dzom głębsze prawdy o na
szym życiu, wzbogacały wie
dzę o człowieku i jego potrze
bach wewnętrznych, propono
wały wartościowe idee lub 
wiedzę o przeszłości. Niesie

ni da e dziś wyłącznie projek
cja filmu relaksowego, bezpro
blemowego, dzięki któremu 
widz odrywa się od problemów 
i kłopotów codzienności otacza
jącej go przez pozostałą część 
dnia. Musi być to oczywiście 
film znakomicie zrealizowany i 
w jakiś sposób przyciągający 
widza — dreszczem strachu, 

msacją, przygodą, humorem, 
seksem. Inne filmy mogą li
czyć na bardzo mierne «.inte
resowanie publiczności 1 wą
skiej grupy prawdziwych kino
manów, którzy i tak pójdą 
przecież na niejeden obraz Te
leksowy choćby dla poznania

jako żywo sytuację w dziesiąt
kach krajów na początku lat 
b0-tych naszego stulecia, w o- 
kresie Wielkiego Kryzysu. Do
piero co wynalezione kino 
dźwiękowe mogło wtenczas li
czyć na ogromne zyski — a 
więc i możliwość rozwoju wła
śnie alatego, że zmęczona co
dziennymi dramatami publicz
ność amerykańska czy zachod
nioeuropejska tłumnie waliła 
do przybytków X Muzy wła
śnie na fi’my muzyczne, rewio- 
we, salonowe melodramaty i 
baśnie społeczne o przysłowio
wym pucybucie zostającym mi
lionerem i cudownej ubogiej

Na ekranach królują niepodzielnie melodramaty, 
kosmiczne baśnie, horrory...

Kiedy przebudzenie 
z filmowych snów?

ki Szu” (360 tys. widzów), hor
ror „Wilczyca” (195 tys ), współ
czesny obraz sensacyjno-obycza
jowy „Karate po polsku” (180 
tys.) i „Wyjście awaryjne” (129 
tys. widzów) czyli beztroska 
komedyjka obyczajowa. No i 
jeszcze kolejny amerykański 
czarny obraz fantastyczny — 
„Ucieczka z Nowego Jorku" 
(165 tys. widzów). Ani jednego 
filmu poważnego, rozwijające
go intelektualnie, chociaż było 
ich wśród 131 premierowych 
pozycji 1983 roku sporo.

Ńie sposób chyba jednozna
cznie odpowiedzieć na rodzą
cą się wątpliwość: czy opisa
ny stan wynika tylko z au
tentycznych potrzeb szerokiej 
widowni, czy jest także w pe
wnym stopniu stymulowany 
przez przyciskany potrzebą 
jak największej rentovmošsi, 
aparat rozpowszechnienia, któ 
ry tak steruje programowa
niem repertuaru naszych kin 
(patrz przykład Katowic z 
dnia 14 marca), by owe pozy
cje komercyjne dominowały. 
Osobiście uważam, iż obie e- 
wentualności są prawdziwe i

wzajemnie się 
uzupetniaję.

BOHDAN KNICHOWIECKI

Wielkie pomodlenie imprez „konfron

tacyjnych”, w których przeważają po

zycje wartościowe świadczy, że pełne 

sale zapewnić może nie tylko prezen

tacja brutalność lub katastroficznych 

wizji kosmicznych.

ty. Spośród 14 filmów wyświe 
tlonych tego dnia w blisko 
400-tysięcznym mieście i u- 
mieszczonych w informatorze 
Kinowym „TR” nie znalazłem 
ani jednego poważnego o- 
brazu kinematograficznego.

Były fantazje kosmiczne I 
horrory („Duch", „Poszukiwa
cze zaginionej arki”, „Super- 
potwór”), sensacje na wesoło i 
na ponuro („Butch Cassidy j 
Sundance Kid", „Rewolwer", 
„Parszywa dwunastka”), kome
die („Tootsie”, „Gorączką so
botnie nocy”), stare.iKi bzdur
ny „Janosik” 1 zupełnie nieu
dana kinowa kompilacja seria
lu historycznego czyli łzai re 
.Epitafium dla Barbary Ra
dziwiłłówny”, a także filmy 
dla dzieci — „Akademia pana 
Kleksa”, „Cudowny kwiat” i 

û tobą bawi mnie świat”. 
Czternastą pozycją powinienem 
w zasadzie być usatysfakcjono
wany, „Noce i dnie” są bo
wiem filmem na pewno warto
ściowym, tyle tylko, że w cią
gu 9 lat od jego premiery wi
działy go blisko 22 miliony o- 
sób, zatem tylko nieletnie po
ciechy nie znają dziś rodzinnej 
sagi szlachetnego Bogumiła 
Niechcic» j jego niezrównowa
żonej psychicznie połowicy.

I to wszystko. A więc mimo 
wolnego popołudnia tego dnia

do kina nie pójdę.
Czytelnicy zechcą ml wyba

czyć tak iługą powyższą wy
liczankę i osobistą nutę lecz 
chyba najdobitniej ujawnia ona 
tendencje, jakie od paru 
lat występują i pogłębiają się 
w sieci naszych kin- Kierownicy 
kin, z którymi wiodłem nie
jedną rozmowę, twierdzą, że 
szansę na wypełnienie widow-

nowoczesnej techniki straszenia 
lub spotkania z głośnym ak
torem czy reżyserem.

I > aparat rozpowszechnienia 
filmów te potrzeby szerokiej 
widowni spełnia. Mimo wzrostu 
o 15 proc, przeciętnej ceny bi
letu w ub. foku, liczba wi
dzów w województwach kato
wickim, bielskim i częstochow
skim wzrósł«, w roku ubie
głym z 19 mm do 22,9 min. 
co oznacza, że każdy ich mie
szkaniec odwiedza Przeciętnie 
kino...

4 razy w cięgu roku.
Wzrost to spory, chociaż wciąż 
daleko w końcu do poziomu 
sprzed ćwierćwiecza, czyli 
sprzed inwazji telewizji, kiedy 
to chodziliśmy óo kina przecięt
nie 9—10 razy w roku, ale do
bre 1 to. KL10 pozostało i tak 
najpopularniejszą i najtańszą 
rozrywką.

Tak szerokie zapotrzebow a- 
nie na relaksową funkcję spo
łeczną i psychiczną X Muzy w 
Polsce roku 1984 przypomina

panience wzbudzającej swą 
szlachetnością uczucie wielkie
go dyrektora. To właśnie wów
czas zrodził się film grozy czy 
czarny dramat gangsterski, u- 
mocnił się biało-czarny sche
mat westernu. Kinomani to o- 
glądali i... na półtorej godziny 
ich myśli oddalały się od kło
potów codziennego h’ towania — 
za cenę kinowego biletu. Fil
mowy sen był tego wart.

Można przypuszczać, iż ana
logiczna sytuacja występuje dziś 
i u nas. Oto. jakie filmy zdo
byty w ub. roku największą 
widownię na terenie naszych 
trzech województw: „Wejście 
smoka” (niemal milion wi
dzów), „Walka o ogień” (740 
tys.), „Imperium kontratakuje” 
(537 tys.), „1941" (475 tys.) i 
„Komandosi z Nawarony” (433 
tys.). Wszystkie pięć pozycji — 
to filmy szeroko ozumianego 
relaksu, znakomite zachodnie 
filmy komercyjne, umiejętnie 
wzbudzające powodzenie wśród 
szerokiej widowni filmowym 
rzemiosłem w ysokiej klasy. Do
piero dalej uplasowały się zaw
sze łubiane filmy rodzimej 
produkcji — sensacyjny „Wiel-

W ten sposób filmy poważ
ne i potrzebne, wartościowe i 
nie przyciągające widza gwał
tem i sensacją, gwiezdnymi 
zmaganiami i technicznymi 
trickami — po prostu prze
grywają, schodzą na margi
nes. Znacznie trudmej natra
fić na nie w kinie dzij niż 
jeszcze parę lat temu.

I jest to niepokojące, bo na 
pytanie czy w kinie szukamy 
tylko rozrywki i relaksu, od
powiedź z pewnością brzmi 
„nie”. Duże powodzenie im
prez „konfrontacyjnych”, w 
których przeważają przecież 
pozycje głębokie i wartościo
we poznawczo n.oże być syg
nałem, ze umiejętnie wzbu
dzając zainteresowanie może
my osiągać pełne sale także 
na wielu naprawdę cennych 
filmach z krajów socjalistycz
nych, na obrazach z egzoty
cznych krajów. Wiele mówią
cym zjawiskiem jest powsta
wanie nowych dyskusyjnych 
klubów filmowych, opierają
cych przecież swą działalność 
właśnie na filmach poważ
nych, kontrowersyjnych, zmu
szających do myślenia Jeśli w 
ub. roku ponad 2,2 min osób 
oglądało u nas filmy radziec
kie, świadczy to chyba o ist
nieniu wcale poważnej grupv 
widzów szukającej na ekranie 
czegoś więcej niż brutalności 
mistrzów karate, sprawności 
supermenów i katastroficz
nych wizji kosmicznych.

Film jest snem, jest roz
rywką, jest relaksem. Zgoda. 
Ale ekranowy obraz bywa 
wcale nierzadko prawdziwą 
sztuką i jest niedobrze, jeśli 
bezskutecznie poszukujemy 
jej w katowickich kinach.

MMI
Pułapki za ladą

Wreszcie można powie
dzieć, że przyiwyczaLiiśm- 
się bo o zrozumienie trud
niej, do funkejonov ania cen 
urzędowych j. egulpwanych i 
umownych. W grupie tych 
ostatnich, jak napisał nam 
Czytelnik z ROW. J. Brode, 
mieszczą się także ceny ban
dyckie, czyli spekulacyj ie, 
„prywacii-rsKie”, a także 
zbyt wysokie ceny wysta
wiane przez producentów 
uspołecznionych. Czytelnik 
pyta czy ktoś je kont-olu- 
je. Ostatnio wiele listów i 
telefonów na te właśnie te
mat;’ dostała nasza rubryka 
1 dziś postaramy się wątpli
wości te wyjaśnić.

Najpierw sprawa kontroli. 
Jak wynika z informacji In
spekcji Cen, w ub. roku 
skontrolowano 1720 produ
centów i w 53 proc., czyli 
w 910 przypadkach zakwe
stionowano ich rzetelność 
Inspekcja przede wszystkim 
zajęła się badaniem prawid
łowości kształtowania c«1 
artykułów powszechnego 
użytku, np. odzieży. ubr.Tia 
dla dzieci i dorosłych, arty
kułów gospodarstwa domo
wego, a także żywrośni, 
głównie przetworów mlecz
nych i mięsnych.

Najwięcej nieprawidłowo
ści stwierdzano przy kalku
lacji cen regulowanych, co 
dziwi przede v s lystkim dla
tego. że właśnie me miały 
być barierą nadmiernych 
apetytów producenta. In
spekcja uderzyła w portfel 
autorów takich praktyk, 
którzy mtuśeli do budżetu 
państwa odprowadzić tytu
łem kar prawie 1,8 mld u, 
zaś odbiorcom zwrócili 690 
min zł.

W sumie w ub. roku sko
rygowano 5.6 tys. cen obn_- 
żając je łącznie o 9 mld zł.

A za jakie towary płacić 
będziemy w tym roku ceny 
urzędowe i regulowane?

Rejestr cen urzędów”'-”, 
zmienią się co roku, bo uza
leżniony jest od sytuacji 
rynkowej, m stety, nadal 
niestabilnej. Zaznacza się 
wzrost liczby cen urzędo
wych. a więc ustalanych od
górnie przez administrację 
państwową, a nie producen
ta, jak w przypaakt cen re
gulowanych. Centralnie więc 
ustalane będą w br. ceny na 
nowe towary.

Przestały natomiast „urzę
dowo” kosztować niektóre 
artyKUły przemysłowe, któ
re kupuje się z zasady rzad
ko i nie mają większego 
wpływu na poziom życia. 
Np. popularne odbiorniki ra
diowe i telewizyjne. Ograni
czono, zgodnie z zasadą re
formy stosowan e cen regu
lowanych wszędzie tam, 
gdzie produkcja w osia, np. 
w przypadku mydła, prosz
ków dc prania oraz na ryn
ku warzy wno-owocowj m, 
obiektywnie rzecz biorąc je
dynym który można uznać 
za normalny.

Ponieważ kilku Czytelni
ków zwracało się z pyta
niem o pełny wykaz artyku
łów o cenach urzędowych i 
regulowanych informujemy. 
Zawierają go: uchwała Sej
mu oraz uchwała Rady Mi
nistrów opublikowane w 43 
numerze Monitora Polskiego 
z 1983 roku.

Jeszcze

Krążą pisma
L szczury

W lutym ub. roku do na
szej redakcji zwrócił się Czy
telnik (nazwisko i adres do

Sprawy 
nadal wymagają, 
załatwienia

wiadomości redakcji) w spra
wie nieporządków na teienie 
posesji przy ul. Bocianów 6 w 
Katowicai h (osiedle XXXV-le- 
cia). Budynek ten. z brzydką, 
nie odnawianą od lat ele
wacją stanowi wątpliwą „o- 
zdobę” osiedla. Fatalny stan 
sanitarny posesji sprzyja wy
lęganiu się gryzoni, przyczynia
jąc się także do zaszcz irzenii 
pozostałych terenów osiedla.
* W odpowiedzi na podjętą 
przez nas interwencję w Wy
dziale Gospodarki Terenowej 
UM w Katowicach — kierow
nik Wydziału mgr Edmund 
Dominiczewskl poinformował 
nas, iż budynek ten jako je
dyny pozostał w ramach budo
wy osiedl 1 mieszkaniowego i 
nie jest przewidziany do wy
burzenia.

Z przesłanego nam 30 marca 
1983 r. wyjaśnienia wynika 
także, iż właścicielowi nieru
chomości przydzielono śrooki na 
odnowienie elewacji, którą za
interesowany miał wykonać 
jeszcze w ubiegłym roku. Po
nadto przeprowadzona wizja 
lokalna wykazała, że stan sa
nitarny posesji wymaga na
tychmiastowego uporządkowa
nia, do czego właściciel został 
zobowiązany przez Służbę Nad
zoru Porządku. Jednocześnie 
termin ponownej kontroli po
sesji wyznaczono na początek 
Kwietnia ub. roku.

Jak przedstawia się obecny 
stan nieruchomości dowiaduje
my się z kolejnego listu „...Pi- 
szemy do Was w tej sprawie 
po raz kolejny, aby poinfor
mować, że skandaliczny stan 
trwa nadal i wygląd posesji 
jest taki sam jak w 1980 r. 
(szkoda, że mimo łylu inter- 
u encji nie sprawdzono realiza
cji wydawanych poleceń od 
1980 r.). W zakończeniu listu 
czytamy: „My jednak wierzy
my, iż Służba Nadzoru Po
rządku wyegzekwuje należyte 
uporządkowanie posesji, aby 
nie powstało szczurze osiedle. 
Jak do tej pory bowiem krą
żą tylko pisma, zaś posesja 
wraz c grasującymi wokół niej 
szczurami nadal straszy twoim 
wyglądem pozostając „wizy
tówką" nowego, ładnego zresz
tą osiedla”.

o gwarancjach

Żarówki należą do ciągle poszukiwanych wyćoLow Vv bieżą 
cym roku fabryka „Polam-Pabianice” zapowiada zwiększenie 
produkcji zarobek głównego szeregu domowego oświetlenia. Po 
nadto pabianicka fabryka jest dostawcą żarówek samocho
dowych, miniaturowych dc latarek, a także specjalnych dla ko
lejnictwa, lotnictwa i okrętownictwa-

Na zdjęciu: sortowanie żarówek. Foto: CAF — A. Zbraniecki

Z Bytom a przyszedł do 
TK list domagający się jas
nego wytłumaczenia w laki 
sposób skutecznie dochodzić 
roszc’.e.i związanych z rekla
mowaniem wadliwego towa
ru.

Odpowiadamy: reklamacje 
można złożyć ustnie, na piś
mie. bezpośrednio lub za po- 
średnictwem poczty. Klient 
zwolniony jest z obowiązku 
dostarczenia eklamowanego 
towaru jeżeli jego waga 
przekracza 10 kg, ma duże 
rozmiary lub został już za
instalowany W tym przy- 
oadku sprzedawca zobow ą- 
z >nv jest do ustalenia z wła
ścicielem wadliwego artyku
łu terminu o'lędzin lub od
bioru w terminie nie prze
kraczającym 7 dni od daty 
zgłoszenia.

Czy rzeczpviíťie 

jadalne?
Właściwie z całego woj. 

katowickægo przychód-,ą d" 
nas sygnały, że ziemniaki 
sprzedawane w sklepach 
warzywno-owocowych, szcze
gólnie porcjowanych w ny
lonowe worki, nie nadają 
się do jedzenia. Sprawdzi
liśmy. Istotnie przed ugoto
waniem trzeba skroić przy- 
naimniej nołowę każdej bul
wy ziemniaczanej, a 1 tak 
pozost_je ona niesmaczna. 
Istnieje podejrzenie że sa to 
raczej ziemniaki pastewne 
niż snoLvwcze. Liczymy na 
to, iż Wojewódzka Spół-Djel- 
nia Ogrodnicza, nestor sieci 
handlowei tei branżv wy
jaśni nam. dlaczego tak lest. 
To że ziemniaki są daże i 
suche nie znaczy, że napraw
dę możemy je uznać za wy
sokogatunkowe, a przynaj- 
mniaj jadalne.
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Polityka USA wobec Ameryki Środkowej

Poszukiwanie
ino car siwo we j 

wiary g il ności”
KAZIMIERZ NOWAK

Polityko prezydenta Rono aa Reagana w Ameryce S.odkowe’ 
Jest zg xlna z jego ogólną antykomunistyczną, antyradziecką i 
antyo prężeniową strategią, konserwatywną tilozofiq politycznq. 
Polityka ta popierana jest przez kompleks militerno-przemysłowy, 
skra nych konserwatystów i różne organizacje militarne i para
militarne Także różne doktryny polityczno-wojskowe sprzyjają 
agresywnej polityce Białego Domu.

Celem poi'tvkj skrajnie pra- 
wicowei administracji Reagana 
jest niedopuszczenie do zwycię
stwa rewolucyjnych i Dostępo
wych sił w tych krajach środ
kowoamerykańskich w których 
władze sprawują reżimy woj
skowe. rzędy konserwatywne i 
autokratyczne, izolowanie Nika
ragui. blokowanie 1K aby. utrzy
manie dominacji USA w tym 
regionie Bvć może, że Białemu 

omowi przyświeca myśl prze
kształceń’a niektórych, już uza- 
eżnionycn w dużym stopniu od 

USA krajów Amer-,ki Środko
wej j basenu Morze Karaib
skiego, w «jfii generis” protek
toraty Administracja waszvng-

>nska tra ctuje cały ten region 
jako střete wpływów imery- 
'tańskich, przez którą przebie
ga „południowa granica” USA.

Obecny sze* administracji 
Kilkakrotnie mówił o „obowiąz
ku mo- alnym i odpowiedzial
ności Stanów Zjednoczonych” 
przeciwstawienia się ruchom le
wicowym w Amerj :e Środko
wej, nieodwrac-nia się „od 
swoich przyjaciół” i „pozwole
niu dyktaturom komunistycz
nym, by ujarzmiały narody je
den po drugim”.

Ameryka Środkowa jak nig 
dj dotychczas

Jest zagr żona Miktem 
na duż? skalę.

Ekipa Reagana stara się o- 
barcz; ć za napięcia w tym re
gionie Związek Radziecki, Ku- 
’ ę i Nikaraguę i siły lewicowe. 
Żywi też obsesyjną obawę, że 
w pobliżu USA powstanie gru
pa państw komunistycznych, 
stóre będą rzekomo im zagra
żały Ob.ektem specjalnych za
interesowań Białego Domu z 
powodu rzekomo największego 
zagrożenia jakie ma stwarza' 
dla USA jest Salwador. Kraj 
ten wzbudza też szczególne za
interesowanie nie tylko r a pół
kuli zachodniej, ecz całej opi
nii świat >wej Toczy się tam 
od irzeszło czterech lat wojna 
domowa i brak jest jak d-i- 
•yrhezas realnych szans na jej 
szybkie zakończenie Pragnienie 
pokoju, lepszego życia, nurtuje 
szeroKie masy pracujące, zy- 
jące w bardzo trudnych warun 
kach. zmęczone wojną, cią
głej obawie o „zabranie", tor
turowanie i utratę życia. Ist
nieje świadomość zinstytucjona- 
1-zowanego ludooóistwa, terroru 
armii Gwa-dii Narodowej i 
rajbardz ej groźnych „brygad 
śmierci” Działa też Tajna Ar
mia Antykomunistyczna. Ce
lem jej działania jest przede 
wszystkim zastraszanie morder
stwom. i torturami postępo
wych działaczy politycznych, 
społecznych i dziennikarzy kra
jowych i zagranicznych Opu
blikowany 16 stycznia br. na 
zlecenie Kongresu raport w 
sposób zakamuflowany przv- 
zneje, że również jednostki ar
mii regularnej bierą udz.ał w 
mordowaniu ludności cywilnej. 
Liczbę zamordowanych i „..a 
ginionych” osób w tyra kobiet 
1 dzieci do końca 1983 r. sza
cuje Kościół katolicki na 35 
tysięcy W ostatnim czasie licz
ba zamordowanych, iak dono
si prasa zachodnia, m in. parys
ki Le Męnde” z 2 grudnia 
1983 r. wzrasta.

Administracja Reagana, która 
werbalnie opowiada się za 
„prawdziwą demokracja”, wy
stępuje w „obronie praw czło
wieka 1 obywatela” gdziekol
wiek są cne. jej zdaniem, na
ruszane, uaziela znacznej porno 
cy salwadorskiemu reżimowi, 
stosującemu bardzo surowe re
presje wobec wszystkich tych, 
którzy walczą o pra” 'a d imo- 
kratyczne i sprawiedliwość spo 
łeczną. o ’ensze tatrę. Popiera
jąc totalitarna oligarchię w 
Saiw»dorze, USA bronią po pro 
stu własnych in ter “sów w sta
ry. wypróbowany snosób Ad
ministracja Reagana nadal 
trzyma się starej zasady fawo
ryzowania absolutnych wład
ców w Ameryce Łacińskiej. .W 
1982 r wartość amerykańskiej 
pomocy dla Salwadoru Tvno- 
s’ła 50 min dolarów, w 1983 r. 
około 80 min Prezydent Rea
gan uważa, że w latach 1984 
i 1985 pomoc militarna dla Sal
wadoru winna wynosić 400 min. 
Senator Alan Cranston ubiega
jący się o urząd prezydenta z 
ramienia Partii Demokratycz
nej uznał, że „jest to dolewa
nie ol wy do ognia, popieranie 
marzeń zwycię twa militarnego 
brutalnej dyktatury i „brvg’d 
śmiarci,” w Gwatemcli i oba
lenie siła rządu w Nikaragui.”

Waszyngton udziela też po- 
mo-v rządowi prezydenta Osca
ra Humberta Meli Victoresa w 
Gwa'rmali i reżimowi Hondu
rasu Honduras „dostroił” swo
ja politykę zagraniczną do kon 
cne ji polityczno-militarnych 
UąA. Na jego terytorium znaj
duje sie „baza wypadowa” so- 
mozowców przeciw N’karagui. 
Stratedzy amerykańscy prze
kształcili Honduras w przyczó
łek Pentagonu do działań inter- 
yencjonistvcznvch w Ameryce 

Środkowej’ W kraju tym pr~e- 
bywa około 'fln amerykańskich 
doradców wojskowych Doracicy 
ci i pracownicy CIA szkoła ku
bańskich uchodźców. hvłvch 
zwolenników krwawego dykta
tora Anastazio Somozy i emi
grantów z różnych kraić » laty
noamerykańskich do walki z san 
dinistami.

Coraz wyraźniej uwaga ad
ministracji Reagana skupia się 
na Nikaragui, która ma szcze
gólne znaczenie jako

kluczowe ogniwo 
na pompśc:e 

środkowoamerykańskim,
iążącym Amerykę Północna z 

Południową Wzrost napięcia w 
Ameryce Środkowej spowodo
wały wielkie manewry amery
kańskiej floty wojennej na wo
dach Pacyfiku i Morza Karaib
skiego oraz ćwiczenia w Hon
durasie ood nazw ą ,,Big Pine 
II” („Duzr Sosna”). Bierze w 
nich udział 18 okrętów wojen
nych, wśród których znajdują 
się 3 lotniskowce. Jest to taj- 
większa armada, jaką Kiedy- 
kol wiek Stany Zjednoczone 
zgromadziły w tym regionie. W 
każdej chwili te siły zbrojre 
mogą być wykorzystane do in
terwencji w Ameryce Środko
wej. Celem operacji wo sko- 
wych jest przędz wszystkim 
wywieranie nacisku na Nika
rague i powstańców w Salwa- 

nie z dokumentem w Nikara
gui ma byc ponau 10 tysięcy 
Kubańczyków wśród nich 3 ty
siące doradców wajskowvch 
oraz setki, jeśli nie ‘”siące 
pracown ków tajnych służb ze 
Związ.tu Radzieckiego. Bułga
rii, NRD ,i innych państw so
cjalistycznych. Podawanie nie
prawdziwych danych o pomocy 
Nikaragui słu’y celom propa
gandowym Administracja chce 
zdyskontować raport dwupar- 
tyjnej komisji w swoich r.oz- 
grywkach z Kongresem. Już 
PiSi wsze głosy na Kapitolu 
świadczą o zdvferencjowanym 
stanowisku wobec propozycji 
P.eagana. Ogólnie biorąc repu
blikanie popierają Je. natomiast 
demokraci wysuwają zastrzeże
nia Przywódca demokratów v. 
Izoie Reprezentantów Robert
S. Byrd powiedział, że me no 
że byc mowy o tak wielkie’ 
pomocy dla zagranicy, orz v 2Cd 
mld deficycie budżetowym i 
wysiłkacn administracji, obni
żenia wydatków wewnętrznych.

Politykę prezydenta Reagana 
w Ameryce Środkowej należy 
traktować jako fragment całej 
polityk’ Waszyngtonu w ciągu 
ostatnich czterech lat. Brak 
jest podstaw do wyrażenia po 
glądu ażeby globalna strategia 
Reagana w okresie jego ka
dencji '.Piała ulec zmianie. Ce
le, jakie sobie on nostąwił pe 
objęciu władz-» będzie się sta-

Partyzanci salwadorscy zajęli miasto San Aąostin w prowincji
Usulatan na wschodzie kraju.

dorzi ' w celu zmuszenia ich do 
przyjęcia warunków podyKto- 
wanych przez Waszyngton. Kon 
tynuowanie manewrów — od 
izońca marca br. pod nazwą 
„Big ?inr III” — oznacza v 
istocie dalszą obecność wojsk 
amerykańskich na dużą skalę. 
W ubiegłym roku w dążeniu 
dc osiągnięcia stawianych sobie , 
celów w Ameryce SrodKOwej, 
administracja Reagana po raz 
pierwszy posłużyła się siłą mi
litarną. W dniu 25 październi
ka 1983 r. rozpoczęła się inwa
zja na Grenadę- Udziai w niej 
brało 11 okrętów, 70 sami ufotów, 
kilkanaście ysięcy spadochro
niarzy. marines i strzelców ar
mii lądowej. Licząc się z nie
przychylnym sti owiskiem i 
krytyką swoich posunięć w 
USA a przede wszystkim poza 
ich granicami, Waszyngton ko
rzystał z pomocy uległyeh mu 
rnądów — Antigui. Barbadosu. 
Dominikany, Jamajki, Saint Lu
cii i Saint Vincent. Oddały one 
pod rozkazy amerykańskiego 
dowództwa kilkuset żołnierzy i. 
policjantów. Agresję potępiły 
w różnej formie nie tylko pań
stwa socjalistyczne i kraje 
Trzec’ego Świata, lecz także nie 
które państwa Europy Zacr.pd- 
niej.

Prezydent Reagan po" oła’ w 
październiku 1983 r. specjal
ną międzypartyjną nomisię (12- 
osobowąl ds Ameryki Środko
wej na czele z Henry Kissm- 
gerem, byłym sekretarzem sta
nu. Komisja po przeprowadze
niu wielu rozmów a różnymi 
politykami i osobistościami o- 
firjalnymi i za poznu-iiu się z 
odpowiednimi materiałami w 
czasie wyjazdów do krajów bę
dących nrzedmicjem zaintere
sowań. przedstawiła z począł - 
kiem stycznia br. 132-stronico- 
wy ranort, ścisłe propozycje 
dotyczące bezpieczeï stwa i roz 
woju Ameryki ‘Środkowej.

Myślą przewodnią tego do
kumentu jest uzasadnienie po
lityki. która zabezpieczy prze> 
de wszystkim interesy strategi
czne i bezpieczeństwo USA. 
Raport nie tylko identyfikuje 
sie z reaganowska oceną zagro
żenia interesów Stanów Zjed
noczonych w Ameryce Środko
wej, ale ozciąga to zagrożenie 
na całą półkulę zachodnią ", po
łudniową. Jest on swego rodza
ju apelem do Kongres i spo
łeczeństwa amerykańskiego o 
zaakceptowanie kontroli przez 
Waszyngton nad gospodarczymi, 
społecznymi i politycznymi 
procesami zachodzącymi w kra 
jach tego regionu. Opierając 
sie na Zaleceniach komisji pre
zydent wystąpił 17 stycznia do 
Kongresu z prośuą o zatwier
dzenie programu pomoc" dla 
tych krajów środkowoamery
kańskich. których polityki od
powiada Koncepcjom politycz
no-militarnym USA. Pont : ta 
wynosić ma od 1984 do 1989 r. 
8,4 mld dolarów,

Tak wielką sumę 
uzasadnia się 

rzekomym zagrożeniem komu
nistycznym „ wolnych” krajów 
Ameryk’ Środkowej. „Ważnym 
argumentem” jest także udzie- 
’anie Nikaragui przez państwa 
socjalistyczni! znacznej pomo
cy. Ma ona przekraczać pię- 
cioť otnie pomoc USA dla ca
łej Ameryki Środkowej- Zgod

Foto. CAF — UPI — telefoto 

rai realizować, nawet po ewen 
tualnym zwycięstwie w wybo
rach listopadowych.

Reagan i członkowie Jego e- 
kipy coraz wyraźniej deklarują 
się w słowach jako zuoienni- 
cy pokoju, ograniczenia zbro
jeń. řmn.ejszenia napięć v sy
tuacji międzynarodowej. Zdają 
sobie sprawę że spotkają się z 
oporem w Kongresie, krytyką 
w USA; a przede wszystkim 
poza ich granicami. Faktem 
jest, ze kongresmani i senato
rowie, przed s wszystkim z 
Partii Demokratycznej, za'mo- 
wali w niektórych sprawach 
Ameryki Środkowej inne stano
wisko niż administrât ja i ja 
należy przypuszczać będą nadal 
zajmować.

Można tutaj choeiai sy » "ska
zać na uchwaienie 28 lipa 1983 
roku, przez Izbę Reprezentan
tów 228 głosami przeciw 195 re
zolucji, która zaks-.uje wszel
kiej tajnej pomocj i popierania 
reneliantów w Nikaragui. Poli
tykę administracji Reagana w 
Ameryce Środkowej krytykują 
niektórzy politycy, arrary kań
scy, w tym wszyscy ubiegają
cy się < rybór na prezydenta, 
z ramien Parti’ Demokratycz
nej, działacze związkowi, przy
wódcy ruchu pokojowego, du
chowni różnych wyznań, -cze- 
ni o poglądach liberalnych.

Poważne zastrzeżenia przeciw 
tej polityce wysuwane są prze
de wszystkim w Ameryce Środ
kowej. Pans. ,7a tzw. Grupy 
Contadora (Meksyk, Wenezuela, 
Kolumbia. Panama) kilkakrot
nie wysu 7ały propozycje poko
jowego uregulowania kryzysu 
w Ameryce Środkowej. Do pro 
pozycji ty-'h ojniosły się przy
chylnie Kuba, Nikaragua, kit - 
rownictwo po wstańcó w salwa- 
dorskich, natomiast USA i ule
głe im rządy <-=jów tego re
gionu n’e wyraża.y w g -u.icie 
rzeczy na nie :gody. F sądy Ku
by, Nikaragui, przedstawiciele 
powstańców saiwadorsKich

wielokrotni^ 
wypr.wiacali się za 

zaorzestaniem walk,
za takim rozwiązaniem na
pięć w Ameryce Środkowej, 
które uw eglednia.yby .nteres; 
wszystkich zainteresowanych 
stron.

Jest mało prawdopodobne ą- 
żeby prezydent Reagan i iecy- 
dował s.F przed wyboram' lis
topadowi podjąć działania 
militarne a przede wszystkim 
rozpocząć inwazję na *0'kara- 
gnę. Pragnie bowiem bardzo 
suKcesu, który, ; ego zdaniem, 
dopomógłby mu d zwycięsi wa 
wyborczegc. Prawdopodobnie 
Reagan i jego doradcy biorą 
ood uwagę, ze , aKiekolwieK roz 
poczęcie działań woj-mych do- 
prow adziłoby do przewlekłych 
walk, których zakończenie by
łoby inne niż przewidywano. 
B^ak jta* jednak podstaw do 
wyrażenia poglądu, że zrezyg
nował on z celów jakie stawiał 
sobie przy obejmow niu w:»dzy, 
t.j. zapewnienie całkowitej do
minacji US?, w Ameryce Środ
kowej. Dopóki administra
cja Reagana nie podda re
wizji swoich koncepcji politycz
no - militarnych, nie będzie 
szukała .mocarstwowej wiary
godności”, gdzie indziej liż w 
dziedzinie wyłącznie militarnej 
dopóty nie mozj być mowy c 
prawdziwym odprężeniu w6 str. • TRYCUNA ROBOTNICZA • 20.111.1984

ZSRRi
Dalekowschodnia Nachoi* 

ka, położona dziewlqé I iU 
tyslnca kilometrów od Mos 
kwy, będzie po roz piei wszy 
gospodarzem polskiej wy-.- 
wy. W tym portowym mieście 
nrd Morznm Japońskim — 
głów ie bramie handlu ZSRR 

z Japonią — iaprezentu|e 
iwojq ofertę nasze przedsio 
biorstwo handlu zagraniczne
go „Navimor".

Przedmiotenj oferty będą 
polskie jachty, które « wie
lu Jit cieszą się na r-idziec- 
křm rynku dużym zainter* ■ 
sowdniem. Dość wajjomnieć. 
Le ty'ko w jachtklubach na 
Dalekim Wschodzie pływa 
oonad sto jednostek rodem 
znad Wisły Tegoroczna ich 
ekspozycja będzie jednym z 
jubileuszowych akce.itów 40- 
lecia Polski Ludowej w Kra
ju Rad.

Jachty 
l nřfamwi 
w Mdce

ZBIGNIEW BOŽEK
Od stafego 

ko-espondenta 
„Trybuny Roootniczej" 

w Moskwie

N ecodzienna jest historia 
tej wystawy, która odbyć się 
m ał? pierwotnie z końcem 
uh r. Radziecki statek 
Braek” na którego ikła- 

dzie transportowani ekspo
naty utknął w -październiku 
ub. r. w ałktyc nych lodach 
u wybrzeży Czukotki Po 
„wyzwoleniu” go prtez ato
mowe lodołamacze, wziął 
kurs na zac iód. r opływa
ją św’at dotrzeć dc portu 
przeznaczenia.

Z Nachodki melduj- że 
polskie jachty są juz na 
miejscu i wkrótce przystąpi 
się do jaono ./nych przygoto
wań wiosent ej nystaww 75 
polskich jednosteK zaprezen
towanych zostanie w base
nie i na lądzie, na terenie no
woczesnego dworca morskiego 
w dniach od 18 do 25 maja br. 
Przedstawiciele „Navimoru” 
zamierzają przy okazji wy
stąpić z szerszą ofertą, do
tycząca tn in. naszych mo
żliwości udziału w budowie 
kompletnych vDiektóu kon
strukcji pływających, prac 
remontowych ito.

Pełna oferta „Navimoru” 
— przed ’çbicrstwa o beere ■ 
go w porta 'h ws/zvstkich 
akwenów w Kraju Rad — 
za prezentów ana będzie na 
tegorocznej lubneuszowej 
wystawie „Sd? elano « Poi
sz«»” w Moskw e. J esienią br. 
PHZ „Navimor” wespół z 
radzieckim „Eks<pc' itrem” 
zamierza zorganizować jesz
cze jedna wystawę specjali
styczną.

M.arą .szerokich i korzyst
nych więzi „Navimoru” z 
radzieckim partnerem mogą 
bjć roczne rbroty rzędu 100 
milionów rubli, przy czvm 
impoi t stanowi zaledwie oko
ło jednego procentu wartości 
naszego eksportu na ten ry
nek.

Wspomnian jachty, są 
fragmentem oferty towaro
wej i usług polskiej centrali. 
W roku b eżącym dostarczy 
ona na radź ecki ryni k ok. 
170 jednostek wraz z nelnvm 
wyposażeniem jach.owym 
Na Dalekim Wschodzie cieszą 
się one zasłużoną, wvsoką 
marką — przyn< jząc radziec
kim żeglarzom liczne sukce ■ 
sy, m. in. w tradvcvjnych 
zawodach Jachtingowych 
rozgrywanych regularnie z 
amerykańskimi żeglarzami. 
Zdar?vło się. e na skutek 
cyKloru wwofały się w ;zvst- 
kię Jednostki amerykańskie. 
Przetrwały go natomiast za- 

■«■i radzieckie na poiskiich 
jŁchtach.

CSRSt Pomoc młodym rodzinom

Pierwsza 
pożyczka 

ułatwia start
JERZY GOŁĘBIEWSKI 

Od stałego korespondenta „Trybuny Robotniczej"
w Pradze

Po I rundzie 
konferencji sztokholmskiej

Po dwóch miesiącach ibrad 
w Sztokholmie zakończyła tlę 
pierwsza runda konU.encjl w 
sprawie środków budowy zaufa
nia i bezpieczeństwa w Euro 
pie. Nie bizy niosła ona jakie
goś zasadniczego przełomu. 
Trudno zresztą było tego ocze- 
riwcć, zważywszy że odbywała 
się w warunkaci i ciągle trwają
cego napęcia w stosunkach 
między Wschodem a Zacho
dem. Sam jednak fakt, że do
szło do spotkania 33 .państw 
eur ipejskich, oraz USA i Kana
dy stanów* obiecującą zapo
wiedź kontynuacji dzieła Konfe
rencji Bezpieczeństwa i Współ
pracy w Europie.

3. redukcję budżetów wojsko* 
wych,

4. całkowitą e .m nację broni 
chemicznej z Europy,

5. utworzenie stref bezatomo
wych,

6. -pracowanie rozszerzony-h (w 
stosunku do postanowień za
wartych w Akcie .-helsińskim) 
wojskowo-technicznych środ
ków budowy zauiania I bez
pieczeństwa. Miałyby one 
objąć m.m. ograniczenie roz
miarów manewrów wojsko
wych oraz notyfikację wiel
kich manewrów lądowych, 
moiskich i powietrznych jak 
I ruchów wojsk.

Jarmila i Honza są młodym 
małżeństwem. Pobrali się przea 
rokiem, gdy oboje skończyli po 
26 lat. Teraz oczekuję na pierw
sze własne m.eszkanie. Oczy
wiście, głównym tematem 
ich rozmów jest kwestia 
jak i za ile urządzić wymarzony 
własny dom. Kiedy przysfuch’ 
wałem się ich roz-nowom od
niosłem ważenie, iż młodz* mai 
żonkowie dysponuję wcale po
kaźną sumką pieniędzy Zain
trygowany tym, skqd po tak 
krótkim okresie wspólnego go
spodarzenia majq już w ręku 
spory kapitał zapytałem Ich o 
to wprost. W odpowiedzi wy
jaśnili, że ' pien.qdze pochodzę, 
po pie »wsze z własnych księże ■ 
czek premiowego nszczędznnia 
młodych, a po drugie z nożycz
ki dla młodych małżeństw.

Premiowe oszczędzanie mło- 
iych. jest tu w Czechosłowacji 
bardzo pcnularne. Polega ono 
na tyn że młoda dziewczyna 
czy mloùv rhłopAK zakładają 
sobie pecjalne książeczki oszerę 
dnościowe, na ’rtôre jo miesiąc 
przez okres pięciu lat wpiac ■ 
ją -ideklarowant sumy 3d 100 
do 500 koron. Po tym pięciolet
nim cyklu, gdy podejmują o- 
izczęćności poza normalnym 
zwykrym oprocentowaniem 
wkładów w wysokości 2 proc, 
otrzymują jeszcze dodatkową 
premię która stopę oprocento
wania podnosi do 5,3 procenta.

Jarrrilâ i Honza przez pięć 
lat wpłacali ze swoich zarob
ków każde po 580 koron mie
sięcznie. Frzy likwidacji ksią
żeczek podjęli z kasy oszczęd
nościowej po 30.000 koron o- 
szczędności i po 4 tys. koron odse 
tek i premii. W sumie mieli więc 
od razu w ręku 68 tys. koron, 
co jest pokaźną sumą pieniędzy 
bo tyle np kosztuje jeden z no
wszych modeli samochodów 
marki „Skoda”.

W ten sposób nie ac ynali Od 
niczego, a przeciwnie, ze spo
rym funduszem. Kiedy pojawi
ła się szansa na posiadanie wła- 
snegi mieszkań i, portanowTi 
oni nie wydawać posiadanych 
pieniędzy, ale zwiększyć ich 
kwotę, zaciągając pożyczkę dla 
m.odyct małżeństw. Ponieważ 
spełniali wszystkie stawiane tu 
warunki nie przel-roczyii 30 
roku życia, związek małżeński 
zawarli po roku 1970, a ich 
wspólny miesięczny średni za
robek _ nie przekracza kwoty 
5000 koron — otrzymali pożyczkę 
w wysokości 30 tys- koror Zacią 
gając nozyczkę zadeklarowali, 
że przeznaczą ją na wyposaże
nie mieszkania. Tym s mym 
płacić będą wyższe odsetki -, 
2.5 proc, niż gdybr otrzyi nane 
środk’ chc'eli przeznaczyć na 
przykład na onłacenie WKładu 
m eszkanioweg-i lub wybudowa
nie własnego mieszkania. W tej 
ilrugiej sytuacji, pożyczka dla 
młodych małżeństw opre-ento- 
van_ jest bowiem w wysokości 

tylko 1 --oceiita.
To że formalnie będą obcią

żeni wyższymi odsetkami wce 
le ich jednak nie niepokoi, po
nieważ wiedzą że i tak nie bę
dą musieli całej pożyczki spła

cać. W systemie požvrzek dla 
młodych małżeństw, jest bo
wiem jeden bardzo interesują
cy „haczyk”. Polega to na tym 
ze jeżeli takiemu małżeństwu 
lak np. nasi bohaterowie urodzi 
się dziecko, z kwoty zadłużenia w 
kasie oszczędnościowej automa
tycznie umarza się sumę 2 tys 
koron, a itśl’ urodzi się drug ° 
dziecko, aż 4 tys. koron i tyleż 
samu za każdt iziecko następ
ne. Jarmila i Honza, myślą o 
dwójce, w ten sposób kasa osz
czędnościowa będzie im mogła 
skreślić z zadłużenia 6 tys- koron

Nie jest to filantropia Owe 
skreślane zadłużenia nie są ni
czym innym, jak tylk państwo
wym dodatk’em dla młodych 
małżeństw na dorobku, przekazy 
wanym do ich rąk via bank. 
Jakby jednak nie liczyć, nawet 
tę pomniejszona pożyczkę trze
ba spłacać Na to Jarmila i Hon 
za mają 10 lat. A więc miesię
czne : płatj będą min’malne.

W młojej rodzinie liczy «lę 
jednak każde 100 koron. Szcze
gólnie wtedy, gdv urodzi się 
dziecko i wydatk’ wzrastają z 
dnia na dzień. Kasa oszczędnoś
ciowa i to wzięła pod uwagę. 
Nasi bohaterowie n ają w ięc 
prawo ijyskać na okres roi ;u 
od chwili urodzenia dť seka, 
prolongatę w płatności zadłuże
nia.

Wracając do Ich kapitału — 
po otrzymaniu nożyczki dla 
młodych małżeństw, Jarmila i 
Honza me’ą do dyspozycji i a- 
zem prawie 10u tys koron. To 
już w zupełność: wystarczy a- 
by urządzić, i to dość l omfor- 
towo mieszkanie, wyposażyć je 
w lodówkę, w automatyczną 
pralkę, w telei 'izor i inne nie
zbędne przedmioty codziennego 
użytku

Pozostaje jesicze wyjaśnić, co 
można ku nić za otrzymaną no- 
życzKę, która przecież nie jest 
pożyczkśf gotówkową ale podob
nie iaK i u na« kn dytem na 
zakupy ściśle określonych arty- 
’ ułów Tak więc na te czeki 
kredytowi małżonkowie mogą 
nabyć: meble, dywany bieliznę 
pościelową i poś .iel, pra'kę, ku
chenkę gazową lub elektrycz
ną, lodówkę, idkurzacz. radio
odbiornik, telewizor, bojler do 
łazienki naczynia kuchenne, 
piece elektryczne itp. Za otrzy
many kredyt nie można nato- 
mias : kupić ani samuch >du, ani 
motocykla, ani artykułów spor
towych czy fotc "raficznycl 
Tak samo nie można zakupić 
instrumentów rr uzyczn vch, za
bytkowych mebli czy obrazów

Jest tu więc typowa pożyczka 
na niezbędne dla funkcjonowa
nia rodzin wyposażenie, stano- 
wiące 3 jej życiowym star dar
dzie.

Pożyczki dla młodych mał
żeństw u.dzieiane są już ponad 
10 lat. W tym okresie państwo
wa kast oszczędnościowa w 
Czechach <0 działaniu systemu 
takich pożyczek na Słowacji na-, 
piszr przy innej okazji) takich 
pożyczek udzieliła około 98n tys. 
na łączną kwotę ponad 21 nj£ 
liardót » koron. Ci którzy za
ciągali pożyczki dla młodych 
małżeństw, w związku z naro
dzeniem dziecka w tym samym 
okres’e ostatnich 10 lat mie
li odnisane ze stanu swojego 
zadłużenia ponad ?.5 miliard 
koron. Te 2,5 miliarda koron, 
to nie by* prezent pańctwa dia 
m >dych rodrtn, a jak to się 
ładnie tuta) określa — społecz
na pomoc młodym rodzinom.

Jasný obraz 
stanowisk 
i oczekiwań

ALFRED MXJEWICZ

Cele I zadania tej konferencji, 
przypomnijmy, stormułowoł do
kument końcowy spotkanie ma- 
diyckiego KBWE Najogólniej 
rzecz biorąc sprowadzają się 
one do wynegocjowania, etapa
mi, how>*cb skutecznych posu
nięć i środków budowy zaufania 
i bezpieczeństwa oraz rozbroje
nia w Europie. Pierwszy etap 
konferencji, obliczony na 3 lata,- 
poświęcory iest opracowaniu I 
uzgodnieniu środków, które do
prowadziłyby do zmniejszenia 
ryryka konfrontacji militarnej na 
naszym kontynencie. W drugiej 
fazie konfe.encja winna zająć 
się sprawą bezpieczeństwa w 
Europie.

Wszystkie negocjacje rozbro
jeniowe sa nierwyl’le trudne i 
skomplikowane W tym przypad
ku nie da się ukryć że na at
mosferę konferencj' musiał wpły
nąć niebezpieczny kurs obecne] 
administracji waszyngtońskiej, w 
tym również w odniesien/u do 
Epłopy. Widomym tego znukien. 
jest rozpoczęcie procesu roz
mieszczania amerykańskich ra
kiet i pocisków samosterujacych 
z głow’cami nuklearnymi w nie
których europejskich państwach 
NATO.

Mimo to pierwsza runda w 
Sztokholmie przebiegała zgod
nie z założeniami. Szef delega
cji polskiej stwierdził, źe „przy
niosła ot— jasny obraz stano
wisk i oczekiwań. Pokazała że 
został zapoczątkowany ważny, 
ale zarazem trudny proces ne- 
gocjacyiny".

Państwa Układu Warszawskie
go stwierdziły że do ustanowie
nia konkretnych środków mili
tarnych huao.xy zaufania po- 
trzebr«^ jest przede wszystkim 
poprawc k imatu politycznego i 
zaufania wzajemnego na naszym 
kontynencie Idąc w ślad za tym, 
zaproponowały:

1. nieużycie broni jądrowe! ja
ko strono pierwsza (ZSRR 
uczynił to już jednostronnie 
w 1982 roku),

2. wyrzeczenie się siły w sto
sunkach wzajemnych.

Rumunia zaprezentowała W0“ 
je stanowisko w osobnym do* 
kumencie, zawierającym żarów* 
no wymienioną pro-ozycjQ 
Układu Warszawskiego, jak I 
kilka ' własnych, zbliżonych <1° 
stanowisk innych państw.

Z kolei państwa NATO poło
żyły jedynie nacisk na ś odki 
technicznc-wojskowe, stanowią
ce zaledwie rozwinięcie kroków 
zalecanych w akcie KBWE. lM 
sując hasło tzw. prze/zystoścę 
w gruncie rzeczy propozycja 
owe zmierzają do uzyskania do
kładniejszego viglqdu w sprawy 
militarne innych państw. Bf0* 
natomiast — zdomem wielu ob
serwatorów — w tych propozy
cjach praktycznych środków bu
dowy zoufán id niezbędnych * 
obecnej trudnej sytuacji K°n' 
ceocja państw NZ TO me za
wiei o również propozycji ogr°* 
niczenia budżetów zbrojenio
wych, lecz raczej ma na wzg*?' 
dzie wzajemne przypatrywaniu 
się wyścigowi zbrojeń.

Tuż przed zakończeniem pier* 
wszej iazy europejskie nnństwO 
neutralne i niezaangazowan0 
również przedłożyły swój doku
ment. Zawiera on 12-puntdowy 
katalog wojskowo techniczm'- ’’ 
środków Pudowy zaufania, zbli
żony do NATO-wskiego. Jeden 
z punktó*y jednakże wskazuj0 
na wprowadzenie swego rodza
ju stref ograniczonego stacjo
nowania sił zbrojnych I wojsko
wego sprzętu o'ensywnego. N|0' 
mniej jednak, jak się podkreśl0, 
propozycje państw NN stano
wią poszukiwanie komprorni® 
między Układem Warszawki01 
a NATO, co znalazło wyraz 
wstępie c przedstawionych po
stulatów.

Nie ulegajmy Jednakże : łudz0' 
niom. Dalsze rundy, ich PgV*°j 
dzenie będą uzależni :ne 0 
odejścia USA i niektóry00 
państw NATO od pôi’tyki zbf°- 
jeń I konfrontacji. W żadn®^ 
mierze nie będzie sprzyjać k00, 
ferencji sztokholmskiej 
cja dozbrojenia Europy 
chodniej w tzw. eurorakieły-

Koncerty, filmy malarstwo

Polskie 
przedwiośnie 
nad Tamizą

MAREK OSTAS 
Korespondencja własna „Trybuny Robotniczej" 

z Londynu

„Nowe ogniwo między Polsixq 
Wielką %'ytaniq wykuł B ro- 

"Isław Ch'omy s"ojq wystawą 
w Polskim Instytucie Kultural
nym w Londynie"' — twie azi* 
na początku marca recenzent 
gazety „The Daily Theiegraph”._ 
Tak się sk*ada, te b-ytyjscy 
dziennika-ze majq w tym mie
siącu nadzwyczaj wiele okazji 
do omawiania twórczości pol
skich a-tystów.

Bronisła™ Cnromy, Jed«m s 
naszych najlepszych rzeźbiarzy 
pokazuje nad Tamizą .ekspozy
cja potrwa do 29 marca) meda
le praż kilka mi-iaturowych 
rzeźb. Pośród tych pierwszvch 
znajdują się prace, k óre oi’ty- 
sta yy eona! ■ 1 nyśl= o lon
dyńskiej wystawie. J nich to 
— . matycznie związanych z 
Wielką B-ytanią — autor 
™nomnlanej ece izjt pisze 
nczaguinie ciepło: „Żade_ z 
artystów nie wie lepiej jak u- 
azynić kawśłek brązu eh kwen- 
tnym. Chodzi mi głównie o 
meńa'. z inskrypcją „Bitwa o 
Anglię”. Jest na nim most To
wer Brlage i zarys Londynu, a 
w góra sj części zatory balor 0- 
we, na która spadają zło- 
a-ies~cze wiązki bomu. Poni

żej ronłurów miasta znajaują 
się działka przeciw" otnicze o- iz 
scłoczona w tunelach metra fi
gur; ludzi. Jest to fi,.-bok o 
wzruszający hołd.

Powiązania między Polską a 
W. Brytanii określa 2 pecyiicz- 
ni e strona n edaiu, na ktć :ej 
widnieje *ześć bojowych samo
lotów. Ujiumiętniaia one poi-’ 
skieb lotników, któi zy ■ valez 
11 w bitwie ł Anglię — pisze 
brytyjski -ecenzent, nazywając 
Bronisława Chromego jednym z 
raj większych ryjących arly- 
s':6w, „którego prace zrajd’ ,ą 
się pośród najbardziej wzrt _ 
szającycr reafirmacji eutopej- 
skiegc ducha, jakie »glądaliśrrr 
w Lordyzle w ostatnich la
tach”.

„Nawet gdy *em=t nie ma 
nic v suólnego z jasno uxaza- 
ną głęiną ludzkich mocji — 
tak iak medai „Puszczanie 
wianköw w dół Wisły” — Chro
my ćotyka serca ’.

i nowej, bardzo el«rt„nck’ej 
sied :ibie Polskiego Instytutu 
Ku'turanego pr-y Portland 
Place, ktjra w trakcie kaden
cji paru dyrektor Ireny Gabor

ylastuje te funkcje od kilku 
’at) stał« się miejs em auten- 
. rcznie tętniącym Polską, wy- 
»wi *tlane są również filmy, w 
maren m. in. „Ziemia obieca
na” Andrzeja Wajdy, „SexmP 
sja" Juliusza M "chulskiego 
brytyjską iremieral), a także 

„ Dpadły liście z drzm 8 Stani
sława Różewicza. Odwiedzający 
’nsiytut przedstawiciele Polon i 
będą też miel' powtórną ,ka- 
zję 'w stycznia zabrakło miejsc) 
do obej-zeaia swych fawo-y- 
tów: „Fans Wołodyjowskiego” i 
ko.ejmgo od .inka telewizyjne
go serialu .Lalka”, emitowanego 
z wineo asety.

W Polish Cultural Irs*ltute 
’ 1 bywają się także konceri i 
festiwale muzyczne W bieżą
cym niesiącu możni było u- 
słyszeć Warszawski Kwartet 
Smyczkowy. Okazją była jej 
powtórną wizyta w Londynie 
(muzycy wystęnoi all 'eszcz- w 
'rzęch inny?*! miastach,.

Lista krajowych orkiestr 1 
muzyków, ćających ko~certy w 
W. Brytanii tylko w biązącyn- 
rr'«^iąeu jest taK długi i rÓś- 
lorodna, że marzec nożna by 

nazwać z powodzeniem „poi 
skim przedwiośniem nad Ta
mizą”. Weżmy na począ ?k re- 
pertuar na'bardiiej prestiżowe^ 
sali koncertowej t ondynu — 
Royal F«!stival Hall.

11 marca- *” ranjadfc Inter- 
aaiioiidl Pianists Séries: Kry- 
jtian Zimąrmai — fortemai. 
■facąk Kasprzyk — uvrygent. 

W pregramîe in. in. II koncert 
fortepianowy F-yderyka Chopi- 
n.> AKoro laniuje Króle vska 
Orkiestra Symfoniczna.

14 m irca Jedyny koncert «f 
Londynie Orkiestr: ■ Filharmonii 
Narodowej j>od batutą Kazi
mierza Kurda (tournee 12 
rniastacb W. Brytanii). W pro
gramie mi id. Koncert skrzyp
cowy Lutosf’wskiego. Solista — 
Roman Jabłoński.

23 marca. Witold Lutosław
ski w BBC Sy-nphony Orche
stra. W koncercie rąrytułow 
nym „Muzyka ośmi 1 dekad” 
m. in. I s zmfodii Szostakowi
czu.

Poza brytyjską stolicą rów
nież ba izo rolsKo; 11 marca 
w walijskim Cardiff Warsz-w- 

>ska Orkiestra Symfoniczna z 
Ka zlmierzem Kordem i Piotrem 
F alecznym... W Bristolu, w 
Bournei“t>uth 1 Southampton — 
nakomity s -rzypek Konstanty 

Kulki ... W Live-poolu Tomasz 
Bugaj dyryguje Royal Liver- 
po ' Philharmonie Orchestra

Marcowy objezd po Zjedno
czonym Ki „les: wie ,est także 
utzi.łem Orkiestry Kameralnei 
Polskiej » Radia i Telewir i z 

,Ooznenis której flècis ka, Jad
wiga Koinowska, zn-jdzie też 
-zas bj 1! wystąpić z rec’ta- 
lem w uniwersyteckiej Musie 
Hall w Cambridge — wraz ze 
znaną oianisfką i pedagogiem 
warszawskiego Konserwato
rium — Barp„rą HdNką. Na 
koncert złożą się m. in. sonata j

e-mol] Bacha 1 Grajite Polo
naise op. 32 Chopine.

Polsjcą obecność w Cambr’dge 
demonstruj ł-óTvnież — od, 25 
lutego do 8 kwietnia — wysta
wa „Konstruktywizm w P>lsce 
1923—1936” której współorgani

zatorem jest łódzkie Muzeum 
Sztuki. Na ten pierwszy w 
wielkim wydaniu pokaz pil
skiej awangardy okresu mię
dzywojennego skłao. i sie oko
ło 10Ü obrazó futomon.aży, 
kc -npozyeji heliograficznvch 
dokumentów naszych na’wybit- 
niejszych twórców form geo- 
metryczno-abstrakcy: nych: Wla
dyslaws Strzemińskiegc Hen- 
-yka Stażewskiego F atarzyny 
Kobr” i in. Na zains .iłowanym 
w jednej z sal monitorze, wy
świetlane są zarazem 2ilm” 
mieszkającego od lat w Lon
dynie — Stefana Themersc-ja.

Starannie przygotowanej wy
stawie akompaniuje seria pre
lekcji oraz boga'o ilustrowany 
katalog. Warto też dodać, że 
odbywa -ię on» w galerii ani 
wersyteckiej Kettle’s Yard, ktć 
rą odwiedzi co roku ponad 20 
tys osób. Ten oryginalnie za
projektowany dom — Muzeum 
SztuKi Współczesnej cieszy się 
reputacją na, ważniejszych ga
lerii londyńskich.

Nawet tak pobieżny przegląd 
polskich wya-rzeń kulturalnvch 
w W. Brytanii nie może pomi
nąć tzw. Memoriał Exhibition,

czyli retrospektywnej w "sts 
iraświęconej malarstwu 
Potwoi owskiego. Od 1 do 
marca wypełnia ona dwie Prt ■ 
kaźne sale Bloomsbur; G **„„ 
ry w Instytucie Edukacji 
niwersytetu londyńskiego.

W obszernej recenzji i 
wystawy, jaka ukazała ^,niej 
dawno na łamach „Timssa’ 1 
autor podkreśla trudności

_________ £üpiw 
W Warszawie 
wyjeżdża w 'pj.

P

autor podkreśla trudności PĘrtj 
pisania Potworowskiego “ 
narodowej szkole lub I 
„1 Irodzony 
1898 roku.
do ’ Paryża, by z grupą . 
skich artystów, nai ycić sie ■ 
impresjonizmem. W zanua11 „30 
grywa Leger a i wraca W, 
roku do folsk’, ciesząc s*e 
niej wspaniała karierą aż 
niemieckiej inwazji, która 50jj, 
wadza go najpierw do 
a potem do Anglii, gdzie Pr ^0 
bywał f)O następny powrót j 
Polski, nowy triumf w ir 
"statnie cztery lata «wojeß0 
cia”. vH0*

Ta skomplikowana I w -Jsi- 
tetyczna egzvstencia (bvlV ?pIti- 
cze krótkie okresy w 
czech), -talii i Hisapanii, "jejt 
zuje, dlaczego łak trudno 
go zaszeregować, lub recreJ „„ 
»zego nikt nie próbował uc 
nić z tego na powużnie * 
statnich pari latach — *. 
jątkiem Pulaków, którzy ” 
nie uznają Potworowskiego 
współczesnego mistrza ",Vgri. 
kluduje brytyjski dziennik®



RADA PRACOWNICZA 
SIEMIANOWICKIEJ FABRYKI ŚRUB I NITÓW 

ogłasza konkurs

na stanowisko dyektora
SIEMIANOWICKIEJ FABRYKI ŚRUB I NITÓW 

W SIEMIANOWICACH SŁ.
Kandydaci przystępujący do konkursu powinni spełniać następujące wa> 
funkl:
• wykształcenie wyższe techniczne, ekonomiczne, administracyjne lub 

prawnicze;
• staż pracy minimum 8 lat, w tym 4 na stanowiskach kierowniczych

Kandydac zobowiązani są przedstawić następujące dokumenty:
— kwestionariusz osobowy
— życiorys
— świadectw« zdrowia
— opoie z dotychczasowych miejsc procy
— 2 fotografie
— odpis dyplomu.

Ofert > wraz z dokumer tam) należy składać w Sekcji Kadr I Szkoleni: 
Siemianowickiej Fabryki Srub i Nitów w Siemianowicach Sl.r ul. Fabrycz
na 14, w termnie 14 dni od daty ukazania się ogłoszę. >ia w prosie.
Oferty rozpatrzone zostaną w terminie do 15 maja 1984 r. przez Komisję 
Konkursową w składzie:

— przedstawiciel Ministerstwa Hutnictwa I Przemysłu Maszynowego
~~ przedstawiciel NBP O/Siemianowice Sl.

3 przedstawicieli Rody Pracowniczej
— przedstawiciel POP

przedstawiciel NSZ7 Pracowników SFSiN 
przedstawiciel NOT.

1889hr

RADA PRACOWNICZA 
ZAKŁADÓW PRZEMYSŁU WEŁNIANEGO „WARTEX" 

W MYSZKOWIE
ogłasza konkurs na stanowisko 

dyrektora Zakładów Przemysłu Wełnianego „Wartex" 
w Myszkowie

Od kandydatów przystępujących do kor. kursu wymacane jest:
*“ wykształcenie wyższe — techniczne, ekonomiczne

staż pracy 10 lat, w tym co najmn.ej 5 lat na stanowiskach kierowni
czych

Kandydaci przystępujący do konkursu zobowiązani są do przedstawienia 
następujących dpkumentów:

zgłoszenie do konkursu
~~ kwestionariusz osobowy
H życiorys
*" odpis dokumentów stwierdzających posiadane wykształcenie

*■” opinie z dotychczasowych miejsc pracy (z ostatnich 5 lat pracy) 
świadectwo zdrowia

S ~~ 2 fotografie
J ~~ oświadczenie, że po wygraniu konkursu kandyda* może objąć stanowi

sko dyrektora w terminie miesiąca od daty zakończenia postępowania 
| konkursowego.

Oferty wraz z dokumentami należy adresować:

Dział Osobowy I Szkolenia Zawodowego ZPW „Wartex"
ul. Kościuszki 8
42-300 Myszków

\ dopiskiem na kopercie „Konkurs" w terminie 14 dni od daty ukazania 
*'e ogłoszenia w prasie, 
^formacje o przedsiębiorstwie możi a uzyskać u p.o. Jyrektora.

Skład komisji konkursowej:

POP PZPR
NSZZ pracowników ZPW — W«rtex
Zakładowego Koła SWP
Zakładowego Koła ZSMP

przedstawiciel ministra przemysłu chemicznego ' lekkiego 
I*" przedstawiciel NBP O/Myszków

3 przedstawicieli Radv Pracowniczej
przedstawiciel
przedstawiciel

" przedstawiciel

"" Przedstawiciel _________ _______  ____

T®rmin zakończenia postępowania konkursowego 20 I ft .itnia 1984 roku.2105kr

KRAJOWA PAŃSTWOWA 
KOMUNIKACJA SAMOCHODOWA 

ODDZIAŁ W TYCHACH 
UL. FABRYCZNA 2

p r z y j m i e

,C" prawa

lai

podpisanie zobo II 
wiązanie do prze .

na sta- 
kierowcy 
ciężar o-

j Unki procy I płacy do uzgodnienia.
*eQółowych informacji udziela Dział Spraw Osobowych I Szkolenia 
Udowego, pokój nr 423. 3 p.. tel 27-70-81 do 9, wewn. 220 lub 223 

*ke i zastrzega sobie prawo wyboru kandydatów.

pracowania min' 
mum trzech lat 
prace w tutejszym 
Oddziale no sta
nowisku kierowcy 
autobusowego.

Bezpłatny, dokształcający kurs kierowców na kat. „D” pra- 
wo tazdy
Warunki przyjęcia:
**• ukończona szkoła podstawowa, 

niekaralność sądowa 
uregulowany stosunek do służby wojskowej,

"i dobre opinie z ostatnich 3 lat praąy,
"• pos odanic prawo jazdy kat „C", co najmn ej 3-letnieJ praktyk, 

niezawodowej albo rocznej praktyki zawodowej w kierowaniu po
jazdami samochodowymi o dopuszczalnej masie całkowitej powy
żej 3,5 tony lub

—■ posiadanie prawo jazdy kat. „B", co najmniej 5-letninl praktyki 
w kierowaniu pojazdami samochodowymi, 
podpisanie zobowiązania do przepracowania minimum 1 roku w 
tut. Oddziale na stanowisku kierowcy autobusowego.

i,
■t; r c cglosień içdaKcja ..Trybuny Robotniczej” me odpowiada. Informacje de:j 

Sj^S-lmowama ogłoszeń tel centrali 537-241, wewn 198 lub bezpośredni 538-663
s^/ńenc-f u. -prawie ogłoszeń adresować; Biuro Ogłoszeń. Fl-41 Katow.ce, ul

natychmiast kandydatów na:
‘J Bezpłatny podstawowy kurs kierowców na kat.

jazdy
Warunki przyfęcla:

— ukończona szkoła 
podstawowa

— niekaralność sądo
wa,

— uregulowany sto
sunek do służby 
wojskowej,

— dobre opinie 
z ostatnich trzech 
lat pracy,

— podpisanie 
wiązania do 
pracowania
mum 3 lał w tut. 
Oddziale 
nowisku 
pojazdu 
wegc

’ Bezpłatny, podstawowy kurs kierowców na kat. „D" prawa 
jazdy
Warunki przyjęcia:
— ukończono szkoła 

podstawowa,
“*■ n.ekaralność sądo

wa, 
uregulowany sto
sunek do służby 
wojskowei, 
ukończony 22 
i me przekroczony 
35 rok życia, 
dobre opinie z 
stotnich trzech 
procy

zobo 
prze 
mini-

Pracownicy poszukiwani
PRASOWE ZAKŁADY GRAFICZNE RSW „P-K-R" 

W KATOWICACH, UL. SOBIESKIEGO 11 
zatrudnią natychmiast:

SPECJALISTĘ d/s wentylacji
O KSIĘGOWE
0 SKŁADACZY JNOTYPOWYCH
Ô MASZYNISTÓW MASZYN OFFSETOWYCH
O SPAWACZA
O Ślusarzy
0 MECHANIKÓW1
0 WARTOWNIKÓW straży przemysłowej
0 KONSERW'ATORA centrali telefonicznej
S KONSERWATORA sprzętu p/poż.
O POMOCE INTROLIGATORSKIE
0 MASLtN’S kę
o SPRZĄTACZKI
Na stanowisko maszynisty offsetowego jest możli
wość zatrudnienia emerytów.
Osobiste zgłoszenia przyjmuje Dział Kadr PZG w 
Katowicach, ul. Sobieskiego 11, p. 205.

1952kr

ŚLĄSKIE WYDAWNICTWO PRASOWE 
RSW „PRASA KSIĄŻKA-RUCH" W KATOWICACH, 

UL. MŁYŃSKA 1 
zatrudni:

• KIEROWNIKA DZIAŁU KSIĘGOWOŚCI, 
MECHANIKÓW SAMOCHODOWYCH z praktyką 
w zakresie obsługi dźwigów,

• OPERATORÓW wózków podnośnikowych,
• REFERENTKĘ lub praktykantkę ze średnim wy

kształceniem, do pracy w Biurze Ogłoszeń,
• GOŃCOW — dziewczęta w wieku 1ń—18 lat.
Zgłoszenia przyjmuje Sekcja Sp.raw Osobowych, 
II piętro, pok. 209.

21P9kr

WOJEWÓDZKIE PRZEDSIĘBIORSTWO 
WODOCIĄGÓW I KANALIZACJI 

KATOWICE 
ZAKŁAD NR 1 W KATOWICACH, 

UL. OBROŇCOW WESTERPLATTE ’30 
prowadzący działalność w miastach Katowice, My
słowice i Siemianowice przyjmie następujących pra
co laków: ■ 
<> KIEROWNIKA OCZYSZCZALNI ŚCIEKÓW SIE

MIANOWICE 
MISTRZÓW oczyszczalni ścieków 

0 DYSPOZYTORÓW 
O INSPEKTORÓW d/s technicznych, zaopatrzenia 
O EKONOMISTÓW 
Ô KSIĘGOWE 
<> REFERENTÓW 
0 LABORANTKĘ 
& MONTERÓW Zewn Sieci Wodociągowej 
0 MONTERÓW Zewn. Sieci Kanalizacyjnej 
<> SPAWACZY 
ó KOPACZY 
<► MURARZY, DEKARZY, STOLARZA 

MECHANIKOW wodomierzowych
O ELEKTRVKOW, AUTOMATYKÓW, MECHANIKOW 

NAW1JACZA uzwojeń 
MAGAZVNIERA 
MASZYNISTÓW oczyszczalni ścieków

<> PORTIERÓW
Ô KIEROWCÓW z kot prawa jazdy II I III
<J PALACZY c.o.

ODCZYTYWACZY wodomierzy
O MECHANIKÓW, ELEKTRYKÓW SAMOCHODO

WYCH.
Wynagrodzenie wg obowiązującego taryfikator« 
kwalifikacyjnego oraz
— prem-n miesięczna, kwartalna nagroda z fund” 

szu motywacyjnego, roczna nagród11 z zysku.
— ekwiwalent za węgiel,
— bezpłatne posiłki regeneracyjne.
— odzież robocza i ochronna,
— możliwość korzystania z wszelkich form wypo 

czynku i świadczeń socjalnych.
Szczegółowych informacji dotyczących za*rudnier..c 
i płac udziela dział kadr WPWiK — Zakład Nr 1 
w Katowicach, ul. Obrońców Westerplatte nr 130 
telefon 586-779.

601 kr

KATOWICKIE PRZEDSIĘBICfrSTWi ) 
GOSPODARKI MASZYNAMI „ENERGOPOL" 

Z SIEDZIBĄ W CZELADZI 41-250 CZELADŽ, 
ył Przemysłowa 14 

zatrudni
natychmiast pracowników w zawodach:

• TOKARZ
• FREZER
• ŚLUSARZ
• SPAWACZ
• STRUGACZ
• ELEKTRYK
• ELEKTRYK SAMOCHODOWY (z uprawn e"iumi 

UDT)
• ELEKTROMECHANIK
• MECHANIK SAMOCHODOWY
• MECHANIK MASZYN BUDOWLANYCH
• OPERATOR ŻURAWIA WIEŻOWEGO
• OPERATOR KOPARKI
• OPERATOR SPYCHAŘKI
• OFCRATOR DŹWIGU SAMOCHODOWEGO I 

SAMOJEZDNEGO
• KIEROWCA
• PALACZ KOTŁ0W C.O.

V\ jednostkacn produkcyjnych I usługowych z 
siedzibą w Czeladzi, Bytomiu, Chorzowie, Gliwi
cach, Jastrzębiu- Ponewnikach, Sosnowcu i Tychach 
oroi w zawodach:
• FORMIERZ
• WYBIJACZ FORM
• RDZENIARZ
• ZLEWAC7 METALI
• OCZYSZCZACZ ODLEWÓW
• LAKIERNIK
jak również • PRACOWNIKÓW NIEWYKWALIFI
KOWANYCH do pracy w nowoczesnej odlewni w 
Wydziale Produkcji Przemysłowej w Czeladzi.

Przedsiębiorstwo wykonuje specjalistyczne roboty 
sprzętowe na terenie kraju oraz za granicą.

Pizedsiębic stwo nasze zapewnia:
— świadczenia z tytułu „K \RTY BUDOWLANYCH",
— wczasy, kolonie,
— inne świadczenia w ramach funduszów socjal

nych.
Ponadto oferujemy zatrudnienie w w/wym. z .wo

dach i jednostkach produkcyjnych w niepełnym 
wymiarze czasu (dla emerytów, rencistów lub w ra
mach ll-giego miejsca pracy).

Szczegółowych iłormacji udziel DZIAŁ ZA- 
TRL DNIENIA, PŁAC I SZKOLENIA w Czeladzi, ul. 
Przemysłową 14, tel. 65-31-04 wew. 274 jb 271.

1586icr

ZAKŁAD ELEKTROTECHNIKI GÓRNICZ J 
W CZELADZI, UL. NOWOPOGOŃSKA 227,

zatrudni natychmiast 
pracowników w następujących zawndoch;

■ TOKARŻ
■ Ślusarz
B STOLARZ 
a FREZER
■ SPAWACZ 
a SZLIFIERZ 
a STRUGACZ
a ROBOTNIK MAGAZYNOWY 
a DcKARZ 
a MURARZ 
a KONSERWATOR

INSTALACJI SANITARNEJ I C.O.
Wynagrodzenie zgodnie z Uchwołą Nr 135 Rady 
Ministrów oraz przysługujące ujxawnienia z tytułu 
Karty Górnika.
Bliższych informacji udziela Dział Kadr I Szkolenia 
Czelaaż-Piaski, ul. Nowopogońska 227,- telefon nr 
66-20-86, w wn. 230.

1624kr

SPROSTOWANIE
W ogłoszeniu Ministra Budownictwa ,ł Przemy
słu Materiałów Budowlanych, które ukazało się 
w „Trybunie Robotniczej" 13 III br. o konkursie na 
stanowisko dyrektora Gliwickiego Kombinatu In
żynierii! MiejsŘiej w Gliwicach (44-101), ul. Ko
zielska 18, wydrukowano mylnie jeden z wa
runków, a mianowicie: „wymagany wiek 35—45 
lat” zamiast „PREFEROWANY WIEK 35—45 LAT".

BIURO OGŁOSZEŃ 
1928kr

Przetargi
KOMBINAT BUDOWNICTWA OGÓLNEGO 

„ZAGŁĘBIE"
W SOSNOWCU P..ZV ULICY PARTYZANTÓW 11

ogłasza przetarg nieograniczony na odprzedaż do
tychczas wykonanych obiektów całkowicie zanie
chanej inwestycji p 1 nazwą: Zespół Szkół Zawo
dowych w Dąbrowie Górniczej-Ząbkowlce przy uli- 
cy Ząbkowickiej dawna Waryńskiego.
W zakres odprzedaży wchodzą następujące obiekty 
i budowle:

1. wywłaszczony teren budowy o pow. ’P36 ho
2. magazyn inwestorski wraz z pomieszczeniami 

hiurowo-socjolnymi o pow. 1000 m*
3. budynek magazynowy o pow. 1500 mł
4. budynek mieszkalny „Dom Nauczyciela" w stc 

nie surowym dla 12 rodzin
5. wykonany budynek stacji trato wraz z wypo

sażeniem
6. linia kablowa W/N 20 kV — zasilająca stację 

trato
7. ogrodzenie stali terenu budowy
8 stan „0" bud. internatu nr 3
9. drogi prowizoryczne wew. —« wykonane z płyt 

drogowych
10. wykonane wykopy pod n.erozpoczęte obiekty 

dydaktyczne i sportowe;
Ogólny koszt odprzedaży 30.286 tys. zł w cenach 
1978 roku.
Oferty należy składać pisemnie do dna 31.3.84 r 
w Dyrekcji Kombinatu Bud. Ogólnego „Zagłębie" w 
Sosnowcu, ul. Partyzantów 11, telefon 66-20-51 
do 5
Dokumentacja fech. przedm. inwestycji do wglądu 
w Dziaie Inwestycji tut Kombnatu, pokój 115 
Przetarg nieograniczony odbędzie się w dniu 12.4 
1984 r. w sali 101 tut. Kombinatu.

1921kr

BIURO PROJEKTÓW 
BUDOWNICTWA PRZEMYSŁOWEGO 

I KOPALNICTWA RUD 
„BIPRORUD"

W CZĘSTOCHOWIE, UL DEKABRYSTÓW 41 

ogłasza przetarg na sprzedaż ośrodka wczasowego 
w Drobnicach, gmina Osjaków, woi. sieradzkie 

Ośrodek jednorazowo może pomieścić 115 osób w 
pokojach budynku gospodarczego, domkách wolno
stojących i przyczepach.
Posiadł pełne zaplecze w obiektach stałych, a te 
ren jest wydzielony i w pełni zagospodarowany. 
Przetarg odbędzie się na terenie ośrodka w dniu 
4 IV 84 r. o god» 10.
ZoUrzego się możliwość rezygnacji z przetargu bez 
podania powodów.
Zainteresowanych prosimy o pisemne zgłoszenie 
udziału w przetargu do dnia 3 IV br.
Wszelkich informacji udziela Dzrał Adm.-Techri. 
„Biprorudu” Częstochowa, ul. Dekabrystów 41, lub 
telefonicznie nr 518-54, wewn. 350, w każdy po
niedziałek w godz od 7 do 12.

19/3kr

GOSPODARSTWO RYBACKIE 
ŻORY

UL. LEŚNA 58, 44-240 ŻORY 
tel. 42-824

sprzeda
żywe karpie konsumpcyjne 

w cenie 240 zł za kg
Zamówienia od zakładów pracy i jednostek han
dlowych przyjmujemy do dnia 10 IV br. Odbiór 
karpia do dnia 18IVbr. 2124kr
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ZAKŁADY CHEMICZNE 
„BLACHOWNIA" 

47-225 KĘDZIERZYN-KOŹL E 
sprzedadzą odwrotnie 

Jednostkom gospodarki uspołecznione) 
lub zrzeszonym rzemieślnikom:

À rury stalowe 0 377 X 9 gat. K-18
Á rury stalowe 0 356 X 7 izolowane ze

wnętrznie
Á kolana stalowe krótko gięte 0 273— 

426 mm
À odkuwki i dennice
Á pompy typu Sigma i inne
À suwnice różne >
À zbiorniki stalowe różnych pojemności 

— scalone i w elementach
À wymienniki ciepła i chłodnice
▲ armaturę przemysłową staliwną jak 

zawory, zasuwy
A transformatory 250, 400, 630 KVA 

i inne
A silniki elektryczne
A inne drobne urządzenia i materiały
Zamówienia realizowane będą w kolejności 
wpływu do naszych zakładów. Bliższych Infor
macji udziela Dział Zaopatrzenia Inwestycji, te
lefon 362-06 lub 367-68, telex nr 039463.

1000kr
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STOCZNIA GDAŃSKA Im. LENINA 
GDAŃSK. UL. DOKI 1 

sprzeda
I. Kocioł pionowy wodnorurkowy typ Vx725A-17

1. wyda ".ość — 2500 kg pary/god;
2. ciśnienie robocze — 0,5 MPa
S. paliwo — pl nne ele»kie
4. gabaryty — 2100X4500 lam
5. maca — ~8 t

II. Kocioł pionowy wodnorurkowy typ Vx750A-16
1. wydajność — 5000 kg par; goc
2. ciśnienie robocze — 0,7 MPa
3. paliwo — płynne ciężkie
4. gabaryty — ß 2600X5200 mm
6. masa — —13 t

Szczegółowych Informacji udzieli Wert ział Kotlar- 
łko-Spawalniczy (S3) Stoczni, tel. 37 Zl-73.

16801-r

FRZEDSIĘB ÓRSTWO 
TRANSPORTOWO-SPRZĘTOWE 

BUDOWNłCTWA „TRANSŁUD-SOSNOWIEC" 
ODDZIAŁ NR 3 W SOSNOWCU, 

UL NAWROCKIEGO 86
ORAZ ODDZIAŁ NR 2 W SOSNOWCU, 

UŁ. RADOCHA 4,
zotn. ml natychmiast na korzystnych war’ inkach 

następujących pracowników:
— MECHANIKOW SAMOCHODOWYCH
— MECHANIKÓW do prac w zespołownioch
— ELEKTRYKÓW SAMOCHODOWYCH
— SPAWACZY
— BLACHARZY
— TOKARZY
— LAKIERNIKÓW SAMOCHODOWYCH
— KIEROWCÓW co najmniej z kategoria B liC 

oraz PRACOWNIKÓW DO PRACY W PIO
NACH TECHNICZNYCH z wyższym lub śred
nim wykształceniem.

W wymienionych powyżej zawodach przedsiębior
stwo zatrudni również absolwentów techn.ków 
i ZSZ. Płace uzależnione od kwalifikacji i ilości wy
konywanej pracy. Pracownikom przysługują świad
czenia socjalne między innymi w postaci:
— wczasów i kolonii (letnich i zimowych) w atrak

cyjnych miejscowość ach turystycznych
— możliwości zakupienia atrakcyjnych towarów 

rynkowych z tytułu pracy w wolne soboty • 
i święta

— I. vater prywatnych I miejsc w hotelach pracow
niczych dl pracowników zamiejscowych

— przywilejów wvnikajqcych z Karty Budowlanych 
Waiunki pracy i płacy do uzgodnienia na m,ejscu 
w Dziale Pracowniczym Oddziału w godz. od 7 do 
15.

1632kr

PRZEDSIĘBIORSTWO PRODUKCJI I MONiAŻl 
URZĄDZEŃ ELEKTRYCZNYCH BUDOWNICTWA 

jELEKTROMONTAŻ" NR 1 
W KATOWICACH, UL BARBARY 21 

zatrudni natychmiast pracowników na stanowiskach:
ELEKTROMONTERÓW

0 Ślusarzy
0 SPAWACZY, TOKARZY, SZLIFIERZY, FREZERÓW
0 MALARZY KONSTRUKCJI STALOWYCH
0 MASZYNISTÓW KOPAREK JEDNONACZYNIOWYCH
0 PRACOWNIKÓW NIEWYKWALIFIKOWANYCH z możliwo

ścią przyuczenia do zawodu elektromontera lub ślusarza
W wymienionych wyżej zawodach zatrudnimy również EMERYTÓW I REN ■ 
CISTÓW.
Wynagrodzenie wg zasad obowiązujących w budownictwie.
Specjalne świadczenia wynikające z „Karty Budowimych" ■— nagrody Ju
bileuszowe, dodatki stażowe, wynagrodzenie dodatkowe ze nieprzerwaną 
pracę w produkcji.
Pracownikom zamiejscowym zapewni« się kwatery prywatne.
Zgłoszenia osobiste lub pisemne przyjmuje Dział Zatrudnienia i Płac, 
PPiMUEB „Elektromontaż" Nr 1 Katowice, ul. Barbary 21, tei 512-231.

1674kr

ODDZIAŁ PTTK W BRODNICY 

sprzeda
autokar turystyczny marki Berlieł Cru* tar 3, 

rok prod. 1973, w dobrym stanie technicznym
Bliższych informacji udziela biuro Zarządu Oddziału w Brodnicy ul. Ko
ściuszki 12, tel. 2828, tlx 055404.

2136KT

M ■■■ ■■■ ■ ■ ■■■ ■■■ ■■■ ’ HM ■■

KWK „HALEMBA" 

wydzierżawi 

obiekt kolonijny od 100—200 miejsc 
w rejonach górskich lub nad morzem

Oferty należy kierować pod adresem KWK „Halemba", ul. Kłoanic- 
ka 54, Ruda ŠI. 6, tel. 425697.

168Ucr

ZESPÓŁ SZKÓŁ ZAWODOWYCH 
FABRYKI SAMOCHODÓW MAŁOLITRAŻOWYCH 

W BIELSKU-BIAŁEJ — ZAKŁAD NR 1 
UL. FILAROWA 52 

ogłasza zapi s.y 
do klas I następujących szkół:

B ZASADNICZA SZKOŁA ZAWODOWA
* do zawodów:

A ELEKTROMECHANIK
▲ MECHANIK KIEROWCA POJAZDÓW SAMOCHODOWYCH
▲ MECHANIK MASZYN I URZĄDZEŃ PRZEMYSŁOWYCH
A Ślusarz narzędziowy
▲ OPERATOR OBRABIAREK SKRAWAJĄCYCH
▲ TOKARZ
A FREZER
A MODELARZ ODLEWNICZY

fl LICEUM ZAWODOWE
d ■ ^zawodów:

▲ OBRÓBKA SKRAWANIEM
A MECHANIK NAPRAWY MASZYN I URZĄDZEŃ
A MECHANIK AUTOMATYKI PRZEMYSŁOWEJ I URZĄDZEŃ 

PRECYZYJNYCH
B TECHNIKUM SAMOCHODOWE

w specjalności:
A NAPRAWA I EKSPLOATACJA POJAZDÓW SAMOCHODO

WYCH.
Warunki przyjęcia do ZSZ, Liceum Zawodowego, Technikum Samochodo
wego:
— ukończenie VIII kl. szkoły podstawowej
— dobry stan zdrowia
— wiek 15—17 lot
— zdanie egzaminu wstępnego (dotyczy Liceum Zaw. i Techn. Samoch.). 
Wymagane dokumenty:
— podanie z określeniem wybranego zawodu, życiorys
— 4 zdjęcia legitymacyjne
— świadectwo ukończenia VIII kl. szkoły podstawowej
— świadectwo ukończenia VII kl. szkoły podst. I wyciąg ocen za I pół

rocze
— karta zdrowi
Uczniom zumieiscowym szkoła zapewnia internat!
Dodatkowych informacji udziela Sekretariat Szkoły, tel. 224-10 lub 32o-54 

Wpisy są Już rozpoczęte I
Życzymy pomyślnych wynikOw w nauce

DYREKCJA
FABRYKI SAMOCHODÓW MAŁOLITRAŻOWYCH 

ZAKŁAD NR 1
. 571kr

DYREKCJA 
REJONOWEGO PRZEDSIĘBIORSTWA 

REMONTOWO-BUDOWLANEGO 
W SOSNOWCU

ogłasza wpisy do klas I

PRZYZAKŁADOWEJ 
ZASADNICZEJ SZKOŁY BUDOWLANEJ

na rok szkolny 1984/1985 
w zawodach:

V murarz — tynkarz — posadzkarz 
dekarz — blacharz

♦ stolarz — cieśla
monter instalacji wod.-kan.
malarz

Przyjęcia odbywają się bez egzaminu wstępnego Okres nauki za
licza się do ciągłości pracy w przeds ębiorstwie. W okresie nauki 
młodociany otrzymuje wynagrodzenie w kwocie:

— I rok nauki — 1 700 zł
— II rok nouki — 2.700 zł
— III rok nauki — 3.200 zł

Oprócz w/w w; nagrodzenia i przysługujących, świadczeń socjal
nych zakład wypłaca prnmi w wysokości 25% miesięcznie za osią
ganie bardzo dobrych wyników na zajęciach praktycznych i lekcyj
nych oraz dodatki preferencyjne w zawodach deficytowych, |ak 
również nagrody z funduszu zakładowego.
Zamiejscowym uczniom zakład zapewnia zakwaterowanie w inter
nacie i całodzienne wyżywienie z ulgową odpłatnością.
Absolwentem szkoły gwarantuje się procę w przedsiębiorstwie — 
no budowach na terenie miasta Sojnowca, zamiejscowym aorw- 
ni się zakwaterowanie w hotelu robotniczym kat II I całodzienne 
wyżywienie z ulgową odpłatnością.

Po ukończeniu Szkoły Zasadniczej uczniowie mogą podjąć noukę 
w Technikum Budowlanym dla Pracującvch.
Wymagane dokumenty:

— jaodanie o przyjęcie do ZSB (2 egz.)
— wyciąg ocen za • półrocze kl VIU
— świadectwo ukończenia ki /III
— świadectwo zdrowia
— 2 zdjęcia
— wyciąg z dowodu osobistego rodziców lub akt urodztr o

Zgłoszenia przyjmuje I udz elo Ihformocj’ dział d/s orukłycznci 
nauki zowodu, pokój nr 60. RPRB, Sosnowiec, ul. Dziewiczr 3? tel 
66-48-2r •

1091W
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TELEWIZJA

PROGRAM I
•ZIŁY «UL' 16.30 19.30 22.0-

tMiJ Uprawa roślin,
•am U — Nawozy azotowe i 
koa ’or«*.

SÓW TIA. Historia, sem II —
■ *uki . s--., le xvnku

Ł10 Historia, ki. VIII — No- 
w Polaka w programie iewi- 
«J

9.00 Jeżyk polski, kl. VIII —
•po kania — Film i literatura

9.J0 f ilm dla II zmiany: 
-Dziękuję pańat vu” — radź 'Ora 
Xarularnj

1L.J0 Plastyka, kl. n — Jak 
że ’.1 ll-scic?

12.00 Domowe przedszkole
1Ł50 Histons, kl. III i rv

Mr Zamach majowy
13.30 ITR. Hodowla zwie

rząt. sem. IV Mutacje i ich 
w - tenie dla ~ .metwa

14.M TTR Mechanizacja rol- 
Uictwa, sem. IV Mechanizacja 
zbiór b iraków (1)

xS.^5 Program dnia
16.00 U nrzyjaciół”
16.40 Dla młodych widzów — 

Akademia muzyczni
17.05 Dia dmeci — „Michał

ki”
11. ii Pod łednym dachem (11)

— „Ślub” — serial prod. CSRS
18.20 O ływ eniu
18.30 „Kram”' — magazyn 

konsumenta
19.00 Dcbranoc -» „Ślimak 

Mar uś” «•
ly-10 Teatr nasz własny — re

portaż
20.00 Publicystyka
20.15 „Dziękuję państwu” — 

radź, film fabularny
21.45 „Program r.a dziś i na ju

tro” — przed IX Kongresem ZSL
22-30 Sąd nad rzeczyw-stośc.ą

PROGU !\M II
16.55 Program dnia
■1.00 DT - Wiadomości Tele

fot Dv.ojki”
17.10 Poza zuemią — Kiub 

fa-'tai tyki (z Ka owić)
17.30 Lekcji Młodzież’84 — 

„Moje radości, niepokoje.' ■ pa 
dziîie”

18.30 „Galerie świata” —Mu
zea Czechosłowacji — Galeria 
Mo ewska

18.30 Aktualności (z Katowic)
1: 00 Przeboje „Dwójki”
19.10 „Skojarzenia” — tele- 

turr sj
•9.30 Dzienni? Telewizt jny
20.00 Gor jca linia — Express

ąe porterów
20.15 Saion muzyczny (Wro- 

tław)
21.15 DI — Wydarzenia Te

lefon .,D*jvójkf”
21.30 Karol Szymanowski — 

„Maski” — nrograrn muz.
21.50 Literatura i ekran- Wy- 

ehowanie pad Verdun” (2) —
fil_n prod. NRD j

OSTRAWA 
progui 

WlADuMOSCl; 1Ł15, 15.55. IS.30. 
«4.04.

• U M goddny w swie*. e. 9 u 
Nausa o k aju „tezvst <m, 111
»20 Autc-moto-re mł. 8.30 Lekarz 
umierają Leg} czasu — -.»ria rv 
CS — (a) 11.J0 Into-.na-Je 1<BP. 
11.05 Magazyn ob. >nny 11.45 Ję
zyk »UKicis'-.l — (27). 16.00 Jęzjk 
czerurl, kl. VII. 16.30 Świat nauki 
t leennaal. lî.la E .orra nauk; i 
tecnnlkl — (7) 17.55 Ok ęgo vy
magazyn jprui *ozdawczj - 18.30
wieczór -nka: Dzw Miki 19..0 Ro.- 
mczy r- :. «0.40 M la ruinie z Ja
kubem. film czeski. 21.00 Di usie 
ib.icze nauk: — (3). 22."0 24 ąo- 

dztny .w iwlecle. 22.15 Muzyk« z 
rerpirium

PROG1AM H
lull' Wiaz-umcsc 1615 Język 

ang eislrt — (2,). 1.45 Pachnąca
*pieka — (2). 1' 10 Stud1 o przyja
ciel Bajki. i».10 Ourona cyjvd 
na ciforinu,.1. 18.J5 Proą.am dla 
uczniów: Moja organizacja — >:)' 
18. .5 v«artret. 19.20 WieczorynKs: 
Dzwonki. 19.30 W.ad, mości. 20.00 
Te.ewizwjny klub młodych. 21.30 
kktualnoic 22.00 Tere.a Raquin 
— »eatr ang. — (3).

RADIO

PROGRAM I
DZIENNIKI: 5.00 8.00 11.00 14-00 

14.00 18.00 19.U0 20.00 23.00
4.00 Poranne Sygnały — dia pier

wszej zmiany. a.ùâ Poranne Roz- 
maitoAcd Rolnicze. 5.25 Więcej, le
piej, nowocześniej« 5 ja Poranne 
Sygnały- 5 59 Komunikat dla gór
nictwa. 1JM) Komunikaty: energe
tyczny 1 gazownictwa. 8.35 .Ob
serwacje”. 8 20 Melodie na dzień 
dobry. 8JQ Pizegląd prasy. 8.35 
Melodie na dzień dobry. 8.45 Zoł- 
niarsJtl zwiad. 9.00—11 JM Cztery 
Pory Roku. Ł1-03 Koncert pr^ed 
hejnałem (cz. I) — muzyka roz
rywkowa 11.30 Koncert p. zed liej- 
rvalem (cz. II) — muzyka popular-- 
na. 11.55 Komunikat Instytutu 
Łączności o krajowej częstotliwc
iel wzorcowej uraz komunikat o 
»tanie wód- 11.57 Sygnał czasu i 
hejnał z wieży Mai lackiej. L2JJ*i Z 
kraju i ze świata — mag. inf. 
U^0 Muzyka folklorem malowana 
12.45 Rolniczy kwadrans. 13.00 Ko
munikaty: energetyczny 1 gazow
nictwa. komunikat dla górnictwa, 
rybacka prognoza pogody. 13.10 
Radio Kierowców. 13-2Û Radio Pr a 
ga przedstawia. 13.30 Miniatury 
muzyczne. 14-05 Magazyn muzycz
ny .JRytm”. 15.55 Radio Kierow
ców« 16.05 Problem dnia. 16 J6 
Bank przebojów. 17.00 Muzyka i 
Aktualności — mag. publ. 17.25 
Ten »tary dobry Jazz. 16.05 Gorą
cy temat. 13.15 Scena 1 film — 
koncert dnia, 19.30 Mmi-recital - 
gra zespół Kris Chorych. 19.30 Ra 
dio dzieciom: „Która \najładn,ej- 
■?a” — „O sułtanie Da rai 1 wier
nej gazek” cz. 1 słuch. 20.05 W 
kilKu taktach, w kJku słowach. 
»5-10 Koncert życzeń- 20.38 Kcmu- 
n ikaty Total Iza tor a Sp >r towego. 
»0.40 Opowiadan.a Iwana Bunina 
— „Rus.a” — fragment. 20.50 Jazz 
w pigułce. 21j00 Komunikaty: e 
nergetjczny 1 gazownictwa, komu 
nûcat dla górnictwa ocaz rybacka 
piogno-ca pogody. 213)5 Kronika 
aportowa. »1 15 Kariery laureatów 
konkursów chopinowskich: Grigo
rij Ginzburg — faworyt Warsza
wy w 1927 r. 22.00 Z kraju 1 ze 
świata oraz Informacje dla kie
rowców. 22.25 Muzyczne porówna
nia — Adriano Celentano — wczo
raj 1 dziś. 22.37 Komunikaty — 
wezwania w p:Lnych sprawach ro
dzinnych. ' 23.2Í Senne nastroje. 
»3-59 Koniec programu i hymn.

PROGRAM II
DZIENNIKI: 6.00 8.00 17.00 18.00 

*0.50
5.57 Początek programu. 6.05—8.00 

PROGRAM ROZGŁOŚNI PR KA-

Requiem

ją handel Kłopot tylko z rynkami. Podczas wojny 
Wietnamie to szło. Amerykańskie oddziały nielicho 
żywały. Ale wojna w Wietnamie się skończyła Tr: 

—w. <-.1 «-.ń A «.Mm#* va Lr**«-! io Vf* V í D1

— Owszem, kilka... arai’-
— Sam widzisz? Jeszcze Jedna jego sztuczka p<,„„aę.

Francji?
Francji 1 w okolicach, 
na Fycylii?
nie. Za łatwe do wytropienia.

zakątek... I chłopi w tyin 
zbieraj» :oś okcno 700 ton v

*— Jesteś pewien'
— Tak, Jak dę Widzę tuitaj. Chcesz to ci powiem. J®*® 

taktyka polega na tym, żeby przeciągnąć na swoją stre* 
nę *ych pomniejszych, bez funkcji albo ich lucwidowaft 
jeśli na to nie pójdą. W ten sposób szefów się Izoluje • 
następnie usuwa. Możesz być pewien, że jak Barto k»** 
sprzątnąć jakiegoś szefa to znaczy, że jego ludzie albo ze* 
stali jnlż wykończeni albo p.~7esizli na stronę Sjxyl’jczy^®"

Franco s Lyończyk poczilł pieprzyjemny dr“szcz w Pie* 
each.

— A... ty., nie masz już przy sobie nikogo?
Nick de Luca miał znudzoną minę.
— Mam oczywiście... Ale na jak długo?

Francois Lyończ”k wściekł się: .
— Nie rozumiem tego! Wszysc» u«łępują f poć porząo

Kcwjją się temu bandziorowi! Coś r s pewno można 
bić! łf

Nick de Luca przyglądał mu się uważnie. Lubił 
wyraz w oczach Francuza. ïrzj najmniej ten nie h118* 
"Chuty ulegać. Tak, j»k on sam.

— Ufam tylko ,’oema Casa naKr’w”ie“
szem’i zastępcy. Resata... Nie wszystko ci powiedziałen»-1 
Są eszcze Chińczycy.

— Phińczj cv?
Przypomniał sobie na^le, że dwa4 Holendrzy 1 P®* 

. spominali o Chińczykach podczi i zebrania w s-.moloc 
Curt» FaLcenburga.

— Chińczycy... — powtórz d
— TaK, Chińczycy — huknął Nick de Luka — ten b»* 

dzior Barto Scalesio sp.-zymierzyi się z Chi^nzykanu-. 
tak się chełpił, że chce chronić czystości sycylijskiej, 0“ 
mawiając czarnym, Kubańczykonr, I- srtrtykań-zy^0^ 
ważniejszych funkcji w Organizacji. Sprzymier-ył 'e 
Chińczykami! Nigdy nie słyszałeś o Złoij-n Trójkącie?

— Nie — D-zyznał F-anco:s.
— Znajduje *ię gda: »ś na wspólnel grari’cy Birmy, 

osu i Tajli ndii. Taki dziki 
kątku, trzyr ai się mocno, 
pium rocznie!

Francois przełkną" Ślin«.
— ”00 ton?

więc znaleźć inne rynki. Ja ko, że kraje, tradycyjni 
stawcy ze .Środkowego Wschodu są pod ścisłą ńo»“*y 
agentów z Biura do Walki z Narkotykami, wię< jeśu ' 
wet Turcja podejmie na nowo uprawę maku, można J® 
cze sporo zarobić na narkotykach z Dalekiego Wscho° 
To właśnie sobie powiedział Barto i zawarł umowę 
Chińczykami z „Trójkąta”. Jest już realizowana. 1 
trochu zaczął się pojawiać „brown sugar”. 

Francois Lyończyk aż się poderwał. „Brown st
Tę nazwę wymienił Peter Berghuis To. co op owi 
Nick de Luka zgadza się doskona’e z obserwacjani 
Europie Tak więc Barto Scałisio był odpowiedzialny i 
ich kłopoty ,,

— I żeby wprowadzić nową organizację. Pa To l,,cíj(i 
duje starą — ciągnął Nick de Luka. — Powiedz no> 
wyleciały w powietrze jakieś wytwórnie we Francji. 
bo nie nakryła jakichś policja?

cić glinom >udzi, których sam nie może inaczej dosieS- 
Masz przykład z tymi wytwórniami.

— Plugastwo!
— Barto próojje was złamać Zrobić z was wyken*^ 

:6w swoich rozkazów Jak wyeliminuje grti ae 
płotki pójaą za nim, jeśli już nie przyszły do jego oo

— Swma oędziemy go mieli! tn*
— Uważaj! Nie należy go lekceważyć. Jest intelige j 

i ma wyobraźnię. Dla przykład 1 weź pod uwagę ‘Y’ t 
mówiłem przed chwilą o narkoiykach pochodzący0 
Dalekiego Wschodu. Wiesz na jaki forte1 on wpadł. 
transportować kokainę do Europy czy do Stanów:

— Nie w.iem.
— Mrówki...
— Mrówki? Cc to znaczy” 
— Nie żyjątka oczywiście Agenci poszukuje:’ 

tyków znają na pamięć tradycyjne schowk: 
ciąże, sztuczne piersi, słoiki z musztardą, rmeko »o 
densowane, dekle samochodowe, kiszka sto cowa-O| 
wszystko już umaiło. Nawe jeśli wymyślisz coś no 
po pew nym czasie także zostanie dkryte.

A więc Barto znaiazł system Drogi z "Catmaudu 
lica Neapolu — przyp. tł.) pełne są 'lippis.' v. W zam1 ^ec 
oddaną przysługę żądają tylko trochę kokainy Ta ' 

powrotnej drodze przewożą towar, oczywiście po° 

-- -------------------------

zorem. Nie ma mow« żeby sooie napełnili walizki 
Lrą. .Jeśli wpadną w ręce glin ich ryzyko. Jeśli in 
aaa, aosnają swoją dolę. '

Inny iposób to wyekspediow•" pewną liczbę Ch> 
ków do Antwerpii i Rot.erda ąu. Tym nędznymi "" A1 
obiecuje się' raj europejski. Nocą skaczą ze sta.Wb ^0-

• wody i płyną na brzeg. Mają przymocowany do soy’ 
czukowy. nieprzemakalny worek z kokainą. Vy12'” fl<r’ 
ich i za.atw-a nielegalne wyjść i na ląc, dzięki P- \8j' 
kilku zau lanych celników. Później :ą używani 
podlejszej roboty. To właśnie „mrówki” jj»

Dokładnie tak, Jak opowiadali Holendrzy 1 entWe 
czyk — pomyślał Francois — zgadza się co do j°j^' >

— Powszechne niebezpieczeństwo ten 3arto ScąJ 
podsumował. i(i»

Nick de Luc* potrząsną« głową xe zdegustowaną
■— G >rzej. ^tr
— Trzeba się go pozbyć — oświadcz ! Franio14 

d®.
— Nick de Luca uśmiechnął »ię, jak gdyby J 

eoś za dawnego
— Niemoż-iwe.
— Dlaczego?
— JesŁ nieue’-wytr«.
— Gdzie on się pod ziewa?
— Nikit te%j * nie wie.
— To wykluczone, i arianó"Tny sie/ stppf
— Jedyne, co wiem, to to, źe nigdy nie postawi* 

w Stanach Zjed.ioczonjrch.
— Więc gdzie się znajduje?
— Włóczy się gdzieś w twoich stronach.
— We -
— We
— Nie
— Już
— Musi jednak .5dz,oś być. -pi'
— Ma trz- jacnty na Morzu 5rodz emnym. T”zy 

ne jachty, luksusowo wyposażone z radiem i tel® jJ» 
dla utrzymania kontaktu z ląuem I uzbrojone 
żowniki. Trzy identyczne jachty, pływające po«1 ’ go 
Hondurasu. Nigdy n:e wiadomo, na pokładzie któf 
nich trzech się znajduje, jeśli się tam znajduje.

Podobno ma także kryjówki na lądzie. Między ” pri®' 
na południu Francji, w Bejrucie, w Turcji,- na 
na Malcie, w Atenach. Jego jachty nigdy nie 
na wody terytorialne ani oczyvnśc’e do portów- 
truje się w pabwo i żywność za pośrednictwem V%ny<<,‘ 
cypryjskich. Jachty krążą tylko po Morzm Sr6dz«e" , 

(c“x
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— Tak, mój chłopcze! 700 ton I całe tc opium ^P3^® 
w ręce Chińczyków' Są to głównie aawni ofceroy 
Czang Kai-szeka, którzy schronili się w Surmie NiÇ 
teresują się polityką i wolą intratniejsze zajęcia niż * 
wód wojskowy Zauważ, ja ich rozumiem. To oni

KOMUNIKAT MO

starczyła do Poznania 12 nowiu
teńkich stołów pingpongowych, 
na których rozegrane zos.tały 
mistrzostwa Europy .uniorów 
Stoły rzecz lasna w Polsce po
zostały a PZTS poda,, wal je 
poznańskiej hali ARENA" za
miast wyasygnować okrągłą 
kwotę w złoto vkach za umożli
wienie w te’ hali rozegran.p 
mistrzostw Jardzie! by się to 
opłaciło. gdyż stoły zosłały 
zmagazynowane i od święia słu
żą tenisowi stołowemu, podczas 
gdv w ligowych klubach gra się 
na o wiele gorszych. Na nie
dawno odbyty w „Arenie" 
Grand Prix wspomniana firma 
przysłała 12 nowych stołów. Zo
stały one rozdyspoL owan pi :ez 
PZTo — dla klubów i to był£ 
słuszne. Ale szefowie „Areny” 
są ludźmi pomysłowymi; nowe 
stoły wstawili Jo swych mága 
zynów, a stare cn„ą wepchnąć 
klubom. Niech się cieszą, że w 
ogóle coś dostają...

Wnioskujemy to na podstr 
wie sytuacji jaka mia>a miej
sce w hali Baildonu tuż przed 
rozpoczęciem meczu: Polska — 
ChRL. Gospodarz hali w Kato
wicach ot-zymał z Poznania 
dwa stoły. Mi ły być nowe, ale 
były stare, więc v pośpiechu 
sprowadzono z Gliwic stół dzi< - 
Ki pomocy Kornela Kuoaczki i 
n ecr z Chińczykami n-ógł się 
odbyć. Kiedy zobaczył to na 
własr.e oczy trene’ GKS Ja
strzębie, domyślił się, że 1 emu

Hokeiści przed finiszem

Jak rozszyfrować
system play-off?

WŁODZIMIERZ SOWIŃSKI

fanatyków kauczukowego krąż-(1«

Polski
Teatr im.

5

27.
3 

Ping - pong
upomina-

przy biurkaci

działacze ligowych

programu

• KINO 

(j.w.)

Ust tygodnia

Tramp" zaprasza

Trzy pytania

Wacław Kuchař.

Wenus — Legenda

niewyglądu

W tych samych godzinach

Siatkarska SMS

Krzyk 'W

wych 
flay”.

września 1B22 
1 paźdzlernl- 
Gordal, Two-

wrszła 
powró- 
pamlę-

Telewlzja 
możliwość

Poszułdwa- 
arki (11 USA 10 00 
20.00) Apollo — O- 
(15 fr. 15.00 17.16

na polskich
się od razu

Nowość — Obcy 
bJ os tremo (i# ang

• Od kilku Lat jestem sympaty
kiem sportu, a szczególnie plłKl 
nożnej. Chcąc uporządkować swe 
statystyki dotyczące tej dziedzi
ny sportu, proszę o odpowiedź na 
moje pytania: 1) Czy Wacław Ku
chař był kiedyś trenerem repre
zentacji Polski! Kto strzelił bram
ki 1 w jakich składach występo
wała reprezentacja Polski w me
czach z Rumunią 1 
r. oraz z Jugosławią 
ka 1922 r. — Henryk 
róg.

— Wacław Kuchař
Polski

• Mam do Was trzy pytania: 1) 
Ile bramek w reprezentacji Polski 
zdobyli Ogaza, Mazur, Kapka 
Lipka i Na wałka? 2) Ile meczów 
w reprezentacji Polski rozegrał 
R. Ogaza? 3) Ile .bramek w I li
dze, do momentu wyjazdu za gra
nicę zdobyli Ogaza i Kusto? — 
M. Kłos, Częstochowa.

— Ogaza uzyskał 6 bramek, Ma
zur 3, Kapka, Lipka i Na wałka po 
1. Ogaza rozegrał 17 meczów w re
prezentacji. Zawodnik ten zdoby] 
w lidze 96 bramek, a M. Kusto 57.

regulaminowe : 
mecz musi wy- 
Gdy po regula- 

oędzie remis, 
dogrywka 2X5

Jacek z Jastrzębia.
poinformowano nas w

Szkolenia Polskiego

działalności biura

• Uprzejmie proszę o informa
cję, gdzie w Polsce znajduje się 
ponadpodstawowa Szkoła Mistrzo
stwa Sportowego o fcieruńku siat
kówki? - ' ‘

— Jak 
Wydziale 
Związku Piłki Siatkowej, nigdzie 
w Polsce 
klasy  . - -  .
siatkówki np. w Sosnowcu-Milowi
cach.

piosenki
8.Û) Piei’wszy rok rv- 

dla młodych matek 
na dzień dobry 8 to

gdyż zainteresowani są w ogląd
nięciu dwóch łub nawet większej 
ilości spotkań. Wszystko wskazu
je na to, że takiego ujednolicenia, 
przynajmniej w najbliższej przy
szłości, nie będzie. Owszem, cza
sem PZPN podejmuje tego typu 
decyzje, ale tylko w odniesieniu 
do wybranych kolejek ligowych.

Czy to prawda, te Unia Oświęcim może zdobyć mistrzostw® 
kraju? To po co Polonia do tej pory wygrywała, przecież mogła 
grać spokojnie i dopiero na finiszu prezentować wysoką formę? 
Tymi pytaniami powitał mnie mój redakcyjny kolega. Odpowiedź 
była prosta: w rozgrywkach hokeistów jest jeszcze wszystko 
możliwe, a sprawił to nowy system play-off. W poprzednich se
zonach bywało tak, iż koniec ligi nie cieszył się już zainteresowa
niem, bowiem jedna z drużyn (czytaj: Podhale lub Zagłębie) mia
ła tak dużą przewagę, że mecze pozbawione emocji .przyciągały ■ 
na widownię tylko zagorzałych 
ka. Tym razem będzie inaczej*

— Uv^agl naszego czytelnika nie 
są pierwszymi, jakie zmierzają 
d© wprowadzenia zmian w syste
mie rozgrywek naszej I ligi pił
karskiej. Być może w przyszłości 
zostaną one uwzględnione, na ra
zie jednak nie zanosi się na to. 
Całkowicie podzielamy poglądy 
dotyczące kwestii rywalizacji o 
awans do ekstraklasy 1 spadku z 
niej. Wydaje się, że gdyby zainte
resowane tą walką były trzy dru
żyny znacznie uatrakcyjniłoby to 
rozgrywki.

zapewne dwa przyznane stoły 
.Arena” będzie starała się 

„wcisnąć” ze starej puli, to 
znaczy te z magazynu. Zatelefo
nował w;ęc do biura PZTS do 
Warszawy zawiadamiając że 
starych stołów nie odbierze. a 
w razie czego kosztami przejaz
du ciężarówki, obciąży PZTS.

Ten skandal jest możliwy 
tylko w układzie braku 
pracy biura PZTS. bra
ku rozdzielników, które 

PZTS rna obowiązek wysłać za
interesowanym Dowedzieliśmy 
się. że z magazynu PZTS zginę
ło 60—80 importowanych za de
wizy* okładzin do rakietek. Na
wet nie można ustalić ile skra
dziono, Cena jednej okładziny 
wynosi 306 zł, ale to jest cena 
PZTS a więc urzędowa nato
miast w wolnym handlu nie 
kupi się poniżej 7000 zł. A więc 
nietrudno sic domyślić, że ktoś 
zrobił dobry interes. Tylko kto?

Może na te pytania otrzyma
my odpowiedź od prezesa 
PZTS, Jerzego Dachowskiego, 
który już nie panuje nad sy
tuacją w biurze, a przecież ma 
poważny swój osobisty dorobek 
w rozwój tej dyscypliny sportu 
w Polsce. Przy okazji obcięli
byśmy się dowiedzieć. kiedyż 
wreszcie powstanie w tym 
Związku konkretna koncepcja 
szkolenia na co czekają osiero
cone kluby.

Istotne novum 
w play-off każdy 
łonlć triumfatora, 
minowym czasie 
wtedy następuje  
min., a jeśli 1 ona nie' przyniesie 
rozstrzygnięcia, wtedy następuje 
egzekwowanie rzutów karnych ďo 
skutku.

By nieco rozjaśnić regulamino
we dywagacje posłużmy się przy
kładami. W pierwszej rundzie 
play-off, już dzisiaj, spotykaj» 
się. Polonia (2) — Unia (3), Na
przód (2) — Tychy (3), Podhale (2) 
— ŁKS (3), Zagłębie (2) ~~ Katowi
ce (3). W nawiasach podaliśmy 
liczbę spotkań, jakie te drużyny 
muszą wygrać, by awansować do 
następnej rundy.

Polonia zajęła I miejsce w lidze 
więc ma Jeden plus; ponadto w 
dwóch bezpośi ednich meczach 
okazała się lepsza, wygrała w 
Oświęcimiu 3:0 1 u siebie 9 2- 
drugi plus. Hokeiści z Bytomia 
chcąc awansować muszą odnieść 
2 zwycięstwa, natomiast Unia - 3 
Inny przykład może nieco bardzie1 
skomplikowany Para Naprzód - 
Tychy Górnicv z Janowa mała 
plus za wyższe miejsce w tabeli 
drugi za bezpośrednie mecze, w 
których zanotowano następujące 
wyniki , - 3 3 5:4. 4:5. 4:3. CZvT 
Naprzód znajduje się w znacznie

W dniu 30.07.1983 r. 
z domu i dotychczas nie 
ciła, cierpiąca na zanik  
cl: Bronisława KLACZEK z d. 
Szarek, c Jana i Marii ur. 15. 
10.1007 T. Pahszowice, zam. Ka
towice, ul. Macieja 8 m. 4.

Rysopis: wiek 
około 70 lat. wzrost 155 cm. 
wysmukłej budowy ciała, wło- 
®y siwe, krótkie, twarz podłuż
na, cera blada, czoło wysokie, 
oczy szare, nos mały, uszy śred
nie przylegające, całkowity 
brak uzębienia Znak szczegól
ny: na podbrzuszu pionowa bli
zna pooperacyjna długości 15 
cm.

Ubrana była: w sukienkę ko
loru bordowego, sandały bia
łe.

Ktokolwiek może udzielić In
formacji o losie zaginionej, pro
szony jest o osobiste, telefonicz
ne, bądź listowne skontaktowa
nie się z Wojewódzkim Urzę
dem Spraw Wewnętrznych w 
Katowicach, ul Lompy, 19. po
kój ’ C — 324, telefon 512-000 
lub najbliższą jednostkę Mili
cji Obywatelskiej.

Na czym polega system play- 
off? To pytanie niejednokrotnie 
zadawano nam przez telefon, bądź 
w bezpośrednich rozmowach. Po
zornie jest on dość mocno skom
plikowany, ale głównemu autoro
wi — Jerzemu Mrukowi, bynaj
mniej nie chodziło o jego kompli
kację, lecz uatrakcyjnienie roz
grywek.

W gronie zespołów ubiegających 
się o mistrzostwo Polski znalazło 
się. osiem drużyn (wszystkie gru
py „A” oraz dwie pierwsze grupy 
„B*’). Do finału wystartują jed 
nak z różnych pozycji. Gospoda
rzem pierwszego spotkania w każ
dej rundzie lest drużyna, która 
we wcześniejszej fazie zdobyła 
wyższe miejsce. Ponadto uwzględ 
nia się inne przywileje (zwane 
plusami). I tak drużyna otrzymu
je plus za wyższe miejsce zdoby
te w rozgrywkach eliminacyjnych 
Drugi plus zespół uzyskuje za wy
granie bezpośredniej rywalizacji 
Drążyna. która jest posiadaczem 
jednego lub dwóch plusów, ab1 
awans >wać dalei powinna wygra- 
dwa spotkania Jej przeciwnik 
nie posiadający plusa, aby awan 
sować dalej musi wygrać trzy me 
cze Jeżeli drużyna odniesie wy
maganą liczbę zwycięstw w danej 
rundzie, rozgrywki dla teł par> 
przerywa się. Jest jeszcze ledno

nim skontaktować, to i 
sprawa nie jest załatwiona, 
kretarz generalnv Związku 
postacią mityczną, nie 
zresztą zielonego pojęcia o 
dyscyplinie sportu, a pracowni
cy spychają właśnie wszystko 
na niego. Na kilka więc dni 
przed finałem „A” I ligi mę
skiej w Czerw i once nie wiado
mo właściwie kiedy się on od
będzie, czy jak wyznacza ter
minarz w sobotę i w niedzielę 
czy też o dzień wcześniej. Za 
tym drugim terminem przema
wia fakt, iż w niedzielę z War
szawy na 2-tygodmowy obóz 
przed ME w Moskwie, udaje się 
do Francji nasza kadra, a więc 
kwiat ligowych zespołów. Decy
zję w sprawie zmiany terminu 
może tylko podjąć PŻTS, a go
spodarzowi turnieju nic ple po- 
zostaje jak czekać na nią...

ul. Korczaka
Szpital nr 

Zegadłowicza L 
p:tal nr 6 Oddział H 

laryngologia 
Wo ie wód zk

•lefonował do biura PZTS 
GKS Ja- 
interwen- 
wyczyno- 
„Butter- 

3 laty do-

g. lo 
(Polski

TOWICEÎ 4.30 — Na filąsklej FaM.
8.05 Naszym zdaniazn. 8.10 Przebo 
je non stop. 8.30 Poranna serena
da. 94)0 Wiesław Myśliwski — „Ka
mień na kamieniu” — fragment 
powieści, fl.20 Muzyka, którą iubl 
Małgorzata OstrowsKa. B. 54) G y dia 
Hernadi — „Twierdza” — frag
ment powieści. 10.00 Godzina me
lomana. UJM) Zawsze po jedena
stej. 11 JO Relaks w stereo. 11.3u—> 
»2.Ü0 PROGRAM ROZGŁOŚNI PR 
KATOWICE: 11.30 - Katowickie 
Studio Nagrań przedstawia. ’1 50
— Pociągi bez nadzoru. 12.00 Te 
maty z rezonansem — fel. 12.25— 
13.20 PROGRAM ROZGŁOŚNI PR 
KATOWICE; 12.25 — Ekspres. 
13.20 z malowanej skrzyni e.d.
13.30 Album operowy. 14-üû Gyula 
Hernadi — „Twierdza” — frag
ment powieści. 14.10 LViuzyka z klu 
bow i estrad — Paul Young. 15 00 
Pamiętniki i wspomnienia. 15 10 
Śpiewający kompozytor — David 
Bowie. 15.20 Klasycy syntezato
rów. 16.00 Wielkie dzieła, wielcy 
wykonawcy. 17.05—18.30 PROGRAM 
ROZGŁOŚNI PR KATOWICE: 
17-05 — Omówienie programu. 17-10
— Człowiek wśród zieleni. 17.3j — 
Z Polihymnią na ty... 18.10 — Klon
— znaczy pogoda ducha. 18.30 
Klub stereo. 19.3'J Wieczór w ř u- 
harmonii. 
ksje. 21.00 
tyzmu — 
ratura 1 
programu

był trenerem 
reprezentacji Polski w < latach 
1946—1950 (nie mylić 8 funkcją ka
pitaną związkowego, czyli selek
cjonerem lub menażerem). Ru
munia — Polska 1:1, bramkę »do
był Dużhlak. skład: Przeworski — 
Gin tel, Fryc, S pojda, Cikowskl, 
Bułanow, Nizlńskl, Prýmka, Ka
liński Dużniak, Sperling. Jugosła
wia — Polska 1:3, bramki: Kału
sa — 1, Garbiel ----- 1. Skład: Po
piel, Gin tel. Fryc, Spojda, Cikow- 
skl. Synowiec, Mielech. Kuchař, 
Ka»uża. Garbiel. Sperling.

• LESZEK GORSKI zajął 
miejsce na dystansie 400 m st. zm 
na zawodach w Budapeszcie. Rów
nież Zbigniew Januszkiewicz na 
tych zawodach na dystansie 200 
m st. grzb. zajął S miejsce.

e POLSKA dwójka bobslejowa 
Żyła — Kubczyk (Karpacz) zajęła 
drugie miejsce ustępując Czecho- 
słowakom Siebierowl — Holubowl 
podczas międzynarodowych zawo
dów w Oberhof (NRD). k

• W FINALE tenisowego tur
nieju kobiet w Alm Beach Chrl« 
Evert Lloyd zwyciężyła Ronnie 
G ad u sek 6:0, 6:1.

ści papæru, byłoby z naszej 
strony nietaktem. Lepiej więc 
nie zapowiadać ligowych spot
kań. o ile rzecz jasna nie po
wiadomi nas o tym gospodarz 
imprezy, a że mała frekwencja 
na meczach, to już inna spra
wa...

Żalili się nam w niedzielę w 
Jastrzębiu 
klubów, na kompletny brak ja-, 
kiejkolwiek  ' 
PZTS, a jak juz muszą się z 

tak 
Se* 
jest 
ma 
tej

lepszej irfcsacj! N1« ounceu to 
jednak, *e drużyna z Tychów 
straciła szansę, musi jednak wy
grać trzy potyczki.

Zwycięzcy w poszczególnych pa
rach awansują do drugiej rundy 

1 finału, która będzie rozgrywana 
ma tych samych zasadach. W 
trzeciej rundzie zmierzą się dru
żyny w spotkaniach o mistrzo
stwo Polski. Pozostałe zespoły n’® 
odpadają, lecz będą grały o niż'* 
sze lokaty.

Załóżmy — teoretycznie, te w I 
rundzie wygrywają zespoły: Po
lonii, Tychów, Podhala, Zagłębia. 
Wtedy to w drugiej będą nastę
pujące pary: Polonia — Tychy, 
Zagłębie — Podhale; o niższe 
miejsca grać będą: Naprzód — 
Unia, ŁKS — Katowice. I znów 
trzeba będzie uwzględnić plusy. 
Poda jemy jeszcze terminy: I run
da — 20, 23, 27 1 30.03.; II runda — 
3, «, 10 1 13.04.; III runda — 17, 1», 
24, 27.04.

Nieco na Innych zasadach będą 
toczyć się mecze o utrzymanie się 
w lidze pomiędzy Cracovlą i Bu
dowlanymi Bydgoszcz. Krakowia
nie chcąc utrzymać tlę w gronie 
najlepszych drużyn muszą wygrać 
tylko dwa spotkania. Dowiem za
jęli wyższe miejsce niż hokeiści z 
Bydgoszczy, a oonadto mają lep
szy bezpośredni bilans spotkań. 
Drużyna Budowlanych musi zali
czyć aż cztery zwycięstwa. Inau
guracyjne spotkanie odbędzie się 

; 3 kwietnia w Krakowie, pozostałe 
, terminy przedstawiają' się nastę

pująco: 6. 10, 13, 17.04.
Tak wlec po szczegółowej anall- 

’ zie „potraw? pod tytułem play- 
off”, okazuje się strawna. Kibi
ców hokeja oczekują teraz nie 
lada emocje. Play-off wzywa na 

' start!

Od Turystycznego Klubu Żeglar
skiego PTTK „Tramp” otrzymali
śmy pismo następującej treści:

• Do dobrej tradycji należy, te 
Turystyczny Klub Żeglarski *jTj 
„Tramp” w Katowicach organizu
je giełdy oraz kiermasze sprzętu 
turystycznego 1 sportowego. Ma
jąc i na uwadze szerokie zaintere
sowanie tą formą zapełniania nie
doborów rynkowych, Klub organi
zuje giełdy z szerokim asortymen
tem sprzętu, który obejmuje; li
niowy sprzęt sportowy, sprzęt tu
rystyczny ogólnego stosowania 
sprzęt żeglarski i płetwonurkowa
nia, odzież 1 obuwie sportowe, 
sprzęt motoryzacyjny związany z 
turystyką, wydawnictwa związane 
ze sportem i turystyką, ponadto 
radioodbiorniki 1 radiomagnetofo
ny samochodowe. Organizatorzy 
zapewniają fachową oceną techni
czną oferowanych towarów oraz 
stosowne doradztwo. Do udziału w 
giełdach zaproszone zostały spe
cjalistyczne organizacje handlowe 
PSS, WPHW, PTTK, które na 
swoich stoiskach oferować będą 
sprzęt sportowo-turystyczny. TKŹ 
„Tramp” zaprasza wszystkich za
interesowanych zbyciem lub zaku
pem sprzętu do odwiedzenie gieł
dy w godz. »—14 w dniu 25 marca, 
do Liceum Ogólnokształcącego w 
Katowicach, przy ul. Mickiewicza 
12. — podpisał Komandor Roman 
Synowiec.

— Wypada mleć nadzieję, 
wybór będzie duży, a ceny.., 
odstraszające.

13.50). RUlte — X. Akademia panâ 
Kleksa (bx>. poi. 8.30) 11. Miasto 
kobiet (18 wł. 11-30 16J» 18.00).

CIESZYN: Piast — L^ jak Ikar 
(15 fi. 17.15 19.30).

OŚWIĘCIM: Luna — Poszukiwa
cze zaginionej arki (12 USA 15.30 
17.45 2O.0ÛJ Przodownik — Żan
darm na emeryturze (12 fr. 15.15
17.30 19.45).

SZCZYRK: Beskid — Kochany 
drapieżnik (b-o racz. 15.00). Ago
nia (18 radź. 17.15 19.30).

WISŁA: Marzenie — Śmierć 
człowieka skorumpowanego (18 
Ir. 15.00 1745 19.30).

ŻYWIEC: Janosik — Poszuki
wacze zaginionej arki (12 USA
15.30 17.45 20.00).

WOJ. CZĘSTOCHOWSKIE
CZĘSTOCHOWA: Wolność — I. 

Akademia pana Kleksa (bxj. poi.
14.30) li Poszukiwacze zaginionej 
arki (12 USA 10.00 12.30 17.30 18,45). 
Relax — Wojna światów (18 poi,
12.30 15.00 17.15 19.30) Hutnik — 
Goście z galaktyki Arkana (12 
jug. 17.00 19.00). Bałtyk - Kto tu 
mówi c miłości (15 węg. 15.00 17.1810.30) .

KŁOBUCK: 
í-my pasażer
10.30 19.00).

KRZEPICE; Warta — Parszywa 
dwunastka (18 LSA 17.00 19.00).

LUBLINIEC: Kometa — Desa 
czowa pani (b.o. NRD) II. Śmierć 
na żywo (18 fr.).

OLESNO: Znicz — Pensja pani 
Latter (12 poi. 15.00 17.00 19.30).

PRASZKA: Polonez — Anna 
węg. fr. 15.00 17.00 19.00).

Rzecz o działalności biura 
Polskiego Związku Tenisa Stoło
wego. Nie mieliśmy ł mm do
tąd większych, okazji do współ
pracy uważaiąc iz 
me się o przysyłanie do redak
cji komunikatów i terminarzy 
rozgrywek w dobie oszczędno-

• Cieszę się, że „Trybuna Ro
botnicza” poruszyła w felietonie 
„Ligowy razowiec” problem spa
dającej frekwencji 
stadionach. Nasuwa 
pytanie, co zrobić aby zapobiec 
temu smutnemu zjawisku. Wyda
je ml się, że tylko pewne zmiany 
mogą wywołać większe zaintereso
wanie kibiców rozgrywkami na
szej ligi. Oto moje propozycje: za 
wygrany mecz na wyjeździć przy
znawać 3 pkt. oraz dodatkowo 1 
pkt. za cztery strzelone bramki, 
niekoniecznie w jednym meczu, 
z tym, że bramki strzelone na 
Wyjeździć liczyć podwójnie. Tak, 
że drużyna zwyciężająca na wy
jeździć 2:0 otrzymuje cztery pkt. 
Jak widać z tego faworyzowane 
są drużyny przyjezdne, a o to 
chodzi, zmusiłoby to bowiem go
ści, do gry ofensywnej, nie na re
mis. KiblJe czekają na bramki 
i po to przychodzą na mecze. 
Prowadzę według nowel punkta
cji naszą tabelę I ligi I od razu 
widać, j&k opłaca się drużynom 
grać ofensywnie na wyjazdach. 
Natomiast w odniesieniu do II li
gi mam wątpliwości, dlaczego wi
cemistrzowie obu grup nie grają 
w barażowym meczu o wejście do 
ekstraklasy i dlaczego nie spada
ją z niej trzy drużyny. Nie muszę 
pisać jak wiele drużyn byłoby 
zaangażowanych w walką. Uwa
żam ponadto, że należałoby zmo
dyfikować przepis o spalonym, 
przynajmniej, aby nie dotyczył 
on zawodników w jednej Unii. Do
brze byłoby także wprowadzić 
krótkie kornery oraz, obok „je
denastek” „siedemnastki” za faul 
popełniony wówczas, kiedy nie ma 
bezpośredniego zagrożenia strzele
niem bramki. Proponowałbym po
nadto znieść żółte kartki, a za
miast nich wprowadzić przymu
sowy 10—15-mlnutowy odpoczy
nek1’ na zastanowienie się nad 
swoją ostrą grą. Myślę, że te parę 
innowacji w jakimś stopniu za
trzymałoby spadek zainteresowa
nia naszymi meczami ligowymi. 
Zmiany wydają się jut bardzo ko
nieczne. — Piotr Szerszeń, Biel
sko-Biała.

Skiz: BRZESZCZE 
Chłopiec z gwiazd

BIELSKO; Teatr 
~~ Tango.

CZĘSTOCHOWA:   
Mickiewicza g 1» - Rozmowy u 
chodźców B. Brecht (Filharmo nia).

OPERETKA SLASKA
GLIWICE; g 10 i ..5.30 - Skjr 

by złotej kaczki - J Tatarczyk 
.baśń muzyczna)

IMPREZY
JASTRZĘBIE: Hala Widowisko

wo-Sportowa g. 18 — Koncert 
Państwowego Zespołu Ludowego 
Pieśń, i lanca .,M izowsze”.

FPKiW
PLANETARIUM 17 — Wid.łk 

nieba w rożnych krajach. ZOO 
zwiedzanie w g id -16. kasy czyn ne do 15.

DYŻURY SZPITALI
KATOWIC E: chirurgia ogólna, 

chirurgia urazowa — Szpital nr 5 
SZOPIENICE. _1. ” 
chirurgia dziecięca 
1 SOSNO / IEC 
interna - 
Świerczewskiego 27, 
dorosłych — Szpital _
TYCHY. Fornalskiej 2. Liryngoío 
gia dzieci — Klirukar Ped5.atry<*z 
na Macieja 10, chirurgia stomato
logiczna - Klinika Chirurgii 
Szcze k ? wn ~ T wa r zo we 1 Fi a n eu s k a 
29, okulistyka — Szpital Górniczy 
OCHOJEC. Ziołowa 46. neurologia
— Klinika Neurologiczna w LI 
GOCIE Medyków '2 ťdla izielnic 
połudn;owvch od Tw a 
Kostuchnę). Oddz ał Neurologicz
ny Szpitala nr 5 w SZO ’IEM 
CACH (dla centrum, dzielnic poł 
nocnych ’ Siemianowic Śląskich) 
pediatria — Szpitai nr 4 JANÓW 
(dla dzielnic Szopiehicé. Murckl 
l Mysłowic- Klinika Pediatryczna 
Macieja to (dla pozostał v -ti dziel 
nic miTsia)

BIELSKO-BIAŁA: DYZUry
stałe PEŁNIĄ: Sznital nr 1 - 
Wyspiańskiego 21 Szpital nr 2 - 
Wyzwolenia 18, Szpital nr 3 — 
Sobieskiego 83 INFORMACJI o 
działalności służby zdrowia udzie 
la sekretariat Wojewódzkiego Szpi 
tala Zespolonego tel. 243-10, prze? 
cała dobę Oddział Pomocy Doraź
nej tel. 234-12. ■*

CZĘSTOCHOWA: chirurgia, la
ryngologia — Szpita' im Rydv 
giera PPR 13'27, okulistyka — 
Szpital im. Bięgańs-r ego Mickie 
w cza 12. neumlngj-jf zakaźny — 
Wojewódzki Szpital Zespoleń 
PCK 1. oddziały: einekologicuno- 
położnicze, dziecięce, wewnętrzne
— przyjmują codziennie ka:żdv dla 
swojego rejonu

DYŻURY APTEK
KATOWICE: ul ul.. 15-go Grud

nia 10, Jagiellońska 38, Ordona 3, 
WEŁNO WIEC, Kotlarza 6, PIO 
TROWICE, ul. Obrońców Stalin 
gradu 130, NIKI SZO WIEC, ul. 
Wyzwolenia 12: dyżury stałe: ul. 
3-go Maja 33, ul. Tysiąclecia 18a

CZĘSTOCHOWA: aleja NMP 14. 
pl, Nowotki 6, aleja ZWM 46, al. 
Kościuszki 7. ul Br. Czecha 5a.

POGOTOWIA
Ratunkowe — 999, Straż Pożar 

na - 998, MO — 997. Gazowe tdla 
Katowic) — 515-411, Energetyczne 
(dla Katowic) — 584-653. Pomoc 
Drogowa PZMot- — 598-856, 539-833 
(dla Chorzowa) — 413-305, Pogoto
wie ulicznej sieci wodno-kanali
zacyjnej (dla Katowic, Mysłowic 
i Siemianowic Si.) — 516-094, Po
gotowie Ciepłownicze — 584-773.

WAŻNIEJSZE 
TELEFONY

INFORMACJA: telefoniczna — 
913, ogólna — 911, paszportowa — 
955, Rndlo-Taxi — 919, Telefon Za
ufania — 586-555 (g. 14—22), PKP
— 537-313, 537-336, 537-360, WPK —
538-122, PKS — 589-465, inform. 
„Orbisu” — 598-533, inform. służ
by zdrewia — 510-822 (g. 8—18), 
PIH — 518-061, inform. Urzędu 
Miejskiego, Katowice, ul. Młyń
ska — 537-395, 538-011, Centralna 
Dyspozytornia Służb Komunal
nych — 538-275. ,

WOJ. KATOWICKIE
KATOWICE: Rondo — Tootsie 

(USA 18.00) Kosmos — Duch (18 
USA 9.30 12.00 14.30 17.00 19.30) 
Ri dto — Lata dwudzieste, lata 
trzydzieste (15 poi. 9.30 12.00 14 30 
17.00 19.30) Zorza — I. Akademia 
pana Kleksa (b.o. poi. 15.15) II. 
Jakaś inna kobieta (15 jug. 18.30) 
Światowid — Afera Concorde (15 
wł. 9.30 12.00 14.30 17.00 19.30) Pa
łac Młodzieży — Nagonka (18 jug. 
15.00) Przyjaźń — Spluwy 1 pestki 
(18 czes. 15.00 17.00 19.00) ZALĘZE: 
Apollo — I. Ulzana wódz Apa
czów (b.o. NRD 15.00) II. Goś?ie 
z galaktyki Arkana (12 jug. 17 00 
19.30) BOGUCICE: Milenium - 
L Panienka z okienka » (b.o. poi. 
17.00) II. Wilczyca (18 poi. 19.30). 
PIOTROWICE: Piast — Bez skru
pułów (15 fr. 15.00 17.00 19.30) SZO
PIENICE: Hutnik — Mistrz kie
rownicy ucieka (15 USA 18.00) NT- 
KlSZOWIEC Muza — Komaijidn«! 
z Nawarony (15 ang. 17.30 19.30)

CHORZÔW: Panorama — Poszu
kiwacze zaginionej arki (12 USA
14.15 16-Kj 19.00) Polonia — JaKaś 
inna kobieta (15 jug. 10.00 12.15
14.30 17.00 19.15) Pionier - Epita
fium dla Barbary Radziwiłłówny 
(15 poi. non stop od 10.00—-20.00) 
Colosseum — Kair (15 USA 15-00 
17 JM 19.00)

GLIWICE: Bajka 
cze zagmlonej
12.30 15 00 17.30 
statnie metro 
19.30)

PSZCZYNA: 
o najwaleczniejszym (12 radź. 15.00
17.15 19.15)

RACIBÓRZ: Bałtyk — Ostrza na 
ostrze (12 pol. 15.30 17.30 20.00)

RUDA Śląska : Bałtyk - Goś
cie z galaktyki Arkana (12 jug.
14.30 16.45 19.00) NOWY BYTOM: 
Patria — Blues Brothers (15 USA
15.30 18.30) KOCHŁOWICE: f^ajka 
— Paiszywa dwunastka (18 -USA 
14.45 17.00 19.15) WIREK: Piast - 
Diabeł morski (b.o. radź. 14.45 
17.00 19-15) HALEMBA: Ludowe - 
Kornando«l z Nawarony (15 ang. 
14.45 17 00 19.15)

RYBNIK: Górnik — Tew (15 fr. 
15.00 17.15 19.30)

SOSNOWIEC: Muza — Magicz
ne ognie (18 poi. 9.30 12.00 14.30 
17.00 19.30) Metalowiec — Poli
cjantka (10 fr. 16.45 19.15) MILO- 
WICE: MDK — Sprawa Krame
rów (15 USA 16.30 18.30) NIWKA: 
Lutnia — Wilczyca <18 poi. 17.00)

TYCHY: Andromeda — Krzyk 
(18 poi. 14.45 17JM 19.30) Halka — 
Sukcesja (15 węg. 14.30 16.45 19 90)

WODZISŁAW: Czar — Poszuki
wacze zaginionej arki (12 USA
14.30 16,30 19.00)

ZABRZE: Marzenie — 
. poi- 9.45 12.15 14.30 17.00 19.30) Ro

ma — I. Akademia pana Kleksa 
(b.o. poi. 13.15 16.30) II. Bliskie 
spotkania III stopnia (12 USA 
19.30) Apollo — Gorączka sobot
niej nocv (15 USA 15.00 17.00 19.30)

ZAWIERCIE: Stella — Julek (12 
czes 15 00 17.00 19.30)

WOJ. BIELSKIE
BIELSKO-BIAŁA: Złote Łany — 

Wojna światów (18 poL 15.00 17.15

• Chclałbym się zapytać, czy 
była podejmowana próba w celu 
ujednolicenia dni tygodnia oraz 
godzin rozpoczęcia meczów ligo
wych. Moim zdaniem. wszystkie 
mecze I i II ligi piłki nożnej po
winny się rozpoczynać o godz. 16 
w sobotę lub w niedzielę, wów
czas miłośnicy tego sportu, jak 
również uczestnicy gry w Totali
zatora Sportowego, mieliby prze
gląd wyników o określonej godzi
nie w radiu lub w Ty. Dobry 
arzykład; liga angielska — Piotr 
Zaraś. Oświęcim.
'  w tym przypadku dała o 
sobie znać sprzeczność interesów. 
Część sympatyków piłki, tak jak 
nasz Czytelnik z Oświęcimia, 
chciałaby. żeby mecze rozpoczyna
ły się o jednakowej godzinie. In
ni, żeby było to zróżnicowane.

20.55 Wieczorne refle- 
Zespoły nowego roman- 
OMD. 2140—1 -00 „Lite

rn uzyk a”. 1JX) Koniec 
i hymn.

PROGRAM III
5.57 Początek programu. 6.00— 

fl.Oa Zapraszamy do Trójki. 9 05 
Po pro«tu o nas. 9.20 Mała poian- 
na muzyka. 1Ô.00 Codziennie po
wieść w wydaniu dźwiękowym, 
Julio Co<rtazar „Wielkie wygrane”
— fragment. 10.30 Małe zespoły 
swingowe. 11.00 Tadeusz Drewno w 
ski: Kształt człowieczeństwa — 
Nieznane Dzienniki Marii Dąbro
wskiej — cz. II. 11.20 Muzyczny In 
terklub — sylwetka pio-senkarki 
Judith Szu cs. 11.50 Hoimar von 
Ditfurth „Nie tylko z tego świata 
jesteśmy” — fragment. 12«00 Ser
wis Trójki. 12.05 -W tonacji Tibj- 
kl. 13.00 Ernest William Hornung 
„Raffies” — fragment. 13.10 Pow
tórka z rozrywki 14.00 Mistrzowie 
instrumentacji 15.00 Serwis Troj
ki- 15.05 Big-beat na płytach. 15 45 
Prosto z kraju. 16.00-19.00 Zapra
szamy do Trójki. 19.im „Zycie wy
pełnione pracą”. 19.30 Trochę 
sw'.ngu. 19.50 Hoimar von Ditfurth 
„Nie tylko z tego świata jeste
śmy" — fragment. 20.00 Cały ten 
rock; Europeans 20.45 Warsztaty 
muzyczne 21.00 Radiowy iek$v 
kon smyczkowców. 21.45 Ksją :kh 
tygodnia: Carlos Fuentee —„Histo 
ria rodzinna. 22.05 24 godziny w 0 
minut i informacje sportowe 22 '5 
Duke Ellington i lego muzyka 
22.45 Posłuchać warto 23 00 Za 
praszamy do Trójki 23.55 Połnnc 
poetów. 24.00 Koniec programu i 
hymn.

PROGRAM IV
DZIENNIKI: 12.05 !6.00 19.30 23.50
7.00 Początek programu i .via 

domości 7.06 Kalendarz radiowy. 
7.15 Przed pierwszym dzwonkiem
— fel. 7-25 Odkrywanie natur v
7.40 Język rosyjski (48) powt. 7.55 
Muzyczny suplement . — 
radzieckie 
cia — mag
8.30 Suita  w
Aktualności. 9.05 Świat wokół 
(muzyka ki III) „Zbudź się rze *z 
ko". 9.35 Teatr dla przedszkola
ków ,,O Przymrozku 1 Wiośnie” — 
słuch- 10.00 Poznać i zrozum eć 
(historia kl. VII) „Profesor Bie
da” — słuchowisko, 10.30 Polska 
muzyka orrciestiowa. 11.00 Hory
zonty wiedzy (język polski kl. U 
lic.) ,JSniutek ludzkiej komedii”
11.30 Kolekcie płytowe — Duke 
Ellington — lata 40-te. 11.57 Sy
gnał czasu 1 hejnał z wieży Ma 
riackiej. 1.2.10 Widnokrąg — „Zła 
matka” — rep. 12.30 W Jeziora
nach — fragment powieści radio
wej. 13.00 Świat wokoł nas (mu
zyka kl. III) „Zbudź się rzeczko”- 
13.25 Płyty Jaschy Heifetza. 14.00 
W trosce o przyszłość; Opieka nad 
dziećmi nepełnr^prawnymi ’4 15 
Niezapomniane przeboje Henryka 
Warsa. 14.30—16.00 Blok audycj: dla 
młodych słuchaczy - 16.05 Leksy
kon piosenki literackiej. 16.35 Wid 
nokrąg — „Przeszczepy serea”. 
17.05 Wielka symfonika. 18.'W Psy- 
chote’ap a. 18.?0 Muzyczne hobby.
18.40 Studio Eksnertów. Dziś pyta
nie — dziś odpowiedź: „Przed wv 
borami do rad narodowych" 10.40 
Ję^yk niemiecki (24) prem. 19.a5 
NURT: Sprawozdanie z osiągnięć 
uczniów. 20.15 Ulubione melodie 
operetkowe. 20.30 Wieczór muzvki 
i myśli. 22.10 W.rtuozi naszego stu
lecia. 23.00 Lektury „Czwórki" 
23.10 Muzykoterapśa ~ relaks a 
styl country. 23.55 Kalendarz ra
diowy. 24.00 Koniec 
hymn.

Polskie Radio I 
zastrzegają sobie 
zmiany programu.

Telefonował do -- 
przedstawiciel 
strzębie z pilną 
cją w sprawie 
stołów firmy 

Firma ta przed

’ TEATRY
KATOWICE: Teatr Śląski im, 

St. Wyspiańskiego Duża Scena g.
— Pan Twardowski, Scena Ka

meralna g 18.30 — Taniec śmier
ci; MDK OLKUSZ g. 18 - Nie
proszona (Teatr Zagłębia z Sos
nowca). ZABRZE Nowy g. 17 — t i23(j

z Biel

WTOREK 
20 

marca
Ateksa^dry, Ktajdiir 

Wincentego
Wschćd słońca 5.38
Zacńaa słońca 17 50

JEDNYM
ZDANIEM


